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D W A  G IM N A ZJA
W dwóch dzielnicach Ustronia odbyły się spotkania z miesz­

kańcami poświęcone wprowadzeniu w życie reformy oświaty. 
Głównie dyskutowano nad powołaniem gimnazjów w Ustroniu i 
związanymi z tym problemami.

8 lutego w Lipowcu z inicjatywy radnej Marii Tomiczek od­
było się spotkanie, w którym wzięli udział: przewodnicząca Ko­
misji Oświaty, Kultury, Sportu i Turystyki Rady Miejskiej Emi­
lia Czembor, naczelnik Wydziału Oświaty, Kultury, Sportu i 
Turystyki Urzędu Miejskiego Danuta Koenig, przedstawiciel 
Kuratorium Oświaty Stanisław Kubicjus, przewodniczący RM 
Emil Fober, radni Jan Lazar i Wiktor Pasterny. W pierwszej 
części spotkania wyjaśniano podstawowe kryteria tworzenia gim­
nazjów. Przypomnijmy, że reforma zakłada sześcioklasową szkołę 
podstawową później trzyklasowe gimnazjum i trzyklasowe liceum.

— Reforma oświaty ma wiele dziedzin i wiele obszarów — 
mówił S. Kubicjus. — Rozporządzenia Ministra Edukacji Na­
rodowej mówi o przynajmniej sześciu oddziałach w gimna­
zjum i minimum 150 uczniach. Poza tym gimnazjum nie może 
być połączone ze szkołą podstawową, a jeżeli jest w tym sa­
mym budynku, to powinno mieć osobne wejście i osobne kie­
rownictwo. Proponowane przez mieszkańców Lipowca gim­
nazjum byłoby zbyt małe. Dlatego w takiej szkole nie byłoby 
wystarczającej ilości etatów dla nauczycieli, również pracow­
nie nie byłyby należycie wykorzystane. S. Kubicjus przedsta­
wił się jako urzędnik państwowy, nie opowiadający się za żad­
nym rozwiązaniem, a jedynie tłumaczący założenia reformy.

D. Koenig poinformowała o liście Komitetu Rodzicielskiego Szko­
ły Podstawowej Nr 5 z postulatem utworzenia w Lipowcu gimna­
zjum. Taka szkoła po trzech latach, gdy byłyby już trzy klasy, mia­
łaby 51 uczniów. Proponuje się utworzenie w Ustroniu dwóch gim­
nazjów - w SP-1 i SP-2. Dzieci z Lipowca chodziłyby do gimna­
zjum utworzonym w SP-2.0 reformie z punktu widzenia pedagoga 
mówiła E. Czembor. Gimnazjum i szkoła podstawowa to będą dwie 
różne szkoły. Podstawową bardziej przyjazna uczniowi, prowadząca 
proces nauczania blokowego, wyrabiająca nawyki samodzielnego 
myślenia i gimnazjum, gdzie obowiązywałyby różne ścieżki pro­
gramów przedmiotowych, uczniowie zaś musieliby wykazywać się 
samodzielnością w procesie kształcenia. Ponadto programy w szkole 
podstawowej i gimnazjum będą się na tyle różnić, że trudno będzie 
jednemu nauczycielowi uczyć jednocześnie tu i tam.

Mieszkańcy głównie opowiadali się za gimnazjum w' swojej 
dzielnicy, gdyż ich zdaniem, dzieci z Lipowca „poszłyby na gor­
sze”. Na miejscu są pod okiem rodziców. Dzieci z Lipowca nie 
stwarzają obecnie problemów wychowawczych, nieznana jest 
narkomania, a nie wiadomo, czy ucząc się w centrum miasta bę­
dzie można uchronić je od wszelkich zagrożeń. Pytano też jakich 
warunków nie spełnia Lipowiec.

— Ta szkoła bez obniżenia warunków nauczania nie może 
przyjąć dwóch oddziałów w każdym roczniku - mówił dyrek­
tor SP w Lipowcu Marek Konowoł. Stwierdził on, że gimna­
zjum w Lipowcu jest możliwe przy jednym ciągu klas, czyli przy 
trzech oddziałach w całym gimnazjum. Dodał, że jego przekonu­
je mała sprawna szkoła. Niestety warunek minimum 150 dzieci 
stwarza sytuację, w której gimnazjum w Lipowcu jest nierealne.

— Zadam kłopotliwe pytanie. Jak pan zatrudni w tak ma­
łej szkole na pełnym etacie chemika i biologa? Jeden nauczy­
ciel nie powinien uczyć w gimnazjum tych dwóch przedmio­
tów — pytał S. Kubicjus.

M. Konowoł wyjaśnił, że obecna szkoła też nie może zatrudnić 
wszystkich nauczycieli na etatach i nie odbywa się to ze szkodą 
dla nauczania. Powiedział też, że Komisja RM wypracowała już 
stanowisko, więc mieszkańcom Lipowca nie uda się go zmienić.

— To po co tu przyszliśmy? — pytano z sali.
— Żeby posłuchać wyjaśnień — odpowiadał M. Konowoł.
Nie zadowoliło to mieszkańców. Twierdzono, że zebranie z

mieszkańcami powinno się odbyć przed rozstrzygnięciami w spra­
wie gimnazjów.

— Po co ludzie budowali szkołę w Lipowcu? Żeby ich dzieci 
uczyły się w gorszych warunkach? — pytano.

— Ńie jesteśmy władni zmienić ustawy — odpowiadała D. Koenig.
Pytano także, czy możliwe jest powołanie w Lipowcu filii gim­

nazjum, na co S. Kubicjus informował, że filie dopuszcza się w 
obecnych szkołach podstawowych i średnich, natomiast nie wia-
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Atmosfera spotkania w Lipowcu była gorąca. Fot. W. Suchta

domo jak to będzie w nowym kształcie oświaty.
Takie wyjaśnienie nie spodobało się. Twierdzono wTęcz, że 

urzędnicy powinni znać ustawy, które dotyczą ich działalności, a 
opuściły już Sejm.

— Tu w Lipowcu ludzie potrafią walczyć o swoje. Tu nie ma 
wysypiska, bo przeniesiono je do mojej dzielnicy — nieco prze­
kornie zaczął swą wypowiedź E. Fober. Następnie stwierdził, że 
przez cały czas władze miasta muszą mieć na uwadze, że dyspo­
nują pieniędzmi podatników. Jedno z gimnazjów powstanie w 
nowym skrzydle SP-1. Dokończenie budowy tego skrzydła jest 
ogromnym wysiłkiem finansowym dla miasta. Odnosząc się do 
wypowiedzi mieszkańców stwierdził, że wszyscy walczą o dzie­
ci, tak samo rodzice w Lipowcu jak i w centrum miasta. Mówił, 
iż wielu rodziców skłonnych jest nawet dowozić dzieci do szkól 
o wysokim poziomie nauczania, gdyż sito przy przyjmow aniu do 
szkół średnich, a zwłaszcza wyższych jest gęste. Problem doty­
cz}' często dzieci, które przerosły rodziców.

— Ustroń to nie dworzec w Katowicach, a spokojne miasto 
— mówił E. Fober. Stwierdził też, że sensowne argumenty należy 
przyjąć i zastanowić się, czy jest możliwość sprostania niektó­
rym postulatom, tak aby obawy rodziców rozwiać. Na zakończe­
nie życzył mieszkańcom Lipowca, by nastapiła pełna integracja z 
miastem, żeby nie byli dostrzegani tylko wtedy, gdy organizuje 
się Dożynki i potrzeba pojazdów rolniczych do korowodu.

Zebranie zakończono jednym wnioskiem, który M. Tomiczek 
sformułowała jako konieczność uruchomienia filii gimnazjum w 
Lipowcu, gdy to okaże się możliwe.

♦ ♦ ♦
W dniu podpisania przez prezydenta ustawy o reformie oświa­

ty w Nierodzimiu odbyło się zebranie Rady Osiedla. Podobnie 
jak w Lipowcu dopisała frekwencja. Zebranie prowadził prze­
wodniczący RO, a zarazem radny Józef Kurowski, a uczestni­
czyli w nim: Emilia Czembor, burmistrz Jan Szwarc i radny 
Ryszard Banszel. O ile w Lipowcu dyskusja nad reformą oświa­
ty* odbywała się w gorącej atmosferze, to w Nierodzimiu było o 
wiele spokojniej. Główne założenia reformy i warunki wprowa­
dzenia gimnazjów przedstawiła E. Czembor. Poinformowała oną 
że do końca lutego w gminach należy określić sieć gimnazjów. W 
Ustroniu proponuje się, by powstały dwa gimnazja: w SP-1, dla 
uczniów z Nierodzimia, Polany i SP-1 i w SP-2 dla uczniów z 
Lipowca i SP-2. Na pytanie co z dziećmi z Bładnic, które obec­
nie chodzą do SP w Nierodzimiu, E. Czembor odpowiadała, że 
początkowo myślano o bonach oświatowych, tzn. szkoła otrzy­
mywałaby pieniądze w zależności od liczby uczniów, gdyż tyle 
bonów' by posiadała, jednak prawdopodobnie nie zostaną takie 
bony wprowadzone. Miasto zostanie podzielone na rejony, jed­
nak "rodzice będą mogli wybrać szkołę dla swego dziecka.

Najdłużej rozmawiano i wyjaśniano wątpliwości związane z 
dowozem dzieci do gimnazjum. E. Czembor informowała, że 
miasto planuje zakup autobusu, jednak nie stanie się to w tym 
roku. Dlatego od września dowozem dzieci zajmować będą się 
wynajęci przewoźnicy. Mieszkańcy postulowali podpisywanie 
umów jedynie z solidnymi firmami posiadającymi sprawne auto­
busy. by dzieci dojeżdżały do gimnazjum bezpiecznie.

O reformie mówił także J. Szwarc, twierdząc, że niesie ona ze 
sobą konieczność wykształcenia nauczycieli, przygotowania ich do 
pracy w gimnazjum, bowiem podstawowym problem jest oczywi­
ście jak najlepsze kształcenia naszych dzieci. Korzystając z obec­
ności burmistrza mieszkańcy zadali mu szereg pytań dotyczących 
dzielnicy, a nie związanych z reformą oświaty: O tej części zebrania 
w Nierodzimiu poinformujemy za tydzień. Wojsław Suchta
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MIASTO UZDROWISKO
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Szkoły Publicznej

Na podstawie art. 58 ust. 1,2.6 ustawy z dnia 7 września 1991 r. o systemie 

oświaty ( Dz. U. Z 1996 r. Nr 67 poz. 329 z późn. zm .) oraz uchwały Rady Miejskiej 

Uzdrowiska Ustroń nr VI /  68 /  99 z dnia 25 lutego w sprawie planu publicznych 

gimnazjów nr 1 i 2 i granicy ich obwodów oraz uchwały nr VII /  79 / 99 z dnia 

25 marca 1999 r. w sprawie założenia Gimnazjum nr 2

z a k ł a d a m

Gimnazjum nr 2 
w  U stroniu  

ul. Daszyńskiego 31

3 Jf* M iS^RZ 
JStroi^CsOyl

Ustroń, dnia 20 kwietnia 1999 r.

pubuisto musta ustw#
Ustroń, dnia 14 kwietnia 1999r

Pani

mgr Maria KACZMARZYK. 

Dyrektor Gimnazjum nr 2 

w Ustroniu

W związku z p o w i e r z e n i e m  Pani uchwałą nr 55 Zarządu Miasta 

Uzdrowiska Ustroń z dnia 14 kwietnia 1999r. funkcji Dyrektora Gimnazjum nr 2 

w Ustroniu informuję, że umowa o pracę zostanie zawarta 

w dniu 01.09.1999r. zgodnie z treścią art.8 ust.2 ustawy z dnia 08.01.1999r. 

- przepisy wprowadzające reformę ustroju szkolnego /Dz. U. nr 8 poz.96/.

Załączniki:

Uchwała nr 55 Zarzadu Miasta
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AUTOBUSEM 
DO GIMNAZJUM
Sprawie dowozu uczniów do 

gimnazjów poświęcone było 
spotkanie burmistrza Jana 
Szwarca, zastępcy Ireneusza 
Szarca, naczelnik Danuty Ko­
enig oraz dyrektorów gimna­
zjów Marii Kaczmarczyk i 
Leszka Szczypki z przedstawi­
cielami firm przewozowych. 
Po skalkulow aniu kosztów 
okazało się, że najtańszą for­
mą rozwiązania tego problemu, 
będzie wynajmowanie autobu­
sów od przewoźnika. Z przed­
stawicielami Transkomu roz­
mawiano także o utrzymaniu 
czystości na przystankach. Gccoeta U itn m iK a . 
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PRZYJAZNE GIMNAZJUM
W budynku SP nr 2 wciąż jeszcze trwają prace remontowe. Do 

rozpoczęcia roku szkolnego pozostało czternaście dni. Uczniowie 
cieszą się jeszcze wakacjami, a w szkole praca wre. Pierwszego 
września zeszłorocznym absolwentom klas szóstych przyznane 
zostanie zaszczytne miano gimnazjalistów. W Ustroniu powstaną 
dwa gimnazja jedno przy „dwójce”, drugie przy SP nr 1.

-  Kadra jest skompletowana w stu procentach —mówi dyrek­
tor Gimnazjum nr 2 Maria Kaczmarzyk. — Przyjęliśmy do pracy 
kilku nowych nauczycieli zaraz po studiach. Pozostali będą mu­
sieli w tym roku łączyć pracę w gimnazjum z etatem w podsta­
wówce. Rozpoczniemy pracę w pięciu klasach liczących po dwu­
dziestu dwóch uczniów. Wydaje mi się, że praca w takich klasach 
będzie łatwiejsza dla nauczyciela i bardziej korzystna dla ucznia. 
W 90 % mamy już wybrane programy. Niektóre podręczniki 
niestety wciąż jeszcze się drukują, ale szkoła zatroszczyła się o 
ich zakup po nieco niższej cenie. Dwa podręczniki, które na­
uczyciele wybrali w maju zakupiliśmy z 20% rabatem. Trzeba 
jednak przyznać, że rodzice tegorocznych gimnazjalistów po­
niosą duże koszty związane z zakupem całkiem nowych podręcz­
ników. Ustaliliśmy, że nauczyciele skorzystają w tym roku z dwóch 
starych podręczników zawierających jednak wymagane treści 
programowe. Chcieliśmy w ten sposób choć trochę zmniejszyć 
ciężar finansowy jaki spadnie na rodziców.

Remonty budynku mają się ku końcowi. Wydział Inwestycyjny 
UM zatroszczył się o to, aby już w tym roku gimnazjum było od­
dzielone od szkoły podstawowej dużymi drzwiami z szybą. Dyrek­
torzy obu szkół potrafiąjednak świetnie współpracować.

— Oczywiście, w tym roku nie byłoby sensu uniemożliwiać 
dostępu uczniów podstawówki do pomieszczeń gimnazjum. Zale­
dwie stu uczniów nie wykorzysta wszystkich klas. Skorzystają z 
nich starsze klasy szkoły podstawowej unikając w ten sposób 
nauki na zmiany. Nasze drzwi będą otwarte dla szkoły podstawo­
wej, natomiast my będziemy korzystali z sali gimnastycznej znaj­
dującej u sąsiadów zza ściany. Na terenie budynku znajdują się 
zresztą dwie sale, z których zdecydowaliśmy się korzystać wspól­
nie — podkreśla pani dyrektor.

Uczniowie podstawówki i gimnazjum będą także wspólnie ko­
rzystać z biblioteki i czytelni, co umożliwiły im przemyślane roz­
wiązania architektoniczne. Po prostu wejścia do tych pomiesz­
czeń znajdują się w obu szkołach oddzielonych od siebie metalo­
wymi drzwiami. Podobne rozwiązania dyrekcja chce wprowadzić 
na pierwszym piętrze, gdzie pracownie gimnazjum i podstawówki 
będąmiały wspólny gabinet. Gimnazjaliści będą także korzystali 
ze świetlicy i jadłodajni znajdujących się po stronie podstawówki.

Po nauczaniu blokowym w podstawówce uczniowie gimnazjum 
przejdą do nauczania akademickiego czyli pojedynczych przed­
miotów tak jak to miało do tej pory miejsce w szkole. Nowościąsą 
ścieżki międzyprzedmiotowe zwane edukacyjnymi. Jest ich osiem: 
filozoficzna, prozdrowotna, ekologiczna, regionalna, europejska, 
czytelnicza i medialna, obrona cywilna oraz kultura polska na tle 
cywilizacji śródziemnomorskiej. Uczniowie będą także uczyli się 
pracy metodą projektów.

— Ścieżki edukacyjne mogą być różnie realizowane — twier­
dzi M. Kaczmarzyk. — Nauczyciele w naszej szkole porozkładali 
sobie zawarte w nich treści na różne przedmioty i będą je w ra­
mach swojego przedmiotu realizować. W pierwszym semestrze 
określą temat, nad którym będzie pracowała jakaś grupa uczniów. 
Chcemy uczyć gimnazjalistów pracy w zespole. Będą oni razem 
wykonywać jakiś projekt, który na koniec semestru zaowocuje 
np. albumem czy filmem. Postanowiliśmy to już zaplanować, oczy­
wiście zainteresowania uczniów będą weryfikowały te plany.

Dyrektor ma do rozplanowania trzy godziny zajęć tygodniowo. 
Łatwo obliczyć, że przy pięciu klasach ich liczba wzrośnie d o i5. 
Każdy uczeń ma prawo skorzystać z trzech godzin dodatkowych 
zajęć w tygodniu. Te trzy godziny spędzi on w oddziałach między- 
klasowych biorąc udział w zajęciach dostosowanych do potrzeb i 
zainteresowań młodzieży. Niektórzy uczniowie będą musieli cho­
dzić na zajęcia wyrównawcze, które pomogą im ukończyć gimna­
zjum o czasie i nie powtarzać klas. Pozostali wezmą udział w zaję­
ciach poszerzających ich wiedzę lub uczących czegoś nowego.

— Wiadomo, że uczniowie są różni słabsi i lepsi. Chcemy 
stworzyć tym słabszym szansę nadrobienia braków. Natomiast 
ci, którzy będą radzili sobie bez problemów rozpoczną naukę

*
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Dyrektor Gimnazjum Nr 2 Maria Kaczmarzyk. Fot. G. Glajcar
języka niemieckiego. W maju przeprowadziłam ankietę wśród 
uczniów pytając jak wykorzystaliby te trzy dodatkowe godziny. 
Okazało się, że są oni bardzo dojrzali. Wielu z nich zadeklaro­
wało chęć uczestnictwa w zajęciach wyrównawczych w związku z 
brakami, z których zdają sobie sprawę. Szczególnie chętnie wzię­
liby udział w dodatkowych zajęciach wyrównawczych z języka 
angielskiego. Dobrzy uczniowie natomiast chcieliby rozszerzyć 
język angielski i taka możliwość zostanie im stworzona. Nauka 
angielskiego będzie prowadzona na dwóch poziomach zaawanso­
wania — zapewnia pani dyrektor.

Gimnazjum posiada pracownię komputerową podłączoną do 
Internetu. Wytyczne programowe nie uwzględniły jednak infor­
matyki jako przedmiotu. Zamiast tego nauczyciel, który tym bę­
dzie się zajmował, wprowadzi uczniów w świat programów po­
mocnych im w opracowaniu wybranych przez siebie projektów. 
Uczniowie nie będą więc uczyli się pojęć informatycznych lecz 
poznają wejścia do programów i nauczą się korzystać z kompute­
ra. Każda klasa ma przeznaczoną na to jedną godzinę tygodniowo. 
Oprócz tego pod okiem nauczycieli będą mogli korzystać z pra­
cowni realizując treści z prawie wszystkich przedmiotów.

Największym sprawdzianem dla gimnazjalistów będzie wieńczą­
cy trzyletnią naukę egzamin końcowy, do którego musi przystąpić 
każdy uczeń.

—Zależy nam na tym, aby uczniowie byli zadowoleni i przygoto­
wani do kontynuowania nauki w szkołach średnich czy zawodo­
wych, a przede wszystkim do egzaminu gimnazjalnego. W maju 
dowiemy się jak on będzie wyglądał. Zapoznamy się wtedy z przy­
kładowymi zadaniami i wymaganiami jakie zostaną postawione 
przed uczniami kończącymi trzecią klasę. Z przepisów o ocenia­
niu wiemy tylko, że ma się on składać z dwóch części: humani­
stycznej i matematyczno-przyrodniczej. Egzamin będzie odbywał 
się w szkole macierzystej, ale oceniać prace uczniów będą egzami­
natorzy z zewnątrz wyznaczeni przez Komisję Regionalną. Naj­
prawdopodobniej będzie on oceniany w skali punktowej i to właśnie 
liczba uzyskanych punktów zadecyduje o możliwości wyboru dal­
szego kształcenia. Szkoły średnie określą liczbę punktów z jaką 
uczeń ma szansę zostać przyjęty i na tej zasadzie będzie odbywała 
się rekrutacja. Szkoły cieszące się dużym powodzeniem będą mo­
gły ustawić poprzeczkę na tyle wysoko, że zbiorą najlepszych, a te 
mniej oblegane nie muszą wcale narzucić limitu punktów decydu­
jących o przyjęciu — tłumaczy M. Kaczmarzyk.

Fakt, iż w Ustroniu powstanądwa gimnazja jest korzystny dla 
wszystkich. Rozpoczną w nich naukę dzieci, a właściwie młodzież 
przechodząc trudny okres dorastania. Na pewno przysporzy to 
nauczycielom wielu problemów wychowawczych. Gdyby w Ustro­
niu powstało jedno gimnazjum z dziesięcioma klasami to ucznio­
wie znów' pozostaliby bezimienni, natomiast praca z pięcioma kla­
sami stwarza możliwość lepszego poznania uczniów przez nauczy­
ciela. W tej sytuacji można już mówić i myśleć o propagowanej od 
lat idei indywidualizacji. Nauczyciele mogą także lepiej konrolo- 
wać sytuację w swojej klasie i zapobiegać występowaniu nega­
tywnych zjawisk.

— Zdajemy sobie sprawę z tego, że jeżeli dziecko w tym wieku 
się zagubi i przejdzie na złą ścieżkę to możemy je stracić — 
podkreśla pani dyrektor. — Ta wyrośnięta młodzież potrzebuje 
najwięcej opieki, do nich należy dotrzeć.

W spadku po podstawówce gimnazjum otrzymało pracowni: 
fizyczną, chemiczną, matematyczną i biologiczną. Dyrekcja mus 
tylko uzupełnić wyposażenie. Planuje także wykończenie trzecie 
w budynku, mniejszej sali gimnastycznej. Plany i marzenia są duże. 
ale do spełnienia.

— W przyszłości chcemy ruszyć z kołami zainteresowań. Na­
szym marzeniem jest, aby powstał zespół instrumentalno-wokal- 
ny i zespół teatralny prowadzony przez aktora. Dzieci w ankie­
tach podkreślały chęć uczestnictwa w takich zajęciach. Mamy 
zamiar prowadzić SKS. Na razie będziemy korzystać z Ogniska 
Pracy Pozaszkolnej. Jesteśmy w tej dogodnej sytuacji, że jego 
siedziba znajduje się po przeciwnej stronie jezdni — tłumaczy 
dyrektor Kaczmarzyk.

Do Gimnazjum nr 2 będą dojeżdżały dzieci z Lipowca. M. Kacz­
marzyk spotkała się z rodzicami, aby przekazać im wszelkie infor­
macje i stawić czoła ich obawom związanym z przejściem pociech 
z mniejszego do większego środowiska. Uczniów z Lipowca bę­
dzie siedemnaścioro. Do szkoły będzie woził je Transkom, a gmina 
pokryje koszt biletów. Przewoźnik postara się o dodatkowe kursy 
w godzinach rannych i popołudniowych.

— Rodzice dwukrotnie wypełniali ankietę dotyczącą po­
działu na klasy. Dzieci chcą chodzić do klasy z sąsiadami czy 
najlepszymi koleżankami, a my nie chcemy burzyć tych przy­
jaźni. Sugestie z ankiet są uwzględniane przy podziale klas. 
Zapewniłam rodziców uczniów z Lipowca, że wszystkie dzie­
ci będą traktowane tak samo. Fakt, iż wiodących przedmiotów 
będą uczyli nowi nauczyciele na pewno się do tego przyczyni. 
Na pewno będę w ścisłym kontakcie z tymi rodzicami, gdyby 
pojawiły się jakieś problemy. Dzieci z Lipowca są bardzo sym­
patyczne. Mam nadzieję, że się tu zaaklimatyzują — mówi 
dyrektor.

Wejść do budynku gimnazjum nie będzie łatwo. Drzwi otworzą 
się tylko przed legitymującymi się uczniami, ich rodzicami i na­
uczycielami. Uniemożliwi to wstęp na teren szkoły osobom niepo­
wołanym, co stanowi dodatkowe zabezpieczenie przed przenik­
nięciem do szkoły zjawisk patologicznych. Może wreszcie polska 
szkoła stanie się szkołą przyjazną dziecku. W projekcie wszystko 
ładnie zapisano, a jak będzie w rzeczywistości czas pokaże.

Gabriela Glajcar



RUSZYŁA REFORMA
1 września uroczyście otwierano dwa gimnazja w Ustroniu. Jako pierw­

sze otwierano Gimnazjum nr 2. mieszczące się w wyodrębnionej części 
Szkoły Podstawowej nr 2. O godz. 9.00 uroczystość rozpoczęła się w 
Miejskim Domu Kultury Prażakówka. Przybyli tam: zastępcy przewod­
niczącego Rady Miejskiej Rudolf Krużołek i Józef Waszek. zastępca 
burmistrza Ireneusz Szarzeć, ks. Henryk Czembor i ks. Antoni Sapo- 
ta, sekretarz miasta Jolanta Krajewska -Gojny, naczelnik Wydziału 
Oświaty. Kultury, Sportu i Turystyki Danuta Koenig, skarbnik Maria 
Komadowska, przewodnicząca Komisji Kultury, Oświaty i Turystyki 
RM Emilia Czembor, radny Stanisław Malina, rodzice i nauczyciele. 
Oczywiście byli też uczniowie. Tak ruszyła reforma oświaty w Ustroniu.

Reforma właściwie ruszyła wiele wcześniej, gdyż szkoły należało przy­
gotować na przyjęcie pierwszego rocznika gimnazjalistów. Sami ucznio­
wie przygotowali program artystyczny.

— Witam gości i byłych uczniów Szkoły Podstawowej w Lipowcu 
i Szkoły Podstawowej nr 2 — mówiła Maria Kaczmarzyk, dyrektorka 
Gimnazjum nr 2. — Te dwie społeczności uczniowskie tworzyć będą 
Gimnazjum nr 2 w Ustroniu. W ręku trzymam akt założycielski, który 
zawiśnie na honorowym miejscu w naszej szkole. Akt ten 20 kwiet­
nia 1999 r. nadał burmistrz Ustronia Jan Szwarc. Dziękuję władzom 
miasta za to, że zadbały o rozdzielenie SP-2 i Gimnazjum. Jesteśmy 
już odrębna szkołą. Podziękować też chcę dyrektorowi SP-2 Zbi­
gniewowi Gruszczykowi, za wspólne przygotowania do rozdzielenia 
szkól. Uczniowie przedstawili już jak wyobrażają sobie naukę w tej 
nowej szkole, a ja myślę, że będzie nam się dobrze razem pracowało.

W G-2 uczyć się będzie 109 uczniów i uczennic w pięciu klasach.
Wszyscy otrzymają indeksy, a pięciu uczniów odebrało je już wr Praża- 
kówce. Zaszczytu tego dostąpili uczniowie, którzy na listach w poszcze­
gólnych klasach, znajdują się na miejscach trzynastych.

— Pomyślałam, ze skoro trzynastka jest feralną liczbą, niech 
uczniowie spod tego numeru uroczyście otrzymają indeksy — stwier­
dziła M. Kaczmarzyk.

Zaszczytu uroczystego odebrania indeksu dostąpili: Michał Mró­
zek, Marceli Maryanek, Wioletta Macura, Michał Pilch. Zuzan­
na Marianek.

Wszyscy uczniowie z aplauzem przyjęli oświadczenie pani dyrektor, 
że do 15 września trwać będzie bezpieczny okres - nie będzie ocen, a 
uczniowie będą się zaprzyjaźniać ze szkołą, wspólnie z nauczycielami 
stworzą szkolny system oceniania dowiedzą się, jakie będą wymagania.

W G-2 uczyć będą: języka polskiego - Lidia Szkaradnik i Marzena 
Malina, historii i wiedzy o społeczeństwie - Helena Cebo i Iwona We- 
rpachowska, która będzie także pedagogiem szkolnym, sztuki - Dobie­
sław Kaczmarek i Alicja Adamczyk, języka angielskiego - Renata Le- 
gierska i Dorota Kustler, matematyki - Iwona Brudna i Maria Kacz­
marzyk, fizyki - Wieńczysława Chybiorz, chemii - Halina Honko- 
wicz - Waleczek, biologii - Edyta Knopek, geografii - Barbara Gór- 
niok, techniki z informatyką- Mirosław Mańczyk, wychowania fizycz­
nego - Zbigniew Gruszczyk, Eugeniusz Trzepacz i Sławomir Krakowczyk, religii ewangelickiej - ks. dr Henryk Czembor, religii kato­

lickiej - O. Tytus Piłat.
— Tegoroczna inauguracja nowego roku szkolnego chociaż podob­

na do poprzednich, jakże jednak się różni — mówił na zakończenie 
uroczystości otwarcia R. Krużołek. — W tym roku wprowadzamy re­
formę oświaty. Nasze uczucia są ambiwalentne. Jesteśmy pełni na­
dziei, a równocześnie pełni obaw, jak ta reforma w rzeczywistości 
się sprawdzi. Jestem przekonany, że w naszym mieście zrobiono 
wszystko, żeby reforma sprawdziła się, żeby wszystko przebiegało 
tak jak zakładano w projektach. W tegorocznym budżecie sprawy 
oświaty miały priorytet. Nigdy nie przeznaczono tylu środków na 
ten cel. Znamy potrzeby oświaty i obiecuję, że w następnych latach 
będziemy pamiętać o tym, żeby wszystkie potrzeby zaspokajać. Chcia­
łbym podziękować wszystkim, którzy przyczynili się do wdrożenia 
założeń tej reformy w naszych szkołach.

Po uroczystości w Prażakówce wszyscy udali się do budynku Gimna­
zjum, przecięto tam uroczyście wstęgę, a honorowi goście dokonali pierw­
szych wpisów do księgi pamiątkowej.

§ a rie ta  ll/itmUfca 
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Klasa 1 a

ychowawczyni: 
Telena Cebo 
Magdalena Cieślar 
Banłomiej Czudek 
\nna Hławiczka 
Arkadiusz Kowala 
Paweł Kral 
Tomasz Kubicjus 
'inna Legierska

Judyta Luka 
•Jacek Mędrek 
Jakub Mikos 
porota M^laniuk 

^ lic h a ł Morawiec 
kichał Mrózek

|Artur Pinkas 
|Anna Podżorska 
batalia Podżorska 
Dawid Polok 
Małgorzata Połomska 
Katarzyna Sikora 
Marcin Sztelak 
Katarzyna Szulc 
Dariusz Węglarz

G I M N A Z J U M  N R  2
Klasa I b
wychowawczyni:
Edyta Knopek
Karina Adamczyk 
Joanna Bebek 
Aleksandra Borecka 
Michał Czajkowski 
Paweł Drozd 
Magdalena Duchniewicz 
Jan Gibiec 
Michał Górka 
Izabela Hanzel 
Jakub Jamróz 
Artur Kubica 
Izabela Lebioda 
Łukasz Madusiok 
Marceli Maryanek 
Łukasz Mikołajczuk 
Edyta Mitoł 
Gabriela Pniok 
Mateusz Poloczek 
Grażyna Rusok 
Katarzyna Szkaradnik 
Krzysztof Szymański 
Sylwester Wisełka

Klasa I c
wychowawczyni: 
Wieńczysława Chybiorz
Marcela Cieślar 
Anna Czyż
Mateusz Darmstaedter 
Bartosz Dulęba 
Anita Gajdacz 
Monika Gazda 
Paulina Gogółka 
Szymon Huma 
Natalia Kędzior 
Edyta Kłósko 
Katarzyna Krysta 
Klaudia Kubowicz 
Wioletta Macura 
Wioletta Michalak 
Sławomir Plinta 
Radosław Poloczek 
Jarosław Raszka 
Piotr Skóra 
Tobiasz Spratek 
Tomasz Stec 
Filip Stolarczyk 
Mariusz Zygmuntowicz

Klasa I d
wychowawczyni: 
Marzena Malina
Łukasz Biliński 
Grzegorz Chlebek 
Dominika Czepczor 
Dagmara Dybczyńska 
Adam Grzesiok 
Małgorzata Heller 
Magdalena Janota 
Natalia Kubala 
Tomasz Lasoń 
Łukasz Łęczyński 
Mateusz Malina 
Maria Marcol 
Michał Pilch 
Aldona Przybyła 
Artur Przybyła 
Natalia Puczek 
Łukasz Roman 
Łukasz Sikora 
Tomasz Staszewski 
Magdalena Szela 
Łukasz Szkaradnik 
Paweł Wantulok

Klasa I e
wychowawczyni:
Iwona Brudna
Katarzyna Barabosz 
Konrad Cholewa 
Cymor Dorota 
Dawid Glajc 
Diana Gontarz 
Łukasz Jarka 
Wojciech Kajstura 
Jadwiga Klapa 
Wioletta Knopek 
Wit Kozub 
Adam Kubień 
Justyna Labzik 
Zuzanna Marianek 
Paweł Molin 
Agnieszka Morkisz 
Szymon Tekielak 
Martyna Tomiczek 
Monika Wilczek 
Łukasz Wójcik 
Grzegorz Zając 
Marek Zawada 
Łukasz Żwak
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1. Kaczmarzyk Maria
2. Adamczyk Alicja
3. Brudna Iwona
4. Cebo Helena
5. Depta Anna
6. Chybiorz Wieńczysława
7. Gómiok Barbara
8. Gruszczyk Zbigniew

' 9. Honkowicz-Waleczek Halina 
10. Jurczok Barbara 
11 .Kaczmarek Dobiesław
12. Knopek Edyta
13. Krakowczyk Sławomir
14. Kunstler Dorota
15. Legierska Renata
16. Malina Marzena
17. Mańczyk Mirosław 
18.Szkaradnik Lidia
19. Trzepacz Eugeniusz
20. Werpachowska Iwona
21 .Ks. Dr Czembor Henryk 
22.0. Tytus Piłat Op
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FESTYN W DWÓJCE

( m o e t a  U b U ty iW c a

Festyny szkolne w Szkole Pod­
stawowej nr 2 mają już swoją tra­
dycję i są jednymi z bardziej barw­
nych imprez organizow anych 
przed ustrońskie szkoły. W sobo­
tę 25 września w ..dwójce” było 
dość tłoczno. Nic dziwnego, bo też 
na festynach szkolnych można za­
opatrzyć się w specjały, których 
trudno szukać w sklepach. Przede 
wszystkim wszelkiego rodzaju 
wypieki domowe kupuje się tu po 
bardzo umiarkowanych cenach, 
każda klasa ma własne stoisko, a 
zarobione pieniądze przeznacza 
się na jakiś wspólny cel. np. do­

płatę do wycieczki. W organiza­
cję stoisk angażują się rodzice. To 
właśnie mamy pieką różne smako­
łyki. by później sprzedawać je na 
festynie. Stoiska różnią się między 
sobą. bo też poza słody czami moż­
na spożyć normalny posiłek np. bi- ; 
gos domowy . Wszy stko to ubar- > 
wiąją uczniowie, którzy oferują ] 
zmywalne tatuaże, gry, loterie itp.
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Gimnazja funkcjonują prawidłowo. Fot. W. Suchta
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JAK DOBRZE BYĆ GIMNAZJALISTĄ

Moje Gimnazjum jeśt to szkoła znajdująca się w Ustroniu w powiecie 
Cieszyńskim .

Dyrektorem szkoły jest pani Maria Kaczmarzyk Mieści się ono w drugiej 
części Szkoły Podstawowej nr 2. Mamy bardzo fajną pracownie 
informatyczną z której korzystają wszyscy uczniowie czyli Gimnazjum i 
Podstawówka.

Rozpoczęcie roku Gimnazjalnego odbyło się w Domu Kultury 
„Prażakówka ” w której uczniowie przedstawili nową szkołę, a pani 
dyrektor wypowiedziała kilka słów o nowym roku szkolnym. Całkiem 
obco dla nas brzmiące słowo „Gimnazjum” sprawiało, że zaczynaliśmy 
fantazjować o tym jak to źle być Gimnazjalistą.

Po miesiącu zmieniliśmy zdanie. Mamy wspaniałych kolegów, dobrych nauczycieli. Można powiedzieć : Jak dobrze być Gimnazjalistą.

Pierwsze ognisko klasy IE  odbyło się w USTRONIU-LIPOWCU u uczennicy w przepięknym plenerze LIPOWSKIEGO GRONIA. Ognisko trwało 
5 godz. bawiąc się na polnych łąkach w berka i gonionego. Wracając do domu uczniowie z Ustronia szli wałem rzeki Wisły. Każdy z uczniów IE

bardzo mile wspomina to ognisko.

GRZEGORZ Z. KL. IE  oraz TOMASZ S. KL.I D
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[ONKURS EKOLOGICZNY
I  piątek, 29 października część uczniów zamiast w szkole zja- 

~~ y y j 3ię \y Regionalnym Ośrodku Edukacji Ekologicznej „Leśnik 
w Ja ;zowcu aby wziąć udział w konkursie ekologicznym. Orga- 
niza orem tego sprawdzianu wiedzy był Wydział Ochrony Sro- 
dou ska i Rolnictwa Urzędu Miejskiego.

Pr.;ed dziewiątą w holu budynku trwały jeszcze przygotowa­
nia. Jczniowie skupieni w małych grupkach przeglądali materia­
ły, Wymieniali uwagi. Część młodych ekologów zajęła kawiarnię, 
w której widok lasu przez oszkloną ścianę, sprzyjał koncentracji. 
Następnie trochę zdenerwowani uczestnicy przeszli do sali konfe­
rencyjnej. gdzie powitał ich burmistrz Jan Szwarc słowami:

■§• Witam organizatorów konkursu, nauczycieli, a szczegól­
nie was, droga młodzieży. Współczesny świat znajduje się w 
momencie wielkiego zagrożenia, zagrożenia ekologicznego, 
dlatego rozpowszechnianie wiedzy w tej dziedzinie jest jed­
nym z podstawowych zadań władz, państwa, wszystkich in­
stytucji i organizacji zajmujących się ekologią na świecie. Ja­
kie zagrożenia płyną z niewiedzy ludzkiej, z bezmyślności, 
wiecie najlepiej, bo przygotowaliście się do dzisiejszego kon­
kursu. Cieszy mnie, że jest was tak wiele. Was, którzy jeste­
ście uświadomieni, wiecie jak należy postępować z przyrodą, 
żeby jej nie szkodzić. W was jest nadzieja na lepszą przy­
szłość. na poprawienie sytuacji ekologicznej w naszym kraju 
i nii tylko. Każdy odruch nasz, nawet w postaci wyrzucenia 
papierka na ulicę, zrzucenia nieczystości do potoku, odbywa 
się ze szkodą dla środowiska. Jestem przekonany, że w przy- 

I jjpbści takich błędów popełniać nie będziecie. Ze względu na 
rozwój infrastruktury i wzrost liczby ludzi na całym świecie, 

; M|roźenie jest coraz większe. Musimy podjąć wiele starań, 
żeby nie dopuścić do degradacji środowiska naturalnego. 
Zyc/ę wam jak najlepszych wyników, choć nie one są naj­
ważniejsze. Najważniejsza jest wiedza, którą przy pomocy 
nauczycieli zdobyliście.

Ł  Komisja konkursowa w składzie: J. Szwarc. Leon Mijał - nad- 
Bwfciczy, Barbara Jońca - naczelnik WOŚ UM, Elżbieta Pusz- 

M *ska - pracownik Ośrodka Doradztwa Rolniczego w Cieszy- 
^ ros*aw Grzybowski, Eugeniusz Greń - pracownik WOŚ 

była zaskoczona poziomem wiedzy młodzieży. Na pierwszą 
I “ł * urencję - rozwiązanie testu przeznaczono 30 - 40 minut, a 

■ ° nczyła się po 15 minutach. Uczniowie wiedzieli między in-

©
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nymi, że zjawisko wywoływane przez nadmiar fosforu w wodzie 
to eutrofizacja, że chorobę „minamata” wywołuje rtęć, że zabie­
giem wykorzystywanym w celu zobojętnienia zakwaszonych gleb 
jest wapnowanie, a także czym posypywać drogi w zimie, jakie 
drzewa sadzić przy drogach, jak działają na organizm człowieka 
pierwiastki promieniotwórcze. Pięcioosobowe zespoły z poszcze­
gólnych szkół rozwiązywały również krzyżówkę, rebusy i świet­
nie spisały się, kiedy w ciągu pięciu minut rozpoznały i napisały 
wyczerpujące opisy drzewa, kwiatu lub owada, przedstawionego 
na ilustracji. Później prowadzący konkurs E. Greń czytał cechy 
charakterystyczne pewnego pierwiastka, a uczniowie bły skawicz­
nie odgadli, że chodzi o rtęć. Ostatnim zadaniem były pytania 
specjalne, przygotowane przez burmistrza i nadleśniczego. I tu 
również nie było kłopotu z odpowiedzią, że strefa ozonowa kszta­
łtuje się na wysokości 18.000 m, a kwaśne deszcze najbardziej 
szkodzą lasom iglastym, wymieniono też bezbłędnie wszystkie 
rezerwaty znajdujące się na terenie powiatu cieszyńskiego.

Organizatorzy podkreślają dobre przygotowanie wszystkich 
zespołów, o czym świadczą niewielkie różnice w punktacji. Mak­
symalnie można było zdobyć 90 punktów. 1 miejsce zajęli ucznio­
wie Gimnazjum nr 2 (87 pkt.), 2 miejsce przypadło Szkole Pod­
stawowej nr 1 (84 pkt.), 3 miejsce zajęła Szkoła Podstawowa nr 3 
(81 pkt.), 4 miejsce - Śzkoła Podstawowa nr 6 (80 pkt.), 5 miej­
sce - Szkoła Podstawowa nr 2 (79 pkt.), a szóste Szkoła Podsta­
wowa nr 5 (77 pkt.). Wszyscy uczestnicy otrzymali darmowy 
wstęp na basen w DW „Mazowsze” ufundowany przez Włady­
sława Chmielewskiego, który był obecny podczas zmagań eko­
logów, bilety na wyciąg na Czantorię i letni tor saneczkowy oraz 
napoje, koszulki, długopisy i inne upominki od „Ustronianki”.

SKUTKI ZANIECZYSZCZEŃ POWIETRZA

Sponsorzy ufundowali także wspaniałe nagrody, którymi były 
encyklopedie multimedialne, książkowe wydawnictwa albumo­
we i encyklopedyczne, przewodniki. Przygotowanie konkursu 
ekologicznego, przynajmniej w tak interesującej i bogatej opra­
wie, nie byłoby możliwe bez wsparcia firm prywatnych. Podzię­
kowania należą się firmom: „Inżbud”, DW „Mazowsze”, Kolej 
Linowa na Czantorię, Nadleśnictwo Ustroń, Motel „Marabu”, 
„Chmiel”, „Perrot”, „Jakona”, „Ustronianka”, „Haro”, „Kubala”.

Na koniec o wypowiedź na temat tego typu konkursów popro­
siliśmy nadleśniczego L. Mijała, który powiedział:

— Edukacja ekologiczna, szerzenie wiedzy o środowisku leży 
w naszym interesie. Jest to ważne choćby dla ochrony lasów 
przed zaśmiecaniem i zanieczyszczaniem. Obserwuję duży po­
stęp, może jeszcze trochę zbyt wolny, niż byśmy oczekiwali, ale 
jest odczuwalny. Przykładem może być ścieżka przyrodnicza 
na Skalicy, gdzie młodzież wędruje z przewodnikiem z naszego 
nadleśnictwa lub samodzielnie. Na tych ścieżkach nie ma śmie­
ci. O czymś to chyba świadczy, zwłaszcza, gdy czasem popa­
trzymy na inne szlaki turystyczne. Wiedza jest bardzo duża, na 
co ma wpływ pokazanie się na naszym rynku pięknych publi­
kacji, filmów, programów komputerowych, również program 
przedmiotów przyrodniczych w szkole jest tak układany, by nie 
pomijać zagadnień ekologicznych, to napawa nadzieją.

Nadleśniczy powiedział także, że ścieżki przyrodniczo - leśne 
na Skalicy i Czantorii chętnie są odwiedzane przez młodzież i 
dzieci z Ustronia. Właściwie codziennie oprowadzana jest gru­
pa, a taka lekcja w plenerze z pewnością procentuje poszerze­
niem wiedzy o środowisku. Monika Niemiec
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CHĘTNYCH NIE BRAKUJE
Jak co roku, 1 listopada kwestowano na naszych ustrońskich 

cmentarzach na potrzeby związane z utrzymaniem Ośrodka Re­
habilitacyjno - Wychowawczego w Ustroniu Nierodzimiu dla 
dzieci i młodzieży niepełnosprawnej. Prowadzące placówkę To­
warzystwo Opieki nad Niepełnosprawnymi otrzymuje dotację od 
kuratorium oświaty i Urzędu Miejskiego, ale samodzielnie musi 
utrzymać 3,5 etatu. Zarząd TONN podpisuje umowy o pracę i 
ponosi pełną odpowiedzialność materialną wobec swoich pracow­
ników. Dlatego też nie można osiąść na laurach. konieczne jest 
ciągłe pozyskiwanie funduszy na codzienną działalność. Listo­
padowa kwesta, obok aukcji prac artystów z „Brzimów” na rzecz 
Ośrodka i czerwcowej imprezy „Dzieci Dzieciom, Dzieci Rodzi­
com”, pozwala jednorazowo zyskać większą sumę pieniędzy. 
Prezes TONN Emilia Czembor powiedziała, że sąchętni do kwe­
stowania, a szczególnie gorliwie włącza się do akcji młodzież z 
ustrońskiego liceum.

W 1999 roku na cmentarzach kwestowali: Andrzej Georg, 
Zofia Ferfecka, Marek Chabrowski, Tomasz Dyrda, Hele­
na Odehnal, Szymon Dyrda, Agnieszka Błanik, Lidia Mie­
szek, Magdalena KoJoczek, Ireneusz Szarzeć, Józef Wa- 
szek, Marzena Szczotka, Katarzyna Chabrowska, Julia 
Cieślik. Tomasz Szkaradnik, Irena Wińczyk, Kazimierz 
Hanus. Joanna Firla, Zbigniew Gogółka, Stanisław Mali­
na, Rudolf Krużołek, Danuta Koenig, Jolanta Krajewska 
- Gojny. Urszula Rakowska, Adam Sztefek, Anita Jurczok, 
Emilia Czembor, Maciej Błanik, Anna Czudek.

Na rzecz niepełnosprawnych kolegów kwestowali uczniowie 
Szkoły Podstawowej Nr 2 i Gimnazjum Nr 2: Michał Mrózek. 
Dawid Polok, Natalia Podżorska, Anna Hławiczka, Anna 
Podżorska, Judyta Łuka, Katarzyna Szkaradnik, Magda­
lena Duchniewicz, Bartłomiej Czudek, Jakub Mikos, Ar­
tur Pinkas, Natalia Kędzior, Anna Czyż, Mateusz Malina, 
Łukasz Biliński, Katarzyna Szulc, Małgorzata Połomska, 
Karina Adamczyk, Michał Górka, Łukasz Szkaradnik, 
Tobiasz Spratek, Łukasz Roman, Dawid Glajc, Wojciech 
Kajstura, Marceli Maryanek, Mateusz Poloczek, Łukasz 
Jarka, Szymon Tekielak, Wit Kozub, Adam Kubień, Mo­
nika Wilczek, Dorota Cymor, Martyna Stolarczyk, Kata­
rzyna C holew a, Anna Kocur, Kinga Rym aszewska, 
Agnieszka Jaszowska, Edyta Rymaszewska, Luiza Hara- 
tyk, Małgorzata Gatarz, Justyna Strządała.

Na cmentarzu komunalnym kwestowali uczniowie ustrońskiej 
filii Liceum Ogólnokształcącego im. M. Kopernika: Anna Wi­
sełka, Anna Brzozowska, Iza Grzybek, Natalia Drożdż, 
Korneliusz Holeksa, Artur Badura, Renata Puczek, Ka­
tarzyna Szpak, Leokadia Sala, Barbara Kubas, Irena Kló- 
sko, Agata Heczko i Daria Maślanka.

Zebrano 5.907,27 zł.
Towarzystwo Opieki nad Niepełnosprawnymi, w imieniu dzie­

ci, rodziców i pracowników Ośrodka Rehabilitacyjno Wychowaw­
czego w Nierodzimiu. składa serdeczne podziękowania wszyst­
kim ofiarodawcom i kwestującym.

Adam Makowicz w Ustroniu. Fot. W

Makowicz urzekł publiczność -  F„,. W. Sucho
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Autorka artykułu z Agnieszką Łodzińską, hodowcą kotów 
norweskich leśnych.

ARYSTOKRACJA W CENIE
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W odezwie na wiele artykułów pojawiających się w GU na te­
mat wystawy psów rasowych, która odbyła się w naszym mie­
ście, postanowiłam napisać to oto sprawozdanie z VIII i IX Mię­
dzynarodowej Wystawy Kotów Rasowych. Impreza miała miej­
sce nie w Ustroniu, ale w Katowicach, myślę jednak, że zaintere­
suje ona miłośników kotów.

Otóż wystawa ta odbyła się 9 i 10 października, jak co roku, w 
katowickim „Spodku” . Bilety w przystępnych cenach zachęciły 
do wejścia. Zainteresowani mogli nabyć katalog wystawy.

Kocia arystokracja była wyraźnie znudzona, natomiast wystaw­
cy. hodowcy chętnie udzielali odpowiedzi na pytania dotyczące 
ich zwierząt. Zapytałam Agnieszkę Łodzińską z Warszawy, pro­
wadzącą prywatną hodowlę kotów norweskich leśnych „Agpa- 
mis*PL” Ja k  przygotować koty do takiej prezentacji i cojest oce­
niane przez sędziów.

— Przyjechałam na tę wystawę z kocurkiem imieniem Duf- 
fy i kotką Evitą. Kocurek ma 6 miesięcy i jest to jego 4 wysta­
wa. W swojej klasie (młodzież młodsza: 3-6 mieś.) zdobywał 
zawsze nagrody. Kotka ma 4 miesiące, jest to jej 3 wystawa. 
Koty norweskie leśne nie wymagają specjalnych przygoto­
wań do wystawy, ich futro się nie kołtuni, tak jak np. u per- 
sów i dlatego nie trzeba ich za często szczotkować, pielęgno­
wać... Są to koty bardzo łagodne, gdyż w swoim naturalnym 
środowisku - lasach Norwegii - nie mają naturalnych wro­
gów. Co do oceny, to istnieje wzorzec rasy, czyli prototyp tego, 
jak powinien wyglądać „doskonały” kot danej rasy i odmia­
ny. Jest przydzielana odpowiednia liczba punktów za budo­
wę ogólną, głowę, tułów, kończyny, ogon, kondycję i ogólne 
wrażenie. Za kota norweskiego leśnego z rodowodem trzeba 
zapłacić 1000-1500 zł. Jest ich w Polsce na tyle mało, że każ­
dy ma rodowód. Jeśli ktoś oferuje kotka tej rasy bez rodowo­
du. to nie jest to kot norweski leśny.

N ie wszystkie koty czas przed i po ocenianiu spędzały na drzem­
ce. Młode kotki rasy Maine Coon o ślicznym, szylkretowym ubar­
wieniu, wręcz tryskały energią. Dzieci miały okazję pogłaskać je 
i bawić się z nimi specjalnym „piórkiem - zabawką” .

Prócz podziwiania kocich piękności, można było także kupić różne 
zabawki oraz pokarm dla swych ulubieńców, a także kolczyki, pier­
ścionki, książki, figurki i zegarki - oczywiście z wizerunkami ko­
tów. Zainteresowani mogli zaopatrzyć się w wizytówki różnych 
hodowli. Ceny za koty były różne, zależnie od rasy i odmiany. Trzy­
miesięczny kotek Maine Coon z rodowodem kosztuje 2000 zł. Koty 
brytyjskie - powyżej 500 zł, perskie - powyżej 600 zł.

Koty oceniali sędziowie m.in. z Polski, Czech, Słowacji. Po 
zakończonej ocenie odbył się pokaz najlepszych kotów wystawy 
- tzw. Best in Show. Wystawa była bardzo udana.

Mimo, iż za kota arystokratę trzeba zapłacić dużo, to taki praw­
dziwy przyjaciel szlachetnej krwi, delikatnie usadowiony na two­
ich kolanach i mruczący jakąś znaną kocią opowieść, jest tego 
wan!

Katarzyna Szkaradnik



Trenuję od 1990 roku, obecnie 
w WKS Wawel. Jestem żołnie­
rzem w stopniu plutonowego.

Wyniki dziewcząt: klasy I-II: 1. 
Aldona Malinowska SP-1, 2. Na­
talia Leśniak SP-3, 3. Natalia Po­
pek SP-2,4. Anita Prutek SP-I, 5. 
Klaudia Kopeć - Czeladź. 6. Ur­
szula Walczysko SP-2, 7. Anna 
Goszyc SP-, 8. Ola Zajonc SP-1, 
9. Elżbieta Procner SP-2, 10. Na­
talia Pilch SP-3. klasy IIl-IY: 1. 
Aneta Kocjan SP-3, 2. Justyna 
Lakomska SP-5, 3. Natalia Że­
browska SP-2, 4. Katarzyna Ma­
dzia SP-5. 5. Monika Gluza SP-2, 
6. Wiktoria Drozd SP-2. 7. Gosia 
Wilk SP-2. 8. Katarzyna Zloch 
SP-2,9. Ewelina Grześkiewicz SP- 
5. 10. Natalia CzerwiakowskaSP- 
2, klasy V-VI: 1. Natalia Wawrzy- 
nowicz - Strzelce Opolskie. 2. 
Agnieszka Zabdyr - Pogórze. 3. 
Martyna Skóra - Czeladź, 4. Mar­
ta Francuz SP-1, 5. Basia Szpak 
SP-2, 6. Sylwia Kaczmarczyk SP- 
2, 7. Justyna Trybalska SP-2, 8. 
Karolina Wyka - Skawinki, 9. Lu­
iza Haratyk SP-2, 10. Barbara 
Sznura - Strzelce Opolskie, klasy 
VIII i I gimnazjum: 1. Monika 
Szpernol SP-2, 2. Anna Jagodziń­
ska - Czeladź, 3. Aneta Szarek - 
Spytkowice. 4. Anna Czyż - Jasz- 
trzębie, 5. Dobrochna Sekuła SP- 
2, 6. Elżbieta Górniok SP-6, 7. 
Anna Puzoń SP-2, 8. Berenika 
Kiszka SP-1. 9. Agnieszka Ma- 
ziarczuk SP-3, 10. Dominika 
Czepczor G-2.

Wyniki chłopców: klasy I-II: I. 
Mateusz Tomala SP-6, 2. Daniel 
Suchodolski SP-1, 3. Wojciech 
Kramarczy k SP-1,4. Bartek Pilch 
SP-3, 5. Jan Kaczmarek SP-1, 6. 
Mateusz Śliwka SP-3,7. Sebastian

Fot. W. Suchta 
Jończyk SP-2, 8. Łukasz Piwo­
warski SP-2,9. Piotr Zorychta SP- 
3, 10. Piotr Kuś SP-2, klasy III-IV: 
1. Dariusz Szpernol SP-2, Kamil 
Sikora SP-6, 3. Dawid Kocot SP- 
6, 4. Tomasz Pawelski SP-1, 5. 
Grzegorz Gibas - Skawinki. 6. Ar­
tur Węgiorz SP-2, 7. Paweł Siko­
ra SP2, 8. Tomasz Sztwiertnia SP- 
6,9. Krzysztof Kania SP-2.10.Ar­
tur Broda SP-2, klasy V-VI: 1. 
Wojciech Dorighi - Cisownica. 2. 
Jacek Ciepły SP-2,3. Tomasz Kral 
SP-6, 4. Mateusz Czakon - Pogó­
rze, 5. Michał Rożnowicz SP-6, 6. 
Mateusz Wyskiel SP-6,7. Tomasz 
Kożdoń SP-1,8. Paweł Kopel SP- 
1, 9. Mateusz Górniok SP-6. 10. 
Paweł Tomiczek SP-6, klasy VIII i 
I gimnazjum: 1. Kamil Gołofit-Ja­
strzębie, 2. Piotr Bucki - Jastrzę­
bie. 3. Tomasz Zorychta SP-3. 4. 
Damian Huba - Cieszyn, 5. Da­
mian Czyż - Jastrzębie, 6. Paweł 
Dzijok - Radziechowy, 7. Paweł 
Skóra SP-2, 8. Piotr Śzkutek SP- 
3, 9. Radosław Popek SP-2. 10. 
Łukasz Pietroszek SP-2.

Wyniki biegu głównego: kobiety: 
1. Ernestyna Bielska - AZS Kra­
ków (37,46), 2. Patrycja Włodar­
czyk - Jaworzno (37,46), 3. Barba­
ra W'aręda - Jastrzębie (42,02), 16. 
Magdalena Drozd - Ustroń 
(54.26), 18. Danuta Kondziolka - 
TRS „Silą” Ustroń (56,03),męż­
czyźni: 1. Eryk Szostak - Wawel 
Kraków (29,33), 2. Arkadiusz 
Sowa - Dąbrowa (29.41), 3. Tomasz 
Librowski - AZS Biała Podlaska 
(29.50), 46. Stanisław Gorzoika - 
Ustroń (37,27), 62. Jacek Hyrnik - 
Ustroń (38,46), 130. Jacek Sucho­
dolski - Ustroń (46,04), 159. An­
drzej Georg - Ustroń (57,31).

Wojsław Suchta

Burmistrz dekorował najmłodszych biegaczy. Fot. W. Suchta
Gazeta Ustrońska 7

brakło pomysłodawcy Biegu 
Legionów sprzed dziesięciu lat, 
ówczesnego burmistrza, dziś 
starosty Andrzeja Georga.

Zwycięstwa Eweliny Biel­
skiej i Eryka Szostaka (oboje 
z Krakowa) nie były dla nikogo 
zaskoczeniem. E. Bielska to te­
goroczna trzecia zawodniczka 
mistrzostw Polski seniorek na 
10.000 m. w przeszłości zdoby­
ła 17 medali na mistrzostwach 
kraju, zaś E. Szostak też ma kil­
kanaście medali mistrzostw Pol­
ski, w tym roku był drugi wśród 
seniorów na 5000 m. Od począt­
ku kontrolowali sytuację i pew­
nie finiszowali. Spokojnie cały 
dystans pokonała mistrzyni 
świata w biegach górskich Da­
nuta Kondziołka. Najstarszym 
uczestnikiem zawodów był 73- 
letni Kazimierz Wojtkowiak z 
Czeladzi (46,00). Wystartowa­
ło też dwóch zawodników nie­
pełnosprawnych. Tadeusz Bed- 
naczyk z Jastrzębia pokonał tra­
sę o kulach w czasie 1.14,03., 
zaś Zbigniew Stefaniak z Gą- 
siorowa, również o kulach w

Fot. W. Suchta 
działam, że jest tu tak ładnie. 
W tym biegu nie obawiałam się 
konkurencji, raczej byłam pew­
na wygranej i bardziej biegłam 
treningowo. Mogłam co praw­
da taki sam trening zrobić so­
bie w Krakowie, ale tak zoba­
czyłam przynajmniej Ustroń.

Eryk Szostak: — Nie oba­
wiałem się konkurencji, choć 
biegł za mną Arkadiusz Sowa, 
zawodnik ju ż  utytułowany. 
Jednak ja jestem w dobrej for­
mie ponieważ za kilkanaście 
dni startuję w Japonii w szta­
fecie. Praktycznie dziś był to 
mocniejszy trening. Wszyscy 
narzekają na trasę tego biegu. 
Generalnie nie j est ona taka zła. 
w większości są to leśne ścież­
ki, nie za dużo asfaltu, ale jest 
na niej za dużo kamieni i przez 
to jest niebezpieczna. Przy 
większych prędkościach moż­
na skręcić staw skokowy, na­
bawić się innej kontuzji. Jed­
nak dla tych co biegają dla 
zdrowia jest bardzo dobra. O 
samym biegu w Ustroniu do­
wiedziałem się od kolegów.

Rekordowa liczba 655 biega­
czy uczestniczyła w tegorocz­
nym jubileuszowym X Biegu 
Legionów. Aż 491 spośród nich 
to uczniowie szkół podstawo­
wych i gimnazjów w przeważa­
jącej m ierze ustrońskich. 
Uczniowie biegali na stadionie. 
Najliczniejsząobsadę miał bieg 
chłopców idas III-I V, który zgro­
madził na starcie 94 uczestni­
ków. Nie bez zasługi są tu też 
nauczyciele ustrońskich szkół, 
którzy bieg propagowali, a już 
na stadionie pomagali w jego 
przeprowadzeniu. Dużym prze­
życiem dla najlepszych było od­
bieranie nagród z rąk burmistrza 
Jana Szwarca.

Bieg główny odbył się na dy­
stansie 10 km. Wystartowało 
164 zawodników i zawodniczek. 
W bramie stadionu Kuźni 
Ustroń honorowym starterem 
był burmistrz J. Szwarc. W staw­
ce biegaczy oczywiście nie za­

czasie 1.51,46. Sędzia główny 
biegu Jerzy Kukla z Polskiego 
Związku Lekkoatletycznego 
stwierdził, że cala impreza prze­
biegła zgodnie z przepisami, nie 
było żadnych nieprawidłowości, 
również od strony organizacyj­
nej zawody są bez zarzutu.

Zwycięzcy powiedzieli: Er­
nestyna Bielska: — Jest to mój 
pierwszy sezon po urodzeniu 
synka i w tym roku nie miałam 
większych sukcesów. W Ustro­
niu jestem po raz pierwszy. Co 
ciekawe nigdy też nie byłam na 
zgrupowaniu w Wiśle. Nie wie-

X BIEG  
LEGIONÓW
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NAGRODZONY ZIELNIK
Od pięciu lat trzy ustrońskie Szkoły Podstawowe nr 2,3, 5, a od 

tego roku szkolnego również Gimnazjum nr 2, uczestniczą w 
programie ekologicznym prowadzonym przez Fundację Centrum 
Edukacji Ekologicznej Wsi w Krośnie, pt.: „Czysta Wisła i Rzeki 
Przymorza” . W ramach tego edukacyjnego programu uczniowie 
dokonują regularnych pomiarów pewnych parametrów wody, 
między innymi w zakresie temperatury, pH, fosforanów, azotanów, 
zasadowości, twardości wody i ilości rozpuszczonego w niej tlenu.

Oprócz tego młodzież przeprowadza monitoring zasobów 
przyrody, a więc odszukuje na terenie miasta drzewa, które można 
uznać za pomniki przyrody, a także monitoring odpadów czyli 
lokalizuje dzikie wysypiska śmieci.

Najbardziej pracochłonnym elementem jest jednak biomonitoring 
powietrza. Polega on na wykorzystaniu porostów do oceny jakości 
powietrza, między innymi zawartości SÓ2. Stopień rozwoju plechy

J. Klapa. Fot. W. Suchta

porostów na korze drzew stanowi podstawę oceny zaniecA 
czenia powietrza, gdyż z jego wzrostem plecha porostów jest słaK 
rozbudowana.

Co roku w ramach programu odbywają się różnego tyD 
konkursy: literackie, plastyczne itd. W tym roku wyróżnienie 
stopnia za zielnik otrzymała Jadwiga Klapa, uczennica Gimnaziu 
nr 2. Zielnik dotyczył drzew i krzewów liściastych w różnych fazat- 
rozwojowych. Zawierał także opis systematyczny gatunków: on 
stanowiska zbioru. Przygotowanie zielnika zajęło Jadwidze kilk 
miesięcy pracy, a dokładnie od czerwca do września ubiegłego roku

Nagrodą za pracę było z pewnością wyróżnienie, jakie otrzymab 
11 stycznia 2000 roku w Warszawie, kiedy to w gmachu Min v 
terstwa Ochrony Środowiska i Zasobów Naturalnych wręczono 
uczennicy z Ustronia dyplom i nagrody książkowe za wysoko 
oceniony zielnik.

Realizator programu mgr Edyta Knopek 
♦ ♦ ♦

— Nie był to sam zielnik, ale również opis wszystkich roślin, 
a łącznie miało ich być ponad dwadzieścia w różnych fazach 
rozwojowych — tłumaczy Jadwiga, gdy zapytaliśmy o nagrodzom I 
zielnik. Chciałam się wyróżnić i zrobiłam to nieco inaczej. 
Obok mojego domu płynie w dolince potok. Postanowiłam opisać 
wszystko, co nad tym potokiem w tym miejscu rośnie. Było to 
ponad dwadzieścia roślin, które pokazałam w czterech fazach I 
rozwojowych. Dołączyłam do tego opis terenu. Zajęło mi to kilka i 
dobrych miesięcy.

Biologia to oczywiście ulubiona lekcja, ale młoda przyrodniczka I 
nie ma kłopotów z matematyką, językiem polskim i innymi przed- I 
miotami. Lubi rozwiązywać zadania z matematyki, pisać opowia- I 
dania. Czyta dużo książek, nie gardzi sensacją, nie lubi jednak I  
kryminałów. Z klasyki wybiera Sienkiewicza, wiersze Kocha- I  
nowskiego, Reja, Konopnicką, uwielbia Mickiewicza. Pan Tadeusz I  
nie był jeszcze lekturą w szkole, ale zdążyła go już przeczytać.

— Zainteresowanie biologią to zasługa pani Edyty Knopek. I 
Świetnie tłumaczy, prosto, rzeczowo. Dużo pomogła mi prn I 
zielniku — powiedziała Jadwiga.
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(  TURNIEJ B RD POD PATRONATEM "GŁOSU” )

BEZBŁĘDNY MIKOŁAJ
Emocjonujący przebieg miał finał II Powiatowego Tur­

nieju Wiedzy o Bezpieczeństwie Ruchu Drogowego. Wy­
stąpiło w nim 14 drużyn. Rywalizacja toczyła się 19 II w 
gościnnej Szkole Podstawowej nr 2 w Ustroniu. Patronat 
nad imprezą sprawowała redakcja „Głosu”.

Najlepsze drużyny wyło­
nione podczas turniejów gmin­
nych i miejskich stanęły do 
walki o zwycięstwo. Na star­
c ie  za b rak ło  zesp o łu  z SP 
D zięgielów  - rep rezen tan ta 
gminy Goleszów. Bój toczyło 
11 drużyn z podstaw ówek i 
trzy z gimnazjów.

Tradycyjnie na rozgrzewkę 
uczestnicy rozwiązywali test 
pisemny. Trzeba było odpowie­
dzieć na 25 niełatwych i pod­
chwytliwych pytań. Niczym na 
egzaminie z prawa jazdy. Bez­
błędnych odpowiedzi udzielili

tylko dwaj zawodnicy: Mikołaj 
K rukowski z G im nazjum  w 
Drogomyślu i Dawid Czakon z 
SP Drogomyśl. Obaj mieli na 
koncie maksymalną notę 125 
pkt. Drużynowo po teście pro­
wadziła czwórka gimnazjalistów 
z Drogomyśla przed swoimi ko­
legami z podstawówki oraz Gim­
nazjum nr 2 z Ustronia.

Zanim uczniowie pojawili się na torze przeszkód, musieli 
uporać się z pisemnym testem

Zwycięskie drużyny ze Szkoły Podstawowej i Gimnazjum 
w Drogomyślu z opiekunką Renatą Piórkowską 

0 Zdjęcia: Krzysztof Marciniuk

przejazd zanotował także Damian 
Sikora z Gimnazjum w Dębow­
cu. O pierwszeństwie decydowa­
ły w tej sytuacji wyniki testu.

Drużyna Gimnazjum z Dro­
gomyśla - M. Krukowski, Tade­
usz Orawski, Adam Malerz, 
Grzegorz Pilch - wygrała rów­
nież na torze przeszkód i bezape­
lacyjnie zajęła I miejsce w turnie­
ju, gromadząc 336 pkt. II miej­
sce z dorobkiem 315 pkt. zajęli 
D. Czakon, Adrian Moskal, Wi­
told Pietrzyk, Marek Gabryś z 
SP Drogomyśl - (obydwie druży­
ny przygotowała Renata Piórkow­
ska). Na trzecim uplasowali się 
gimnazjaliści z Ustronia (266 pkt.) 
- Michał Pilch, Mateusz Mali­
na, Paweł Wantulok, Mateusz 
Darmstaedter, przygotowani 
przez Sławomira Krakowczyka. 
IV miejsce przypadło Roberto­
wi Wińczykowi, Mateuszowi 
Pawłowskiemu, Markowi Dym- 
skiemu i Michałowi Śliwce z SP 
2 Ustroń (263 pkt.).

Dalsza kolejność była nastę­
pująca: V - SP Dębowiec - 244 
pkt., VI - Gimnazjum Dębowiec - 
237 pkt., VII - SP Kaczyce - 168 
pkt., VIII - SP 4 Wisła Głębce - 
161 pkt., IX - SP Pierściec - 134 
pkt., X - SP 2 Brenna Bukowa - 
127 pkt., XI - SP Zaborze - 98 pkt..

klub Cieszyński, a dla najlepsze­
go zawodnika redakcja „Głosu”.

Sędzia główny zawodów in­
spektor Józef Brózda ocenił tur­
niej na „piątkę”. - Cieszy wysoki po ­
ziom  w iedzy  i um iejętności tech­
nicznych uczestników. N asze naj­
lepsze ze sp o ły  znow u pow inn y być 
w śró d  na jlepszych  w  skali w oje­
w ództw a. P rze d  rokiem, co warto 
przypom nieć, drużyny z  Ustronia i 
D rogom yśla za ję ły  p ierw sze  i  dru­
g ie  miejsce. M artw i mnie natomiast 
słab iu tk i p o zio m  reprezentantów  
Cieszyna. O d  p a ru  la t sto lica  p o ­
w iatu w lecze s ię  na szarym  końcu. 
Św iadczy  to o niewystarczającym  
zaangażow aniu dyrekcji szkół i na­
uczycieli w  prob lem atykę  bezpie­
czeństw a na drogach. A przec ież w  
C ieszynie pan u je  najw iększy ruch 
i tutaj doch odzi często  d o  wypad­
k ó w  z  u d z ia łe m  n a jm łodszych . 
M am nadzieję, ż e  w aga problemu  
zostan ie dostrzeżona - powiedział 
„Głosowi” insp. J. Brózda, zast. 
komendanta powiatowego.

W turnieju okręgowym cie­
szyński powiat reprezentować 
będą drużyny SP Drogomyśl i 
SP 2 Ustroń oraz Gimnazjum w 
Drogomyślu.

Organizatorami turnieju byli 
Automobilklub Cieszyński, Ślą­
skie Kuratorium Oświaty w Ka­
towicach i Wydział Ruchu Dro­
gowego KPP w Cieszynie.

KRZYSZTOF MARCINIUK

m- m* ze  s t r . 1

O wszystkim decydował prze- 
jazd po miasteczku ruchu drogo­
wego i torze przeszkód. Tutaj moż­
na było dużo zyskać i równie spo­
ro stracić. Puchar ufundowany 
przez redakcję „Głosu” czekał 
na mistrza toru. Okazał się nim 
M. Krukowski, który nie miał ani 
jednego potknięcia na jedenastu 
przeszkodach (m. in. ósemka, łez­
ka, równoważnia, kładka). Czysty

Pierwszą przeszkodą była 
wąska bramka

XII - SP Pogwizdów - 82 pkt.,
XIII - SP 1 Istebna (startowali w 
trzyosobowym składzie) - 74 pkt.,
XIV - SP 2 Cieszyn - minus 13 
pkt. Cieszynianie całkowicie za­
walili tor przeszkód, inkasując po 
80 - 110 punktów karnych.

Indywidualnie wygrał M. 
Krukowski przed D. Czakonem, 
W. Pietrzykiem, R. Wińczykiem, 
A. Malerzem i T. Orawskim.

Zwycięskie drużyny z Drogo­
myśla w grupie podstawówek i 
gimnazjów otrzymały w nagrodę 
rower i składane tory przeszkód. 
Czołowa szóstka w klasyfikacji in­
dywidualnej dostała cenne nagro­
dy rzeczowe. Wszyscy uczestnicy 
otrzymali zestawy upominków.

Nagrody i dyplomy wręczali 
m. in. zast. burmistrza Ustronia

Ireneusz Szarzeć i naczelnik 
Wydziału Ruchu Drogowego Ślą­
skiej KWP w Katowicach, nadko­
misarz Mariola Noszczyk-Bent- 
kowska. Całość przygotowali i 
prowadzili Ireneusz Korzonek i 
Jerzy Górny z Wydziału Ruchu 
Drogowego KPP w Cieszynie. 
Organizatorów wsparło ponad 30 
sponsorów. Puchary dla najlep­
szych drużyn ufundowali Urząd 
Miejski w Ustroniu i Automobil­
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do i&ojyru. enCt /i>pcddaJcl u

%  mfl/mjdi, popłacił y Wł*y/,cy
CIO fc/na, r a o . p .(n n  „ J&n jou ituhoy (txwc"

c/ta oĄąaxxck navxz al£or&jj> wyozŷ ty.
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TŁUMY POD BARANIĄ
Na Przysłopie pod Baranią Górą wyznaczo- lik (LOTE Cieszyn) przed Anną Mazur (Gimna- 

no metę XIII Górskiego Rajdu Młodzieżowego zjum nr 1 Ustroń), Alicją Szturc (ZSGH Wisła) i 
„Powitanie Wiosny”. Na polanę koło schroniska Iloną Witoszek (LO im. Osuchowskiego).
PTTK dotarło 720 osób. 384 uczestników było ze Pamiątkowe puchary dla najliczniej reprezen- 
szkół podstawowych, 189 z gimnazjów i 147 ze towanych szkół (procentowy stosunek obecnych na 
szkół ponadpodstawowych. rajdzie do ogólnej liczby uczniów) otrzymały SP 

Na mecie czekała smaczna grochówka przyrzą- Kończyce Małe (31 proc. uczniów), Gimnazjum 
dzona przez szefową baraniogórskiego schroniska, Kaczyce (44 proc.) i Katolickie Liceum Ogólno- 
Malgorzatę Front. Były też słodycze z „Olzy”. kształcące w Cieszynie (18 proc.).

Po posiłku przystąpiono do tradycyjnego konkur- Puchary i nagrody wręczał Ryszard Mazur, 
su turystyczno-krajoznawczego. Wzięło w nim udział prezes Oddziału PTTK „Beskid Śląski” w Cieszy- 
36 osób, wykazując się szeroką wiedzą ze znajomo- nie, głównego organizatora rajdu. Nad całością czu- 
ści historii i geografii ziemi cieszyńskiej, topografii, wał sekretarz Zarządu Oddziału Alojzy Szupina. 
gwary, no i historii turystyki na Śląsku Cieszyńskim, Organizatorów wspomogły Urząd Miejski, Starostwo 
jako, że w br. przypada jubileusz 90-lecia. Powiatowe i Cieszyńska Drukarnia Wydawnicza.

Zwycięzców wyłoniono w dogrywce. W gru- Kolejna okazja do wspólnego spotkania mło- 
pie I wygrała Katarzyna Hussar (SP 2 Ustroń) dzieży na turystycznych szlakach nadarzy się je- 
przed Magdą Wajner(SP 5 Cieszyn), Tomaszem sienią, a konkretnie 30 IX. Wówczas odbędzie 
Bujokiem (SP 2 Ustroń) i Lilianą Stępień (SP 5 się rajdowe „Pożegnanie Lata” z metą na Błot- 
Cieszyn). W grupie II najlepszy był Łukasz Paw- nymwBrennej. (mark)
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SPOTKANIE RODZICÓW
16 maja 2000 r. o godzinie 16.00 dzięki uprzejmości dyrekcji MDK 

„Prażakówka” odbyło się spotkanie rodziców uczniów Gimnazjum 
nr 2 w Ustroniu z pedagogami. Rodzice zostali poinformowani 
przez dyrektora szkoły Marię Kaczmarzyk o formie i wymaga­
niach pierwszego egzaminu gimnazjalnego w 2002 roku.

Następnie młodzież gimnazjum przedstawiła sztukę „O co cho­
dzi”, która powstała na zajęciach terapeutyczno -  teatralnych 
prowadzonych przez aktorkę Teatru Polskiego w Bielsku- Białej 
Krystynę Pryszczyk. Zajęcia sąprowadzone dzięki wsparciu finan­
sowemu Miejskiej Komisji Rozwiązywania Problemów Alkoho­
lowych w ramach programu profilaktycznego „Żyj twórczo, mądrze 
i zdrowo”. Sztukę obejrzał i bardzo pozytywnie zaopiniował Pełno­
mocnik Zarządu Miasta Ustronia d/s Rozwiązywania Problemów 
Alkoholowych Andrzej Pilch. Scenariusz napisała uczennica 
Katarzyna Szkaradnik wspólnie z Krystyną Pryszczyk, a oprawę 
muzyczną przygotowała również uczennica Jadwiga Klapa.

Po spektaklu pedagog szkolny Iwona Werpachowska przed­
stawiła rodzicom gimnazjalistów zagrożenia patologią młodzieży 
ziemi cieszyńskiej. (a)
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I  Sesja Młodzieżowej Rady

WSPÓLNA EDUKACJA
] czerwca w sali sesyjnej Urzędu Miejskiego odbyła się sesja 

Młodzieżowej Rady Ustronia. Obradowali uczniowie z ustrońskich 
gimnazjów. Obrady prowadzili: przewodniczący MR Bartłomiej 
Czudek i jego zastępca Adam Bogucki. W sesji uczestniczyli także 
przedstawiciele władz miasta: przewodnicząca Rady Miasta Emilia 
Czembor i burmistrz Jan Szwarc.

Głównym tematem sesji był „Ustroń w Unii Europejskiej”. Lucyna 
Łukosz, Anna Mazur i Piotr Maciążek przedstawili realizowany w 
szkole program „Edukacji Europejskiej”. Uczniowie poznawali różne 
koncepcje zjednoczonej Europy, historyczne powiązania Polski z 
Europą, poszukiwali wspólnych korzeni, poznawali instytucje 
europejskie. Każdy z uczniów opracował samodzielnie prace na temat 
europejskich powiązań naszej gminy. Wnioskowano też do władz 
miasta o pomoc w nawiązaniu przez gimnazja ustrońskie partnerskiej 
współpracy z rówieśnikami w kraj ach UE.

Szereg Wątpliwości zgłosił Mateusz Malina, który powiedział m.in.:
— Czy zdajecie sobie sprawę z tego, że społeczeństwo nasze staje 

się coraz bardziej biedne. Jak chcecie wyrównać dysproporcje pomię­
dzy naszym krajem, a krajami UE przy stale rosnących kosztach utrzy­
mania i malejących dochodach rodzin. Reforma oświaty ma nas zbliżać 
do szkolnictwa w krajach UE i spowodować wyrównanie dyspro­
porcji pomiędzy miastem i wsią upowszechnić dostęp do matur. Za­
łożenia słuszne, lecz czy z powodu braku pracy, a co za tym idzie bra­
ku środków finansowych rodzin, niejeden może skończyć swoją 
edukację na gimnazjum. Ilu zdolnych uczniów nie pójdzie na studia? 
W krajach UE, tak jak w USA, młodzież studiująca zarabia i łączy 
pracę z nauką. A kto przy stale rosnącym bezrobociu znajdzie pracę 
na tyle opłacalną że można się utrzymać i studiować. Postulujecie 
nawiązanie kontaktów ze szkołami UE. Chcecie wycieczek, wymian 
wakacyjnych. Postulaty słuszne, ale na to wstystko trzeba funduszy.

Magda Cieślar chciała się dowiedzieć jakie miasto i szkoła muszą 
spełniać wymagania, by współpracować ze szkołami w UE.

Poza tym dyskutujący zgłaszali poprawki do uchwały, uzasa­
dniali, polemizowali z kolegami. W głosowaniu większościągłosów 
przyjęto uchwałę w sprawie współpracy szkół ustrońskich z rówieś­
nikami ze szkół w państwach UE. Przyjęto też apel do mieszkańców 
Ustronia, w którym czytamy: „My, młodzi obywatele miasta Ustro­
nia, zebrani na sesji Młodzieżowej Rady Miasta, zwracamy się 
do wszystkich mieszkańców naszej miejscowości w sprawie pod­
jęcia szerokich działań na rzecz przystąpienia Polski do Unii 
Europejskiej. Widzimy konieczność prowadzenia szerokiej kam­
panii edukacyjno - uświadamiającej, która pozwoli poszerzyć 
nasze wiadomości związane z tą problematyką. (...) Aby społe­
czeństwo nasze, świadomie szło głosować w referendum akcesyjnym, 
które zdecyduje na długie lata o naszym losie.

My już dzisiaj przygotowujemy się do tego wydarzenia. W 
programach szkolnych zdobywamy wiadomości i umiejętności, 
które w przyszłym dorosłym życiu będziemy się starali wykorzystać. "

Następnie dyskutowano nad uchwałą mówiącą o potrzebie 
umieszczenia tablic nad Wisłą informujących o czystości rzeki. 
Martyna Tomiczek, Łukasz Biliński i Jadwiga Klapa przedsta­
wiali uzasadnienie uchwały, mówiąc m.in.: „ Ogólny deficyt wód 
powierzchniowych wpływa niekorzystnie na proces samooczysz­
czania wód. Odprowadzanie ścieków do Wisły jest największym 
zagrożeniem jej czystości. ” Postulowano zwiększenie ilości konte­
nerów na odpady, umieszczenia toalet nad Wisłą

Fot. W. Suchta

Fot. W. Suchta
W dyskusji nad uchwałą Ewa Sikora stwierdziła, że ochrona 

środowiska jest jednym z najważniejszych zadań miasta.
— Myślę, że byłoby wskazane, o ile to możliwe, zwiększyć na­

kłady na ochronę środowiska, a młodzież, częściej niż raz w roku, 
włączyć do akcji Sprzątania Świata — mówiła E. Sikora.

Uchwałę o tablicach informacyjnych nad Wisłą podjęto- wię­
kszością głosów.

Kolejna uchwała dotyczyła powołania Młodzieżowej Rady 
Ustronia wyłanianej w demokratycznych wyborach, licząca 24 
radnych i obradująca nie rzadziej niż dwa razy w ciągu roku 
szkolnego. Uzasadniając uchwałę Katarzyna Szkaradnik mówiła:

— Pragniemy być dumni z tego, że mieszkamy w Ustroniu, a nie 
w żadnym innym mieście. Pragniemy mówić o tym bez kompleksów. 
Pragniemy pokazać naszym kolegom, także zagranicą że Ustroń 
jest miastem, w którym młodzież może rozwijać swoje zaintere­
sowania, może spełnić własne marzenia, jest otwarta na świat i 
kocha swojąMałą Ojczyznę. Zdajemy sobie sprawę, że wiele jest 
przed nami do zrobienia. Stad nasz wniosek, aby Rada Młodzieżowa 
stała się organem na stałe wpisanym w samorząd Ustronia. Co 
przemawia za takim rozwiązaniem? Po pierwsze: uczniowie z różnych 
szkół mogliby się spotykać, aby poznać inicjatywy powstające w 
naszych szkołach. Na razie spotykamy się jedynie na zawodach 
sportowych i to w ramach rywalizacji. Na sesjach naszej Rady mo­
glibyśmy rozmawiać o problemach młodzieży i bylibyśmy słyszani 
przez władze.

Uchwałę o Młodzieżowej Radzie Ustronia przyjęto większością 
głosów, a ostatnia uchwała dotyczyła powołania Miejskiego Klubu 
Gimnazjalisty.

Wit Kozub mówił o legalnej kawiarni bez alkoholu, gdzie mogłoby 
powstawać wiele ciekawych inicjatyw.

— Byłoby to miejsce, gdzie bylibyśmy faktycznie gospodarzami, 
gdzie to co zrobimy, zalety od nas — mówił W. Kozub. — Alkohol 
i narkotyki często pojawiają się tam gdzie gromadzi się młodzież. 
My proponujemy bycie razem bez używek.

— Całe tycie kulturalne w Polanie skupia się na przystanku PKS. 
wokół sklepu monopolowego i barów, gdzie bez problemu można 
kupić alkohol i papierosy — mówiła Aleksandara Pince. — Niestety, 
my młodzi, nie mamy klubu, czy też miejscą gdzie można swobodnie 
porozmawiać. Jestem przekonana, że gdyby młodzież mogła 
uczęszczać do takiego miejsca, byłoby mniej sięgania po alkohol i 
papierosy, a przede wstystkim po narkotyki.

Uchwałę przyjęto większościągłosów.
Inne wnioski związane z czasem wolnym ustrońskiej młodzież) 

przedstawiła Magdalena Cieślar. Apelowała o udostępnienie sal 
gimnastycznych młodzieży, szczególnie dziewczętom. Zw racac  
należy też uwagę na rekreację, a nie tylko na wyczyn.

— Apelujemy i prosimy, by utworzyć klub sportowy dla dziew­
cząt— mówiła M. Cieślar.

Na zakończenie sesji młodzi radni kierowali swe pytania do wła# 
miasta. Pytano o basen kąpielowy, rynek bez autobusów, moż­
liwość umieszczenia w centrum zegara elektronicznego, obskurne 
nieaktualne plakaty zwisające z tablic ogłoszeń, chodnik w Henna- 
nicach i Nierodzimiu, przejścia dla pieszych, czystość w parkacn. 
a jedno pytanie dotyczyło kredytów na budowę oczyszczalni scie 
ków - czy miasto będzie w stanie je spłacać. Na pytania szcze­
gółowo odpowiadał burmistrz J. Szwarc, zaś przewodnicząca R 
E. Czembor wyraziła zadowolenie, że młodzież podjęła właśnie taki- 
uchwały, szczególnie cieszyć należy się z powołania Młodzieżowe, 
Rady Ustronia. Pytania i przebieg sesji świadczą o tym, że będzj 
to Rada dobrze służąca miastu i młodzieży. Wojsław Such

6 Gazeta Ustrońska a  drama, 8 cyy.errwoOL lO O O r.
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5 czerwca w Domu Narodo­
wym w Cieszynie odbył się 

finał konkursu: "Chcesz mieć 
zdrowie? Dbaj o nie! Najlepszy 
lekarz cię w tym nie wyręczy", 
zorganizowanego przez Wydział 
Promocji i Ochrony Zdrowia 
Starostwa Powiatowego w Cie­
szynie przy współudziale cie­
szyńskiego Domu Kultury.

- K on ku rs o rg a n izu jem y  ju ż  
p o  ra z dziew ią ty . D o  te j p o ry  b ra ­
ła w  nim  u d z ia ł m ło d z ie ż  s ió d ­

m ych k la s  s zk ó ł p o d sta w o w y ch .

ro w a n y  b y ł  d o  g im n a z ja lis tó w .  
A k cja  m a c h a ra k te r  edukacyjny. 
C hcem y, a b y  m ło d z ie ż  u zyska ła  
in form acje, k tóre  n a s tęp n ie  p r z e ­
ka że  ro d z ico m  - mówiła Marze­
na Ferenc z Wydziału Promocji 
i Ochrony Zdrowia. Tematem 
konkursu była profilaktyka trzech 
najczęstszych przyczyn zgonów 
Polaków: chorób układu krąże­
nia, nowotworów oraz urazów i 
wypadków. Uczestnicy konkursu 
musieli się wykazać nie lada wie­
dzą, ponieważ pytania były bar­
dzo trudne. Podczas kiedy jury 
sprawdzało prace, młodzież za­
proszono do kina.

Pierwsze miejsce w konkur­
sie zdobył Paweł Szupina z 
Gimnazjum w Strumieniu, dru­
gie Katarzyna Szkaradnik z 
Gimnazjum nr 2 w Ustroniu i 
trzecie Grzegorz Malchar, z 
Gimnazjum w Strumieniu. Jury 
przyznało także wyróżnienia. 
Otrzymali je: Urszula Plewnia 
(Gimnazjum w Wiśle), Magda­
lena Szela, Katarzyna Sikora i 
Katarzyna Szulc (Gimnazjum 
nr 2 w Ustroniu), Ewelina Woj­
nar (Gimnazjum w Goleszowie, 
oddziat w Dzięgielowie), Zbi­
gniew Grzybek (Gimnazjum nr 
1 w Cieszynie) oraz Patrycja 
Gołębiewska (Gimnazjum nr 1

/> u ic c e ó

W  tym  roku p o  ra z p ie r w s z y  sk ie-

w Skoczowie). (ina)



Sukcesy dwóch „dwójek”

Tak można nazwać występy uczniów Szkoły Podstawowej nr 2 i Gimnazjum nr 2 w 
l Stroniu w ramach VII Ogólnopolskich Dni Bezpieczeństwa Ruchu Drogowego 
zorganizowanych przez Urząd Miejski w Skoczowie, Fundację Na Rzecz Bezpieczeństwa 
Ruchu Drogowego oraz Komendę Powiatową Policji w Cieszynie w ramach obchodów Dni 
Skoczowa od 9 do 11 czerwca 2000.

W kwietniu do wszystkich szkół powiatu cieszyńskiego zostały przesłane regulaminy 
konkursu na temat: Bezpieczne Miasto i Szkoła. Ten konkurs ma inny regulamin aniżeli 
coroczne turnieje BRD.

Do konkursu zgłosiło się 11 drużyn, a z Ustronia dwie. Gimnazjum nr 2 poszło w ślad 
sąsiadującej za ścianą szkoły SP2 i tym sposobem obecne były dwa zespoły z jednego 
budynku.

Trzy dni toczyła się walka o zwycięstwo, a rozpoczęła się już 5 czerwca kiedy po czterech 
zawodników z każdej szkoły rozwiązywało indywidualnie test ze znajomości przepisów 
ruchu drogowego, udzielania pomocy przedlekarskiej i z zakresu Bezpieczne Miasto i Szkoła.
W czasie finału , w którym brały udział cztery najlepsze drużyny wszystko mogło się 

zdarzyć. Dużo zależało od szczęścia , opanowania, ale najwięcej od wiedzy zawodników i 
odwagi w podejmowaniu decyzji za ile punktów wybrać pytanie. Między nami była to 
przyjacielska rywalizacja. Mogliśmy liczyć tylko na wzajemny doping i kibicowanie. Kiedy 
gimnazjaliści stracili szansę na zwycięstwo po pierwszym pechowym pytaniu za 20 punktów, 
wtedy wszyscy liczyliśmy szybko punkty , żeby jednocześnie nie zgubić 3 miejsca , a SP 2 
aby zwyciężyła. Jedni za drugich trzymali kciuki, przecież jesteśmy razem , a tylko 
rozdzieleni ścianami. Na finiszu najlepszą okazała się bardziej doświadczona drużyna ze 
Szkoły Podstawowej nr 2 w Ustroniu, a na trzecim miejscu uplasowała się drużyna z 
Gimnazjum nr 2 w Ustroniu.
Drugie miejsce przypadło SP 7, a czwarte SP 3 ze Skoczowa.
A jak zacięta była walka niech świadczą miejsca zajmowane przez szkoły po poszczególnych 
etapach: SP2 -  I, V, III i I miejsce , a Gm2 - II, IV, II i III miejsce .

10 czerwca o godz. 13.30 wyjechaliśmy ze Skoczowa bardzo szczęśliwi po odebraniu 
nagród z rąk Burmistrza Miasta Skoczowa i władz Policji. SP 2 -wygrała telewizor i video, a 
Gimnazjum 2 -stół do tenisa stołowego. Nagrody przeznaczono do czytelni i sali 
gimnastycznej, wspólnych miejsc użytkowania i będą służyły obu szkołom bo taka jest 
decyzja dyrekcji.

Zwycięski zespół w finale wystąpił w składzie : Robert Wińczyk, Marek Dymski, Michał 
Kiecoń i Michał Śliwka (opiekun- Ewa Gruszczyk), a trzeci zespół to Michał Pilch, Grzegorz 
Chlebek ( w zastępstwie za chorego , a najlepszego w testach Mateusza Malinę), Mateusz 
Darmstaedter i Paweł Wantulok ( opiekun -  Sławomir Krakowczyk). W barwnym 
korowodzie uczestniczyły dzieci z zespołów: akrobatyki i teatralnego pod opieką pań :
Wandy Węglorz , Czesławy Chlebek i Krystyny Pryszczyk.

Od 9 do 11 czerwca klucze miasta Skoczowa zostały przekazane młodzieży na ręce 
uczniów SP 1 w Skoczowie. Konkurs , który rozgrywał się w Skoczowie był przykładem 
połączeniem wiedzy ( i to bardzo ważnej bo dotyczącej bezpieczeństwa w szkole i w mieście) 
z zabawą i sportem.
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FINISZ D W Ó J K I
^ Ł L-rv, lec obfitował w miłe niespodzianki i wyróżnienia dla gimna- 
fK ,tó w  z ..dwójki”. Bardzo cieszyliśmy się wszyscy, że nasi ucz- 

ie. ich umiejętności i prace są dostrzegane w powiecie, a także
tyewództwie i kraju.

erwca Katarzyna Szkaradnik przywiozła z Katowic wyróż- 
Be z VII Ogólnopolskiego Konkursu Ortograficznego.
1 zerwca wszyscy uczniowie spisali się wspaniale w Cieszynie 
isie konkursu pod hasłem: „Chcesz mieć zdrowie? Dbaj o nie! 
:pszy lekarz Cię w tym nie wyręczy.” II miejsce indywidualnie 
i Katarzyna Szkaradnik, a wyróżnienia otrzymały: Magda- 
Szela. Katarzyna Sikora, Katarzyna Szulc (ato oznacza, że 
rwszej dziesiątce były 4 uczennice z naszej szkoły).

[zerwca zespół wrócił z II miejscem z konkursu „Bezpieczne 
to”, który odbył się Skoczowie.
[czerwca nagrodę za dobry wynik w „Kangurze Europejskim” 
hła Katarzyna Sikora, a 15 czerwca w gmachu Sejmiku Śląs- 

dyplom i nagrodę otrzymał Mateusz Malina jako laureat 
)la wojewódzkiego konkursu „Europa w szkole” pod hasłem: 
noczona Europa wyzwaniem dla obywatela XXI wieku” za 
informatyczną.
kamy na rozwiązaniajeszcze dwóch konkursów: literackiego 
acze Pióro”) prace wysłały Katarzyna Szkaradnik, Karina 
iczyk i Jadwiga Klapa) oraz religijnego: „Znaczenie 2000 lat 

njaństwa w historii i kulturze Narodu Polskiego”, w którym 
ipy wojewódzkiego zakwalifikowano prace Wita Kozuba, 
ada Cholewy i Łukasza Jarki.
czy też przypomnieć osiągnięcia wcześniej zdobyte przez 
f 1. należą do nich: I miejsce drużynowo w VI Miejskim 

^ ^ n r s ie  Ekologicznym, III miejsce drużynowo w Powiatowych 
wucjach Ogólnopolskiego Turnieju Wiedzy o Bezpieczeństwie

Ruchu Drogowego, II miejsce Jadwigi Kłapy w Konkursie Recy­
tatorskim Poezji i Prozy Religijnej i Patriotycznej, wyróżnienie I 
stopnia w konkursie na zielnik organizowanym w ramach programu 
„Czysta Wisła i rzeki Przymorza” oraz zakwalifikowanie się do III 
etapu Międzynarodowego Konkursu Matematycznego „Pikomaf’, 
zakwalifikowanie się Filipa Stolarczyka do eliminacji rejonowych 
Konkursu Wiedzy Biblijnej „Jonasz” oraz występ zespołu teatral­
nego „Maski” na IV Bytomskim Przeglądzie Obrzędów Bożonaro­
dzeniowych.

Osiągnięcia sportowe to: II miejsce w Mistrzostwach Powiatu 
Cieszyńskiego Szkół Gimnazjalnych w piłce siatkowej dziewcząt (I 
miejsce w mieście i w zawodach grupowych), II miejsce w zawodach 
grupowych w piłce siatkowej chłopców (I miejsce w mieście), III 
miejsce w turnieju piłki siatkowej chłopców „O Puchar Wiosny”, I 
miejsce chłopców w miejskich biegach przełajowych i udział w 
zawodach powiatowych, II miejsce Krzysztofa Szymańskiego w 
powiatowych zawodach w rzucie oszczepem, I miejsce Zuzanny 
Marianek w powiatowych zawodach w skoku wzwyż i VII miejsce 
w zawodach wojewódzkich, I miejsce Martyny Tomiczek w zawodach 
powiatowych w pchnięciu kulą, XVI w zawodach wojewódzkich.

Sportowcami Roku Szkoły zostali: Martyna Tomiczek i Mateusz 
Malina, a dodać należy, że są to uczniowie, którzy otrzymali również 
promocję z wyróżnieniem.

Najwyższe średnie (od 5,5 do 5,3) uzyskali uczniowie, którzy 
również mają na swoim koncie osiągnięcia, a są to: Katarzyna 
Szkaradnik, Jadwiga Klapa, Martyna Tomiczek i Bartłomiej 
Czudek (przewodniczący Pierwszej Sesji Młodzieżowej Rady 
Ustronia).

Średnie co najmniej 5,0 na świadectwie mają uczniowie: Łukasz 
Żwak, Katarzyna Sikora, Grażyna Rusok, Tobiasz Spratek, 
Maria Marcol, Agnieszka Morkisz, Magdalena Janota, Łukasz 
Szkaradnik, Jakub Mikos, Artur Kubica i Jarosław Raszka.

Dyrektor Gimnazjum nr 2 Maria Kaczmarzyk
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Gimnazjum nr 2 

Klasa 1 a
Wychowawca klasy:
Halina Honkowicz -  Waleczek
Patrycja Balcar 
Barbara Bełkot 
Piotr Bem 
Marcin Bohucki 
Mateusz Cap 
Katarzyna Cebularz 
Bartłomiej Dzida 
Beata Holeksa 
Sylwia Kaczmarczyk 
Kidoń Anna 
Przemysław Kuś 
Sylwia Lipowczan 
Tymoteusz Luber 
Edyta Łacny 
Arkadiusz Łaska 
Joanna Macura 
Kamil Marianek 
Agata Pastema 
Mariusz Pniok 
Natalia Słowik 
Adam Speda 
Aneta Szarzeć 
Katarzyna Szkorupa 
Joanna Szostok 
Szymon Tomiczek 
Arkadiusz Wantulok

Klasa lb
Wychowawca klasy: 
Lidia Szkaradnik
Aleksandra Balcarek 
Katarzyna Biernat 
Magdalena Błażyca 
Wojciech Burczyński 
Łukasz Chmiel 
Magdalena Dawid 
Mateusz Gluza 
Marcin Halama 
Michał Hubczyk 
Sylwester Husar 
Marzena Hymik 
Magdalena Korcz 
Krzysztof Kubica 
Michał Kupryciuk 
Krzysztof Kuś 
Sławomir Kuś 
Barbara Lazar 
Justyna Marszałek 
Agnieszka Raszka 
Arkadiusz Rott 
Edyta Rymaszewska 
Małgorzata Sowińska 
Sylwia Szlaur 
Justyna Trybalska 
Radosław Wyleżuch 
Celestyna Ząber

Klasa lc
Wychowawca klasy: 
Małgorzata Moskała
Edyta Cedro 
Jacek Ciepły 
Dominika Cieślar 
Łukasz Cieślar 
Sławomir Głowiński 
Sebastian Goryczka 
Luiza Haratyk 
Michał Heczko 
Kamil Karchut 
Adam Kłapsia 
Dominik Krężelok 
Anna Krysta 
Tomasz Kustra 
Magdalena Milaniuk 
Urszula Podżorska 
Justyna Przybyła 
Dorota Roman 
Natalia Roman 
Karolina Rydlewska 
Dorota Sapeta 
Elżbieta Stec 
Marlena Stekla 
Weronika Suliga 
Bożena Szarzeć 
Przybysława Tomiczek 
Aneta Żwak

Klasa ld
Wychowawca klasy: 
Marek Gluza
Ewa Bolesta 
Agnieszka Brzezińska 
Monika Cholewa 
Mateusz Cieślar 
Ryszard Cieślar 
Agnieszka Czysz 
Izabela Gajdacz 
Marzena Goryczka 
Kamil Grześkiewicz 
Piotr Janik 
Edyta Kamieniorz 
Andrzej Kamiński 
Radosław Kocoń 
Mateusz Kozub 
Szymon Nowak 
Daria Olszowska 
Michalina Podżorska 
Paulina Rąpel 
Dorota Sieczkowska 
Damian Stośzek 
Katarzyna Surowiec 
Diana Szajwa 
Magdalena Wachowicz 
Magdalena Winter 
Bartłomiej Wróbel 
Dorota Zloch





Nauczyciele Gimnazjum nr 2

Kaczmarzyk Maria 
Brudna Iwona 
Cebo Helena 
Chybiorz Wieńczysława’ 
Glenc -  Szafarz Joanna 
Gluza Marek 
Górniak Barbara 
Gruszczyk Zbigniew 
Honkowicz-Waleczek Halina 
Iskrzycka Joanna 

* Jurczok Barbara 
Kandziora Romana 
Knopek Edyta 
Krakowczyk Sławomir 
Krakowczyk Katarzyna 
Kunstler Dorota 
Malina Marzena 
Mancżyk Mirosław 
Moskała Małgorzata • ' ' 
Szkaradnik Lidia 

* -'Werpachowska Iwona 
Ks. Mirosław Podżorski
O. Tytus Piłat Op 
Ks. Z.Siemianowski

Kaczmarek Dobiesław 
Kohutek Stanisława
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' iczwykle rojno i gwarno byłe 
w ostatnią sobotę września na 

iach turystycznych w Brcnnej 
lęks/c i mniejsze grupki podąża- 
wytrwale na szczyt Błotnego w 

rennej. Tam. obok schroniska 
TTK. wyznaczono metę XIV 
ktrskiego Rajdu Młodzieżowego 
Pożegnanie Lata 2000". *

• Jesteśmy zadowoleni. W im- 
rezie wzięto udział 750 osób. 

żicwcząt i chłopców ze szkól pod- 
tawowych. średnich i gimnazjów 
ornatu cieszyńskiego. Rajd zor- 
amzowaliśmy u ramach obcho- 
rm jubileuszu 90-lecia istnienia 
działalności Oddziatu PTTK "Be- 
‘id Śląski" w Cieszynie, a za- 

lazem junkcjonowania polskiej 
n slyki na Śląsku Cieszyńskim 

móv.i Alojzy Szupina. sekretarz 
"rządu Oddziału.

Najliczniej reprezentowane 
>ł> podstawówki - 417 osób z 
z>nastu placówek oraz gimnazja 
- 25 osób również z trzynastu pla- 
1 A ek. Z ośmiu szkół średnich na 
' lny zwany też Błatnią dotarło 
' l>*,b W sumie reprezentowa- 

r bs K ją  szkoły.
"  śród podstawówek najgro­

źniej stawili się uczniowie z 
,nt/>c Małych (67 osób), Mar- 

owic Gomych (51 osób) oraz

BŁOTNY OBLĘŻONY

Młodzież polubiła spotkania na rajdowych trasach 
•  Fot. Krzysztof Marciniuk

Kaczyc (47). Można powiedzieć, 
że rajdowe trasy zawojowali mło­
dzi turyści z gminy Zebrzydowi­
ce. Gimnazjum Towarzystwa 
Ewangelickiego miało 32 repre­
zentantów, a Gimnazjum Katolic­
kie - 30. Ze szkół średnich warto 
wymienić Katolickie Liceum 
Ogólnokształcące - 19 osób, Ze­
spół Szkół Mechaniczno-Elek­
trycznych - także 19 osób oraz LO 
im. Osuchowskiego - 18 osób.

Na mecie czekała już tradycyj­
nie pyszna grochówka przyrządzo­
na przez gospodarzy schroniska, 
państwa Mojów. Po posiłku moż­
na było przystąpić do rozegrania 
konkursu wiedzy turystyczno- 
krajoznawczej o Beskidzie Ślą­
skim. Prowadził go autor pytań, A. 
Szupina. Na start zdecydowało się 
aż 31 osób. Najlepszych musiano 
wyłaniać w dogrywce.

W grupie gimnazjalistów wy­
grał Łukasz Sikora (Gimnazjum 
nr 2 Ustroń) przed Zbigniewem 
Grzybkiem (Gimnazjum nr 1 Cie­
szyn) oraz Markiem Gibcem i 
Magdaleną Daszkiewicz (oboje z 
Gimnazjum TE Cieszyn). Wśród 
licealistów zwyciężyła Ilona Wi- 
toszek (LO im. Osuchowskiego) 
przed Jerzym Pastuchą (LOTE), 
Katarzyną Hussar (LO im. Osu­

chowskiego) i Łukaszem Pawli­
kiem (LOTE). Wszyscy otrzyma­
li wartościowe nagrody.

Piękne puchary dla najlicz­
niejszych ekip (procentowy stosu­
nek uczestniczących w rajdzie do 
ogólnej liczby uczniów w danej 
szkole) wręczył sekretarz miasta, 
prezes Oddziału PTTK "Beskid 
Śląski" w Cieszynie, Ryszard 
Mazur. Puehary przypadły Szko­
le Podstawowej w Marklowicach 
Górnych (70 proc. uczniów wzię­
ło udział w rajdzie), Gimnazjum 
Towarzystwa Ewangelickiego w 
Cieszynie (47,1 proc.) oraz Kato­
lickiemu Liceum Ogólnokształcą­
cemu w Cieszynie (21 proc.).

Głównym sponsorem tej bar­
dzo udanej rajdowej imprezy był 
Urząd Miejski w Cieszynie. Dołą­
czyli się Cieszyńska Drukarnia 
Wydawnicza i Starostwo Powiato­
we. Rajd zorganizowali członko­
wie zarządu cieszyńskiego Od­
działu PTTK "Beskid Śląski" i 
Komisji Turystyki Górskiej, f

Cfloó Tjjumi Cije^nu>kLej 

£Q pojxA^ujLft^ru.hx SjOOo

Gdy minie zima, przyjdzie czas 
na rajdowe "Powitanie Wiosny”. 
Będzie to już piętnaste spotkanie 
młodzieży na górskich szlakach. 
Tym razem (12 V 2001) meta zo­
stała wyznaczona obok schroni­
ska na Śoszowie. (mark)
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OBWIESZCZENIE

'KOLNA KOMISJA WYBORCZA

Ogłasza w dniu 
4 października 2000 r.

BORY DO RADY UCZNIOWSKIEJ
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Życzenia nauczycielom składa E. Czembor. Fot. W. Suchta

W DNIU EDUKACJI
Tak jak w latach ubiegłych uroczyście w naszym mieście ob­

chodzono Dzień Edukacji Narodowej, dawniej zwany Dniem 
Nauczyciela. Władze miasta spotykały się z wychowawcami na­
szych dzieci, by wyrazić im uznanie za codzienny trud kształce­
nia młodych ludzi.

Z okazji Dnia Edukacji Narodowej władze miasta nagrodziły 
wyróżniających się pracowników oświaty. W uroczystym spo­
tkaniu w hotelu „Elektron” naZawodziu uczestniczyli: przewod­
nicząca Rady Miasta Emilia Czembor, wiceprzewodniczący RM 
Stanisław Malina, burmistrz Jan Szwarc, zastępca burmistrza 
Ireneusz Szarzeć, skarbnik miasta Maria Komadowska

- Myślę, że praca w zawodzie nauczycielskim daje wymier­
ne efekty i z całą pewnością może dać ogromna satysfakcję. 
Efekty tej pracy widoczne są jednak po latach, gdy ogląda się 
swoich wychowanków - co i jak robią, jakie zajmują stanowi­
ska. To wy kształtujecie przyszłość naszego społeczeństwa, 
naszego narodu, naszej ojczyzny. Mamy pełną świadomość, 
że obowiązki, które wykonujecie są tak bardzo ważne - mówił 
przed wręczeniem nagród burmistrz.

Sukcesów w pracy życzyła nauczycielom E. Czembor:
- Tak to bywa, że na efekty pracy w tym zawodzie trzeba 

długo czekać. Wielu z państwa tych owoców swej pracy do­
świadczyło i wiem, że doświadczać będzie nadal. W tym szcze­
gólnym roku, roku wielu nadziei dla nauczycieli, nadziei nie 
wszystkich spełnionych, chciałabym zapewnić, że zarówno 
Rada naszego miasta jak i Zarząd z panami burmistrzami na 
czele, od wielu miesięcy zabiegają o to, żeby móc wywiązać 
się z zadań samorządu wobec oświaty. Jeżeli te nadzieje nie 
zostały spełnione, to nie jest to winą samorządu. My zawsze 
jesteśmy pełni uznania dla pracy nauczycieli.

Następnie wręczono nagrody: dyrektor SP-1 Bogumile Czyż, 
dyrektorowi SP-2 Zbigniewowi Gruszczykowi, dyrektor Przed­
szkola w Hermanicach Marii Cholewie, dyrektor Gimnazjum nr 
Z Marii Kaczmarek oraz nauczycielkom: Ewie Podżorskiej z 
SP-2, Agnieszce Woźniak z SP-5 i Janinie Banaś z SP-5. (w)

Burmistrz 
Miasta Ustroń
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PLANETARIUM ŚLĄSKIE ^  o fe r ta  d la  s z k ó ł
aktualne informacje zamieszczamy również w Internecie: http://entropia.com.pl/planetanum

Największe i najstarsze polskie planetarium 
powstało w 1955 roku dla uczczenia pamięci 
wielkiego polskiego astronoma, Mikołaja Koper­
nika. Zostało wyposażone w aparaturę projekcyj­
ną, umieszczoną pod 23-metrową kopułą stano­
wiącą ekran sztucznego nieba.

Pod niebem planetarium, wiernie naśladują­
cym rzeczywisty firmament, odbywają się popu­
larne prelekcje astronomiczne, lekcje geografii i 
astronomii, a także spektakle muzyczne. Dla 
młodzieży szkolnej, studentów i nauczycieli 
sztuczne nie-bo stanowi nieocenioną pomoc dy­
daktyczną w zgłębianiu tajemnic Kosmosu.

Obserwatorium astronomiczne, z największą w 
Polsce lunetą o 30-centymetrowym obiektywie, 
umożliwia w pogodne dni obserwacje Słońca, a 
po zapadnięciu zmierzchu -  wędrówkę po naj­
ciekawszych obiektach nocnego nieba, ogląda­
nych nawet w 750-krotnym powiększeniu. Pra­
cującym w planetarium astronomom służy do 
śledzenia planetoid i komet. Czas odmierza oka­
załych rozmiarów zegar słoneczny, usytuowany 
na dziedzińcu Planetarium.

Stacje klimatologiczna i sejsmologiczna pełnią 
stałą służbę obserwacyjną. Wyposażenie ogród­
ka meteorologicznego umożliwia poglądowe lek­
cje dla młodzieży szkolnej i studentów.

W programie szkolnej wycieczki do Planeta­
rium warto również umieścić zwiedzanie wysta­
wy, mieszczącej się w pierścieniu okalającym 
salę projekcyjną.

SEANSE DLA SZKÓŁ odbywają się w dni pow­
szednie, od wtorku do piątku:
-  dwulekcyjne zajęcia dydaktyczne

w godzinach: 10.00-11.30 i 12.00-13.30 
jednolekcyjne seanse dla szkół o godz. 14.00 
seanse dla najmłodszych o godz. 9.00

Sala projekcyjna pomieści jednorazowo do 375 
osób. Udział w seansach wymaga rezerwacji.

OBSERWATORIUM ASTRONOMICZNE moż­
na zwiedzać (rezerwacja nie jest wymagana): 
od wtorku do piątku w godz. 9.0n
w soboty, niedziele i święta w godz.

Rezerwacji natomiast wym?'
*  lekcje w STACJI "
godzinę, w grup?'
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Uczniowie klas drugich Gimnazjum nr 2 w Ustroniu wraz 
z nauczycielką techniki Wieńczysławą Chybiorz, serdecznie dzię­
kują panu inż. Bolesławowi Kieconiowi za czas i wysiłek poświę­
cony dla nas. Jesteśmy bardzo wdzięczni za ciekawe i bogate przed­
stawienie historii ustrońskiego przemysłu w Muzeum Hutnictwa i 
Kuźnictwa, omówienie zasad działania podstawowych maszyn kuź­
niczych, takich jak prasy czy młoty dźwigniowe i zaprezentowanie 
wyrobów obecnej ustrońskiej kuźni jak i innych zakładów tutaj dzia­
łających. Pańskie zaangażowanie we wpojenie nam zasadniczych 
faktów historycznych z tej dziedziny z pewnością nie pójdzie na 
marne i my sami będziemy mogli udzielać poniektórych informacji 
zainteresowanym osobom. Mamy nadzieję, że Pan jako długoletni 
pedagog Zespołu Szkół Technicznych, będzie miał jeszcze nieraz 
okazję przekazać swą wiedzę kolejnym pokoleniom ustroniaków.

http://entropia.com.pl/planetanum


Przed bramą cmentarza ewangel ickiego kwestuje młodzież ustroń- 
skich szkól. Fot. W. Suchta

KWESTA W DESZCZU
Już po raz jedenasty, nie bacząc na zimno i deszcz ustroniacy 

kwestowali przed cmentarzami.
Pierwszą kwestę I listopada 1990 r. zorganizował działający 

wówczas w Ustroniu Komitet Obywatelski w ramach akcji cha­
rytatywnej „Serduszko”. Zebrane pieniądze przekazano szkołom 
na wykupienie obiadów dla dzieci szczególnie potrzebujących. 
Po roku kwestę organizowało już powstałe Towarzystewo Opie­
ki nad Niepełnosprawnymi i od 10 lat zbiórka organizowana jest 
co roku 1 listopada, a fundusze przekazywane na rzecz Ośrodka 
Rehabilitacyjno -  Wychowawczego w Ustroniu Nierodzimiu. 
Mieszkańcy miasta, ale również przyjezdni odwiedzający groby 
bliskich, zdążyli się już przyzwyczaić do widoku młodych ludzi 
i dorosłych stojących przed bramami cmentarzy z charakterystycz­
nymi puszkami i chętnie wrzucają datki. Tradycją stało się, że 
kwestują ludzie powszechnie znani i szanowani w naszym mie­
ście, przedstawiciele różnych środowisk i różnych opcji politycz­
nych, uczniowie ustrońskich szkół ze swymi wychowawcami.

W tym roku zebrano 6.696,30 zł i jest to suma o około 800 zł 
wyższa od ubiegłorocznej. Do jej zebrania przyczynili się ucznio­
wie: Filip Stolarczyk, Mateusz Darmstaedter, Edyta Ryma­
szewska, Sylwia Szlaur, Katarzyna Sikora, Tomasz Staszew­
ski, Magda Cieślar, Luiza Haratyk, Justyna Marszałek, Ola 
Balcarek, Wojciech Burczyński, Elżbieta Stec, Anna Krysta, 
Justyna Trybalska, Magda Korcz, Piotr Bem, Bartłomiej Dzi­
da, Monika Wilczek, Dorota Cymor, Ryszard Cieślar, Andrzej 
Kamiński, Edyta Łuka, Anna Podżorska, Anna Hławiczka, 
Natalia Podżorska, Wit Kozub, Wojciech Kajstura, Martyna 
Tomiczek, Justyna Labzik, Tomasz Kustra, Jacek Ciepły, Na­
talia Puczek, Dorota Sapeta, Edyta Łacny, Katarzyna Szko- 
rupa, Weronika Suliga, Dorota Roman, Mateusz Cieślar, Da­
mian Stoszek oraz dorośli: Jolanta Krajewska - Gojny, Anna 
Gogółka, Zbigniew Gogółka, Krystyna Firla, Andrzej Georg, 
Stanisław Malina, Urszula Rakowska, Zofia Mikołajczyk, 
Agnieszka Blanik, Irena Pawelec, Małgorzata Stec, Helena 
Odehnal, Z. Herzyk, Anna Milaniuk, Szymon Dyrda, Tomasz 
Dyrda, TomaszSzkaradnik, Mirosława Jurczyńska, Ireneusz 
Szarzeć, J. Szmetka, Maciej Blanik, Sylwia Gogółka, Emilia 
Czembor, Leszek Werpachowski, Anna Hanus -  Dyrda, Zo­
fia Ferfecka, Agata Głowinkowska, Magda Kołoczek, Marek 
Chabrowski.

Członkowie Towarzystwa Opieki nad Niepełnosprawnymi pra- 
j  gną serdecznie podziękować w imieniu dzieci wszystkim, którzy 

zaangażowali się w akcję, a szczególnie staroście cieszyńskiemu 
Andrzejowi Georgowi, który kwestował przez cztery godziny na 
wszystkich ustrońskich cmentarzach, Iwonie Werpachowskiej i 
samorządowi GimnazjumNr2 za zorganizowanie dyżurów, uczen­
nicom i uczniom: Edycie Rymaszewskiej i Sylwii Szlaur oraz 
Ryszardowi Cieślarowi i Andrzejowi Kamińskiemu za wielogo- 

| dzinną kwestę.
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WIELKIE BIEGANIE
448 osób wystartowało 4 listopada w biegach zorganizowanych 

przez Urząd Miasta. Rywalizację rozpoczęli uczniowie ustroń­
skich szkół, którzy biegali na dystansach 400 i 800 m na stadionie 
Kuźni Ustroń. Nad całością czuwali ustrońscy nauczyciele wy­
chowania fizycznego. W sumie wystartowało 241 chłopców i 
dziewcząt, dla najlepszych nagrody ufundował Urząd Miasta, a 
wręczał je burmistrz Jan Szwarc.

Gdy skończyła rywalizować młodzież, odbył się Bieg Legio­
nów już po raz jedenasty organizowany w naszym mieście. Na 
starcie stanęło 207 zawodników z całego kraju, głównie z klubów 
naszego województwa. Honorowym starterem był burmistrz J. 
Szwarc, a trasa biegu licząca około 10 km wiodła bulwarami nad­
wiślańskimi od stadionu Kuźni w kierunku Nierodzimia i z po­
wrotem do mety na stadionie Kuźni. Już po kilkuset metrach stawka 
biegaczy i biegaczek rozciągnęła się i wiadomo było kto tego dnia 
będzie walczył o zwycięstwo. Najlepszym okazał się ubiegłorocz­
ny wicemistrz Polski w maratonie, nauczyciel wychowania fizycz­
nego z Częstochowy Artur Ociepa, a wśród kobiet reprezentant­
ka Polską trzykrotna uczestniczka mistrzostw świata Grażyna 
Kowina-Swiderek. Najstarszą uczestniczką biegu była Danuta 
Kondziołka z Ustronia, najstarszym biegaczem liczący 74 lata 
Kazimierz Wojtkowiak z Czeladzi. W ustrońskich biegach tra­
dycyjnie uczestniczą osoby niepełnosprawne. Bieg Legionów 
w tym roku pokonał o kulach Zbigniew Stefaniak z Łęczycy, 
zajmując 198 lokatę w klasyfikacji generalnej.

Najlepszych dekorowali starosta Andrzej Georg i burmistrz J. 
Szwarc. Najlepsi otrzymali puchary i dyplomy, natomiast wszy­
scy zawodnicy dostali pamiątkowe medale i uczestniczyli w loso­
waniu atrakcyjnych nagród rzeczowych ufundowanych przez Bro­
war Żywiec i Pracownię Sprzętu Alpinistycznego Adama Mała­
chowskiego z Dębowca.

Na mecie zwycięzcy powiedzieli:
G. Kopwin-Świderek: - Zwyciężyłam dość łatwo, bo nie przy­

jechały tu mocniejsze zawodniczki. Sponsorzy potraktowali w tym 
biegu rozdawanie nagród trochę inaczej niż w ubiegłych latach 
i nie miałam się z kim ścigać. Ja dopiero na miejscu dowiedzia­
łam się, że nagrody będą losowane i wygrywając nie otrzymam 
nic poza pucharem. Bieganie to praktycznie mój zawód, ale coraz 
trudniej z tego wyżyć i muszę poszukać sobie innej pracy. Jestem 
na obozie sportowym w Jaszowcu i bieg ten potraktowałam jak 
trening, jednak postanowiłam przebiec ten dystans trochę moc­
niej i mogę być zadowolona z czasu

A. Ociepa: - Po raz pierwszy startowałem w tym biegu. Trasa 
przyjemna, urozmaicona. Widząc kto startuje liczyłem na zwy­
cięstwo, ale nie byłem tego w stu procentach pewien. Mogę po­
wiedzieć, że zbytnio się nie zmęczyłem żeby wygrać. Mój rekord 
10 km na stadionie to 29,07. Co do biegu to uważam, że lepiej by 
było, gdyby go zorganizować na pętlach np. po 3 km, żeby był to 
bieg bardziej widowiskowy. Może wtedy byłoby na trasie trochę 
kibiców.

Wyniki Biegu Legionów:
Kobiety: 1. Grażyna Kowina-Świderek - Ekspres Katowice

(37,09), 2. Patrycja Włodarczyk - AWF Wrocław (38,16), 3. 
Magdalena Polko - Tychy (39,15).

Mężczyźni: 1. Artur Ociepa - Ekspres Katowice (31,20), 2. 
Sławomir Białobrzeski - Goleszów (31,57), 3. Paweł Wójcik - 
AWF Katowice (32,40).

Wyniki biegów dzieci i młodzieży:
Dziewczęta: klasy III-IV: 1. Katarzyna Zloch (SP-2), 2. Mał­

gorzata Wilk (SP-2), 3. Karolina Filipczak (SP-6), 4. Natalia 
Leśniak (SP-3), 5. Magda Egierska (SP-1), 6. Justyna Andrzej­
czak (SP-2).

Klasy 1V-V: 1. Joanna Krop (SP-2), 2. Patrycja Francuz (SP- 
2), 3. Katarzyna Madzia (SP-3), 4. Katarzyna Kuraczowska 
(SP-2), 5. Anna Rus (SP-2), 6. Marika Duda (SP-6).

Gimnazjalistki: I. Sylwia Kaczmarczyk (G-2,), 2. Justyna 
Trybalska (G-2), 3. Dominika Czepczor (G-2), 4. Barbara 
Bełkot (G-2), 5. Aneta Kochut (G-l), 6. Izabela Madzia (G-l).

Chłopcy: klasy III-IV: 1. Dariusz Szpernol (SP-2), 2. Krzysz­
tof Kania (SP-2), 3. Michał Czyż (SP-5), 4. Beniamin Wantu- 
lok (SP-3), 5. Tomasz Górniok (SP-5), 6. Tomasz Czyż (SP-5).

Klasy V-VI: 1. Kamil Macura (SP-6), 2. Tomasz Kożdoń (SP- 
1), 3. Tomasz Zamojski (SP-1), 4. Jan Zorychta (SP-3), 5. Prze­
mysław Zając (SP-6), 6. Mariusz Porębski (SP-2).

Gimnazjaliści: 1. Marek Górniok (G-l), 2. Łukasz Roman 
(G-2), 3. Dariusz Węglarz (G-2), 4. Łukasz Sikora (G-2), 5. 
Wit Kozub (G-2), 6. Mateusz Górniok (G-l).
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lOSTATECZNE WYNIKI W ZAWODACH
W SIATKÓWKĘ

I miejsce

Mateusz Malina,Tomasz Lasoń
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Czym jest CERN ?

Laboratorium dla świata

CERN to Europejskie Laboratorium Fizyki Cząstek 
Elementarnych, największy ośrodek badawczy fizyki cząstek na 
świecie. Założone w 1954 roku Laboratorium było jednym z pierwszych europejskich wspólnych 
przedsięwzięć i stało się modelowym przykładem międzynarodowej współpracy. Od czasu podpisania 
konwencji CERN przez 12 założycieli, liczba państw członkowskich wzrosła do 20. Laboratorium jest 
położone na granicy francusko-szwajcarskiej na zachód od Genewy u stóp górskiego masywu Jury.
W CERN pracuje 6500 naukowców, a więc połowa fizyków cząstek elementarnych na świecie. 
Reprezentują oni 500 uczelni i ponad 80 narodowości.

w którym uprawia się 
czystą naukę

Działalność CERN to czysta nauka, 
poszukiwanie odpowiedzi na najbardziej 
podstawowe pytania dotyczące przyrody.
Co to jest materia?
Skąd się bierze?
W jaki sposób tworzy ona tak skomplikowane obiekty, 
jak gwiazdy, planety i istoty ludzkie?

znajduje się zastosowania praktyczne

Badania podstawowe stanowią rację bytu CERN, ale laboratorium to odgrywa także isto 
rolę w rozwoju technologii przyszłości. W fizyce cząstek, aby uzyskać wyniki, trzeba 
sięgać po najnowsze technologie, co sprawia, że CERN jest ważnym wyzwaniem dla 
przemysłu od materiałoznawstwa po informatykę.

szkoli się przyszłych 
naukowców i inżynierów

CERN odgrywa również istotną rolę w nowoczesnym kształceniu technicznym. Wszechstronny zakres programów 
szkoleniowych i stypendiów przyciąga młodych naukowców i inżynierów do Laboratorium. Większość później 
realizuje się zawodowo w przemyśle, gdzie ich doświadczenie w pracy z najnowocześniejszą technologią 
w wielonarodowym środowisku jest wysoko cenione.
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Czym zajmuje się CERN ?
Wszystkie wiązki cząstek w CERN 

zaczynają swoje życie 
w liniowych 

akceleratorach cząstek, 
takich jak ten.

Badaniami podstawowymi

W CERN realizowane są pragnienia ludzkości, by poznać tajemnice natury, 
pragnienia stare jak ludzka cywilizacja. Narzędzia Laboratorium, akceleratory 
i detektory cząstek, należą do największych i najbardziej skomplikowanych 
naukowych instrumentów na świecie. Zbudowane według najnowszych technologii 
należą do najwspanialszych pomników dwudziestowiecznej nauki.

Fizycy przy pracy w środku 
cemowskiego detektora cząstek.

przy najwyższych energiach

Zadaniem CERN jest dostarczenie fizykom wiązek cząstek o wysokich energiach, 
by mogli wykorzystać je do swoich eksperymentów. Pod tym względem 
Laboratorium jest bezkonkurencyjne, bowiem posiada największy na świecie 
kompleks połączonych ze sobą akceleratorów. Akceleratory CERN dostarczają 
różnych rodzajów cząstek, na potrzeby najróżniejszych eksperymentów.

W CERN wiązki cząstek wykorzystywane są do sondowania istoty materii i zbadania 
co się z nią działo w czasie Wielkiego Wybuchu. Naukowcy z CERN badają miliony 
niezwykłych zdarzeń, by zrozumieć, w jaki sposób około 15 miliardów lat później 
Wszechświat stał się taki, jakim go widzimy dzisiaj.

Ślady pozostawione przez zde. enia cząstek 
tworzą piękne obrazy, lecz doki. łne ustalenie 

co się zdarzyło - jest żmudny i zadaniem

z najmniejszymi cząstkami

Milion atomów upakowany jest w średnicy włosa, ale atomy są wielkie w porównaniu
z cząstkami, przyspieszanymi i badanymi w CERN. Atomy 
cząstki, którymi interesuje się CERN, wypełniają 
pozostałe 0,01%. Aby zobaczyć tak maleńkie obiekty, 
niezbędne są wyjątkowo potężne „mikroskopy”, a są 
nimi właśnie akceleratory i detektory cząstek.

w 99,99% są puste; Specjalne magnesy, jak te . 
są używane do wyprowadzania " W-1 

z akceleratora*



jak CERN to robi ?
“? z y s p ie s z a ją c  cząstki do bardzo dużych energii i rozbijając je 

wyznaczone tarcze lub o siebie nawzajem, fizycy mogą pokazać 
Jdziaływania, występujące pomiędzy tymi cząstkami.

inieją dwa typy akceleratorów: liniowe i kołowe. W CERN są 
• vdwa typy. Akceleratory wykorzystują potężne pola elektryczne, 
nadać energię wiązce cząstek. Pola magnetyczne służą do 

i /ymania zwartości wiązki, a w urządzeniach kołowych do 
erowania jej po okręgu.

kceleratory liniowe nadają energię wiązce cząstek na całej długości 
eleratora. Im urządzenie jest dłuższe, tym większa jest energia 

iricowa. W akceleratorach kołowych cząstki krążą cały czas, za 
zdym okrążeniem zwiększając energię. Ale im szybciej cząstki się 
ruszają, tym bardziej próbują wylecieć poza okrąg, tak jak 

imochody na ostrym zakręcie. Największy akcelerator CERN 
reiki Zderzacz Elektronowo-Pozytonowy (LEP) ma bardzo duży 
; wód (27 kilometrów), co powoduje, że zakręty są bardzo łagodne.

zy akcelerator CERN, Wielki Zderzacz Pozytonowo- 
rowy (LEP), znajduje się w tunelu, głęboko pod ziemią.

iu  jest on zaznaczony 
elki biały okrąg.

derzając cząstki ze sobą wewnątrz

Sprawdzanie magnesów w tunelu LEP.

akceleratorów zwanych zderzaczami lub 
zderzając je  z tarczami znajdującymi się poza 
akceleratorem, wytwarza się nowe cząstki. 
Dzieje się tak, gdyż z materią związana jest 
energia zgodnie ze słynnym wzorem Einsteina: 
E=mc2. E oznacza energię, m - masę, a c jest 
prędkością światła.

Zgodnie z wzorem E=mc2, jeden gram materii 
zawiera aż 20 bilionów kalorii. Cząstki badane 
w CERN są tak małe, że energia, którą zawierają 
wynosi jedynie jedną miliardową kalorii. Przy 
zderzeniach cząstek jest ona skoncentrowana na 
niezmiernie małym obszarze. Takie duże 
koncentracje energii wytwarzają nowe cząstki, 
które możemy badać, zyskując nowe spojrzenie 
na tajemnice natury.

estrując zachodzące procesy za pomocą detektorów 
'tek umieszczonych wokół miejsca kolizji. Detektory używane 
lerzaczach budową przypominają cylindryczne „cebule”, są 
Ikie jak domy i naszpikowane wyrafinowaną elektroniką, 
rżenia mają miejsce w samym środku, a różne warstwy 
ktorów mierzą różne własności powstających cząstek.

(bliżej wiązki znajdują się detektory śladowe rejestrujące 
jstki z obszaru zderzeń. Następnie pojawiają się urządzenia 
miarowe, kalorymetry, w których większość cząstek kończy 
a podróż. W zewnętrznej warstwie „cebuli” znajdują się kolejne 
“który śladowe, które identyfikują wszelkie wykrywalne 

/ ^stki, które zapędzą się tak daleko. Magnes wbudowany 
detektor sprawia, że naładowane cząstki podążają wzdłuż 

‘krzywionych torów w wewnętrznych 
•rządzeniach śledzących, co pomaga zidentyfikować 

poszczególne ich rodzaje.

O Zewnętrzne detektory 
śladowe

Kalorymetry

018864



atomy mają elektrony...

Po co badać cząstki
P oniew aż jes teśm y z nich z b u d o w a n i...

... tak jak wszystko we Wszechś wiecie! Obecnie wiemy, 
że wystarczą zaledwie cztery rodzaje cegiełek, by opisać całą 
zwykłą materię. Są to cząstki zwane kwarkami górnymi 
i dolnymi, elektronami i neutrinami elektronowymi.

Kwarki górne i dolne tkwią głęboko w protonach i neutronach 
wewnątrz jądra atomowego. Elektrony krążą wokół jądra 
tworząc atomy, które powiązane ze sobą tworzą 
skomplikowane obiekty. Rodzinny portret uzupełniają 
elektronowe neutrina, ale ich oddziaływanie z innymi rodzajami 
materii jest tak słabe, że ledwie je widzimy.

które zbudowane 
jest z protonów ...

krążące wokół Wdo

które obei stanowią 
granicę n ej wiedzy

1 neutronów

Jdowane 
w górnych i do

To zdjęcie zawiera ślady, wskazujące na istnienie 
cząstek, które są nośnikami oddziaływań słabych. 
Za ich odkrycie w 1982 r. dwóch fizyków z CERN

C ząstki łąc zą  się ze sobą dzięki siłom

Naturalnego „kleju” spajającego cząstki dostarczają siły. Ich nośnikami 
są też cząstki, ale inne niż cząstki materii. Większość cząstek przenoszącyt 
oddziaływania charakteryzuje się jedynie ulotnym istnieniem, objawiającyn 
się w momencie oddziaływania jednej cząstki na drugą.

Znana nam wszystkim siła grawitacji jest wśród nich najsłabsza. Cząstka, 
która ją  przenosi - grawiton - nie została jeszcze odkryta.
Na drugim końcu skali, oddziaływania silne przenoszone przez gluony 
sklejają ze sobą kwarki, które tworzą protony i neutrony w jądrze atomu. 
Między nimi istnieje oddziaływanie elektromagnetyczne, którego nośnikien 
są fotony oraz oddziaływanie słabe przenoszone przez cząstki W i Z.

otrzymało Nagrodę Nobla. .
Oddziaływania elektromagnetyczne utrzymują elektrony na orbicie wokoł
jądra i spajają atomy w cząsteczki chemiczne i biochemiczne. Oddziaływa

słabe powoduje świecenie gwiazd oraz wytwarza niektóre rodzaje naturalnego promieniowania jonizującego.

D opełn ien ie  zb io ru  cząstek

Istnieją jeszcze dwie inne rodziny cząstek materii, podobne pod każdym względem 
do górnych i dolnych kwarków, elektronów oraz elektronowych neutrin, z tą tylko różnicą, 
że są cięższe. Występują one w przyrodzie w takich niezwykłych miejscach jak gorące 
wnętrza gwiazd, lecz są one również wytwarzane w CERN. Zbiór cząstek przyrody 
dopełnia antymateria, swego rodzaju „zwierciadlane odbicie” zwykłej materii.

Wydaje się, że antymateria nie występuje obecnie we Wszechświecie, 
lecz sądzi się, że w czasie Wielkiego Wybuchu, kiedy rodził się 
Wszechświat, materia i antymateria istniały w równych ilościach.

Pierwsze w świecie atomy antymaterii zostały v ,vtworzc n
,.l.,nprvmentu W 199.’

M odel S tan d ard o w y W szechśw ia ta

Opis cząstek materii i cząstek przenoszących oddziaływania nazywany jest Modelem Standardowym. Chociaż 
przeszedł on pomyślnie testy eksperymentalne w ciągu ostatnich 20 lat, wiemy, że jest niepełny. Fizycy 
w CERN pracują nad znalezieniem modelu, który mógłby lepiej wyjaśnić funkcjonowanie Wszechświata.



KK
AK

OW
 2

U
U

U
 <

pr
U w n u y u n e  o u u n e d « i - f ć  n ó u y n w i  w y t b u o f  w  c r t W u u / m ,  ófarcdtouym , 

r^ o fco w ie  „ O & w ty /m u iu i  w  Axtu.ce pofcfaiy XIX i  XX wufat.

O >>- « ^ D < *-
I 3

OBRAZY ŚMIERCI
W SZTUCE POLSKIEJ XIX I XX WIEKU

Y J

OBRAZY ŚMIERCI
OBRAZY ŚMIERCI
W SZTUCE POLSKIEJ XIX I XX WIEKU

w s z t u c e  p o l s k i e j  XIX i XX w iek u

Muzeum Narodowe w Krakowie 
Gmach Główny 

wrzesień -  listopad 2 0 0 0

■ (SBMUZEUM N A RO D O W E  W KRAKOWIE
G m a c h  G ł ó w n y  

A l . 3 Maj a  1

Artur Grottger, Puszcza , 1864, z cyklu: Lituania, kredka na papierze, Muzeum Narodowe w Krakowie B IL E T  U L G O W Y

4  Z Ł .

0 1 8 8 6 4



KR
AK

ÓW
 2

0
0

0
 4

*
U c w n j i o W  o u ) u c b x j L t  M i ł r w i  by o lA u /u w m  dfarodojuyrn,

U roufcoune „ O bw xq i ł  AxXace p ° k ^ J  XI)( i  XX w ufot.

Znalazły tu miejsce dzieła, w których śmierć 
ukazana jest jako wydarzenie rozgrywające się 
w konkretnym czasie i miejscu, dotyczące konkret­
nego człowieka, w niektórych tylko przypadkach 
symbolizowanego przez anonimowego 
„każdego”. Tak pojęta śmierć nie ma charakteru 
alegorii, nie może nikogo pozostawić obojętnym, 
nadaje abstrakcyjnemu problemowi wymiar oso­
bisty, indywidualny. Zgodnie z tradycją sztuki XIX 
wieku śmierć jest ukazywana jako wydarzenie 
dotykające nie tylko samego umierającego, ale 
także jego najbliższych.

Dzieła zgromadzone w tej części wystawy ułożone 
są w taki sposób, by oddawać -  o ile to możliwe -  
chronologię przeżyć związanych z umieraniem: od 
starości i choroby, poprzez przygotowanie do 
śmierci (spowiedź, ostatnia komunia) [II/l], aż do 
najważniejszego, granicznego wydarzenia, jakim 
jest zgon [II/2]. Tak ujęta śmierć może się prze­
jawiać na wiele sposobów, w zależności od osoby

S t a n is ł a w  D ę b ic k i 
Pogrzeb żydowski w  małym miasteczku

1887
Olej na płótnie 

Lwowska Galeria Sztuki

C Z Ę Ś Ć  I I  -  N A S Z A  Ś M IE R Ć

Kalina, 1895

Olej na płótnie 
Lwowska Galeria Sztuki

Aniela B iernacka
S t a n is ł a w  G r o c h o l s k i  
Śmierć sieroty, 1884 
Olej na płótnie
Muzeum Narodowe w Krakowie

umierającego człowieka; od osobistego kontekstu, 
w którym został on przedstawiony (członek bliskiej 
rodziny, ukochany); od indywidualnych okoliczno­
ści zgonu (samobójca); od społecznej roli przez 
niego spełnianej (artysta, uczony, męczennik). Tu 
także znalazły swoje miejsce przedstawienia śmier­
ci anonimowej, mogące odnosić się do każdego 
z nas.

Kolejne działy II części wystawy ukazują to, co 
pozostaje i co dzieje się po czyjejś śmierci: ciało 
(trup) [II/3]; tak chętnie przedstawiane w sztuce 
pogrzeby [II/4]; sposoby i konteksty wyrażania 
żalu po śmierci człowieka [II/5]. Są także niezbyt 
liczne w sztuce XIX i XX wieku dzieła odnoszące 
się do religijnego pocieszenia, wiary w zmartwych­
wstanie i wieczne życie po śmierci [II/6],

C zesław Wdowiszewski, Pogrzeb, 1937
Olej na desce, Muzeum Okręgowe w Toruniu
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Franciszek Żmurko, Z  rozkazu padyszacha, 1881
Olej na płótnie, Muzeum Narodowe w Warszawie
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H enryk S iemiradzki, Z  wiatykiem, 1889
Olej na płótnie, Muzeum Narodowe w Warszawie



J ózef Zajączkowski, Pogrzeb ofiar z  roku 1848, 1848 
Olej na płótnie, Muzeum Narodowe w Krakowie

CZĘŚĆ III -  ŚMIERĆ I POLSKA

Śmierć pojmowana jako konkretne wydarzenie, połączona z wiarą w zmartwychwstanie 
człowieka, stała się w sztuce polskiej wyjątkowo popularną metaforą dziejów narodu pozba­
wionego w okresie zaborów niepodległości, nie tracącego jednak nadziei na powrót do życia. 
Temat ten wypełnia część III wystawy, którą otwiera prolog [III/l] z niezwykle sugestywnymi 
dziełami Stanisława Wyspiańskiego -  kartonami do witraży katedry wawelskiej, ukazującymi 
„truchła” wielkich postaci z dziejów Polski, trwające w ponadczasowym zawieszeniu pomiędzy 
życiem a śmiercią.

Główne działy części III odwołują się do 
dwóch sposobów obrazowania: symboli­
cznego i przykładowego. Do pierwszego 
należą te prace, w których artyści przed­
stawiali alegorię Polonii jako udręczoną 
kobietę, niekiedy zabijaną lub zabitą, często 
zmartwychwstającą [III/2]. Natomiast
w przykładowym sposobie ujmowania śmier­
ci, w powiązaniu z dziejami Polski i jej walką 
o niepodległość, wyróżnić można trzy 
główne wątki. Pierwszy dotyczy kultu dawno 
zmarłych wielkich Polaków, fascynacji ich 
grobami i doczesnymi szczątkami [III/3]. 
Drugi to swego rodzaju „malowane dzieje” 
Polski [III/4], Trzeci wątek ma częściowo 
charakter ' kronikarski -  sztuka służyła 
bowiem w XIX i XX wieku do dokumen­
towania dramatycznej historii narodu pol­
skiego, postrzeganej jako pasmo tragi­
cznych, indywidualnych i zbiorowych śmierci 
Polaków [III/5],

J acek Malczewski, Eloe, 1909
Olej na płótnie, Lwowska Galeria Sztuki
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A d a m  C h m ie l e w s k i , Cmentarz wioski o  zmierzchu, 1880 
Olej na płótnie, Muzeum Narodowe w Krakowie

IV. ANEKS -  CMENTARZE
Cmentarz był w XIX i XX wieku jednym z ulubionych 
wątków malarstwa pejzażowego. Temat ten, mimo 
oczywistego związku ze śmiercią, rzadko jednak był 
wykorzystywany jako pretekst do pogłębionej refleksji 
na jej temat. Dla artystów był on najczęściej malown­
iczym ogrodem, czasami pięknie położonym (np. 
w górach), niekiedy będącym tłem dla oryginalnych 
obrzędów bądź miejscem pochówku sławnych ludzi. 
Mniej liczne, choć bardzo wymowne, są widoki cmen­
tarzy ewokujące klimat melancholii, podkreślające nas­
trój tajemniczości i niedopowiedzenia, aurę zmierzchu, 
wyciszenia i smutku. Jednak ten temat w stosunku do 
trzech głównych wątków wystawy pozostał zjawiskiem 
na tyle odrębnym, że uzasadnia eksponowanie grupy 
pejzaży cmentarnych w aneksie.

J anusz Maria Brzeski 
Cmentarz, 1929 

Drzeworyt, Muzeum Narodowe w Krakowie

OBRAZY ŚMIERCI
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W ł a d y s ł a w  Czachórski, Cmentarz w  Wenecji, 1876 
Olej na płótnie, Muzeum Narodowe w Warszawie
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W SZTUCE POLSKIEJ XIX I XX WIEKU

MUZEUM N A RO D O W E  W KRAKOWIE
G m a c h  G ł ó w n y  
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27 listopada w Skoczowie rozgrywany był turniej drużyn ko­
szykarskich „O Puchar Prezesa UKS Sportowej Jedynki”. Dru­
żyna dziewcząt z Gimnazjum Nr 2 w Ustroniu wygrała z fawory­
tem turnieju drużyną z Gimnazjum Nr 1 w Skoczowie, gdzie pro­
wadzone są klasy sportowe.

W turnieju brało udział 6 drużyn i jedna reprezentacja szkoły 
czeskiej. Dziewczęta z dwójki trenowane są przez Zbigniewa 
Gruszczyka, który wraz ze swoimi podopiecznymi odbierał pu­
char z rąk burmistrza Skoczowa.
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MŁODZI O AIDS
Powiatowa Stacja Sanitarno- 

Epidemiologiczna w Cieszynie 
zorganizowała 1 grudnia powia­
towe eliminacje II Ogólnopol­
skiej Olimpiady Wiedzy o AIDS. 
Wzięło w niej udział 45 uczniów 
ze szkół ponadpodstawowych 
naszego powiatu. Pierwsze miej­
sce uzyskała Małgorzata Bi- 
rowska z Zespołu Szkół Ogól­
nokształcących w Skoczowie, 
drugie - Sebastian Jurga z Tech­
nikum Mechaniczno-Elektrycz­
nego w Cieszynie i trzecie - Ewa 
Chybiorz z Technikum Żywie­
nia i Gospodarstwa Domowego 
w Strumieniu. Laureatów czeka­
ją  teraz eliminacje wojewódzkie.

K onkurs "M łodzież a 
AIDS" zorganizował również 
Wydział Promocji i Ochrony 
Zdrowia Starostwa Powiatowe­
go w Cieszynie. Młodzież mia­
ła przygotować prace pisemne 
na trzy wymyślone przez polo­
nistów tematy. Ilość zgłoszo­
nych prac przekroczyła oczeki­
wania organizatorów, wpłynęło 
ich aż 85. W kategorii gimna­
zjów jury najwyżej oceniło pra­

cę Jadwigi Kłapy z Gimnazjum 
nr 2 w Ustroniu, drugie miejsce 
przyznano Monice Dyrdzie z 
Gimnazjum nr 2 w Skoczowie, 
a trzecie Katarzynie Szkarad- 
nik, również z Gimnazjum nr 2 
w Ustroniu. Wśród szkół zawo­
dowych i średnich jury przyzna­
ło dwa równorzędne pierwsze 
miejsca. Otrzymali je Krzysz­
to f Łukaszew ski z Zespołu 
Szkół Zawodowych nr 1 w Cie­
szynie oraz Barbara Biernac­
ka z LO im. M. Kopernika w 
Cieszynie. Drugie miejsce przy­
padło w udziale Dominice Go- 
rzelany ze Szkoły Organizacji 
i Zarządzania W  Cieszynie, a 
trzecie - Biance Chochołow­
skiej z LO im. M. Kopernika w 
Cieszynie. Jury przyznało rów­
nież cztery wyróżnienia. Otrzy­
mali je: Dorota Kacyrz z Gim­
nazjum w Pogwizdowie, Łu­
kasz Górniok z Zespołu Szkół 
Mechaniczno-Elektrycznych w 
Cieszynie, Patrycja Zuber z 
Gimnazjum w Chybiu-Mnichu 
oraz Zuzanna Chrobok z Gim­
nazjum nr 3 w Cieszynie, (ina)

GŁOS ZIEMI CIESZYŃSKIEJ NR 50 15X11 2000
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N ikt się chyba nie spodziewał, że na konkurs zorgani­
zowany przez W ydział Ochrony i Promocji Zdrowia  

Starostw a Pow iatow ego w  Cieszynie pod hasłem „M ło­
dzież a A IDS” wpłynie aż 85 prac uczniów  z całego po­
wiatu. Jako członek jury oceniający nadesłane płace, spę­
dziłam  na ich czytaniu prawie dwa dni, a raczej dwie noce. 
M łodzi są zainteresow ani tem atem , ch cą  jak najwięcej 
w iedzieć o AIDS, wręcz dom agają się zajęć w  szkołach  
poświęconych temu tem atowi. Przyznam  jednak, że czy­
ta jąc  niektóre w ypow iedzi, uczucia m iałam  m ieszane.

|  Na początek wiadomość dobra: tolerancja jest w modzie. Wypa­
da być tolerancyjnym, postawy przeciwne są najwyraźniej nieakcep­
towane przez młodzież. „ U w ażam , ż e  to le ra n c ja  to  w a r to ść  bezcen -  

| na, kon ieczn a  w  sp o łe c ze ń s tw ie  now oczesn ym , b o  c a ły  c za s  m usim y  
| p a m ię ta ć , ż e  p rzy s tę p u je m y  w k ró tc e  do  U nii E u ropejsk ie j, a  w ięc  
j w ch o d zim y  d o  w sp ó ln eg o  dom u, dom u w ie lu  n arodów . B ęd ziem y  
1 p o zn a w a ć  n o w ych  ludzi, n ow e  z ja w isk a , u czes tn ic zyć  w  now ych  p ro -  
j cesach . M u sim y d ą ży ć  d o  tego , b y  s ta ć  s ię  n arodem  o tw a rtym  na 
|  św ia t. B ez to le ra n c ji j e s t  to  n ie m o żliw e  " - pisze Dominika Gorzela- 

ny ze Szkoły Organizacji i Zarządzania w Cieszynie, nagrodzona II 
I miejscem w kategorii szkół średnich i zawodowych. W podobnym 
j tonie starają się wypowiadać również inni uczestnicy konkursu. Jed­

nak wydaje się, że gdzieś pod tą politurą tolerancji kryje się ogromny 
I strach, powielane zupełnie nieświadomie stereotypy, a przede wszyst­

kim głęboka niewiedza na temat choroby.
Okazuje się, że tolerancja jest trudniejsza w praktyce niż w de- 

1 klaracjach. Niewielu uczestników konkursu miało odwagę tak szcze­
rze o tym pisać, jak  Jacek Koziołek z Zasadniczej Szkoły Zawodo- 

j wej w Cieszynie, który rozpoczyna od omówienia ankiety przepro­
si wadzonej w 1992 r. przez „Politykę”, z której wynikało, że jesteśmy

narodem w miarę tolerancyjnym. „M oim  zdan iem  ła tw o  b y ć  to le ra n ­
cyjnym , a  n a w e t w y ra ża ć  ch ęć  p o m o c y  i  w sp ó łczu c ie  d la  pro b lem ó w , 
k tóre  n a s b e zp o śred n io  n ie  do tyczą . J e ś li  ty lko  p ro b le m  j e s t  o d le g ły  i 
n iesprecyzow an y, m ożn a  sp o k o jn ie  w y ra ża ć  opinie, k tó re  św ia d czą , 
Że n a leżym y  d o  w ie lk ie j w sp ó ln o ty  c h rześc ija n  i w iem y, c o  to  m iło ­
s ie rd z ie  i  m iło ść  b liźn iego . W  N ow ym  T estam encie c zy ta m y  czę s to  
c y to w a n e  s ło w a  »kto  j e s t  b e z  grzechu , n iech  p ie r w szy  rzu c i kam ień«
- w ięc  nikt n ie  c h ce  b y ć  tym  p ie rw szy m , k tó ry  g o  rzuci. T ym czasem  
m in ęły  za le d w ie  c z te r y  la ta  o d  o w e j ankiety, a  kam ien ie  j u ż  p o le c ia ły

t na b u d yn ek  M on aru  ’’ - pisze z wyczuwalną nutką ironii.
Największe wrażenie wywarły na mnie prace, w których mło­

dzi ludzie poszli dalej niż Jacek i spróbowali siebie zapytać, jak 
zachowaliby się, gdyby ktoś z ich przyjaciół i bliskich okazał się 
być nosicielem wirusa HIV lub chorym na AIDS. „ N ie  w iem . I  

CHYBA NIE CHCĘ WIEDZIEĆ
- odpowiada na tak postawione pytanie Barbara Biernacka z LO im. 
M. Kopernika w Cieszynie, której jury przyznało I nagrodę w katego­
rii szkół średnich i zawodowych. - D la c ze g o ?  P o n iew a ż m o g ło b y  się  
okazać, ż e  n ie m am  d o ść  siły, ż e  n ie p o ra d z ę  so b ie  z  takim  ciężarem  i 
sk rzy w d zę  b liską m i o so b ę  w  chwili, g d y  n a jbardziej b ę d zie  m nie p o ­
trzebow ała . ( .. .)  R ozpatru jąc  tem at to leran cji w obec  chorych na AIDS, 
n ag le  uśw iadom iłam  sobie, j a c y  p o tr a fm y  b y ć  słabi, j a k  m ało  w iem y i 

j a k  w ie le  je s z c z e  m usim y s ię  n au czyć"  - pisze dalej B. Biernacka.
Młodzi starają się zrozumieć, skąd u ludzi bierze się nietolerancja 

w stosunku do chorych na AIDS. Najczęściej wymieniają strach. „L u­
d zie  bo ją  s ię  A ID S  ( .. .)  tak j a k  bo ją  s ię  strzelan in y na u licy"  - pisze 
Katarzyna Szkaradnik z Gimnazjum nr 2 w Ustroniu, zdobywczyni 
III nagrody w kategorii gimnazjów.
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Międzyszkolna Komisja Wyborcza podliczyła już wyniki wy­
borów do Młodzieżowej Rady Ustronia, które odbyły się 5 grud­
nia 2000 roku. Jej członkami zostali uczniowie Gimnazjum Nr 1: 
Paulina Bieniec, Adam Bogucki, Maciej Derewniuk, Monika 
Domalik, Rafał Klimczak, Paweł Kopel, Piotr Maciążek, Alek­
sandra Pince, Ewa Sikora, Katarzyna Sikora, Maciej Szcze- 
chla, Tomasz Uchroński, Grzegorz Zwolak, z Gimnazjum Nr 2: 
Mateusz Cap, Magdalena Cieślar, Bartłomiej Czudek, Luiza 
Haratyk, Jadwiga Klapa, Wit Kozub, Michał Pilch, Natalia 
Podżorska, Edyta Rymaszewska, Katarzyna Szkaradnik, 
Martyna Tomiczek.

Międzyszkolna Komisja Wyborcza ustaliła, że pierwsze posie­
dzenie MRU odbędzie się 25 stycznia 2001 r.

wiceprzewodnicząca MKW Aleksandra Borecka
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Podczas ostatniej sesji kolędy w języku angielskim, niemieckim, 
francuskim i polskim śpiewali uczniowie klas pierwszych i drugich 
Gimnazjum Nr 2. Występ przygotowały nauczycielki języków: Jo­
anna Iskrzycka, Romana Kandziora, Dorota Kunstler i Barbara Jur- 
czok. Relację zamieścimy w następnym numerze. Fot. W. Suchta
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STYCZEŃ 2000
, J999/1.1. W Sylwestra od godz. 23 do 1 ustroniacy bawili 

* • n  Rynku. O północy podziwiano pokaz sztucznych ogni, 
organizowany na Czantorii.
8 1 Otwarte zebranie Stowarzyszenia „Rodzina Polska” w

9°1! ^onad 40 osób kwestowało na rzecz dzieci z chorobami 
nerek w ramach akcji Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy. 
Zebrano 10.000 zł.
9  | Koncert EL „Czantoria” w Szpitalu Uzdrowiskowym ną 
nća. Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy.
111 Jadwiga Klapa z Gimnazjum nr 2 odebrała w gmachu 
M in is te rs tw a  Ochrony Środowiska w Warszawie nagrodę za 
zielnik, wykonany w ramach programu „Czysta Wisła i rzeki 
P rz y m o rz a  .
15.1. Recital fortepianowy Gabrieli Szendzielorz i Magdaleny 
P rć js n a r  w Muzeum Hutnictwa i Kuźnictwa, połączony z 
wystawą zdobionych przez pianistki naczyń szklanych.
1 5 .1 . Walne Zebranie Stowarzyszenia Twórczego „Brzimy”.
16.1. Wybory uzupełniające do Rady Miasta w okręgu 
wyborczym nr 6. Radnym wybrano Józefa Górkę.
16.1. Po 13 latach przerwy odbył się w sali widowiskowej 
„Prażakówki” koncert - Ekumeniczny W ieczór Kolęd 
zatytułowany „Okruchy po kolędzie”. Wystąpili członkowie EL 
„Czantoria”, chóru ewangelickiego, chóru katolickiego „Ave”, 
Estrady Poetyckiej Ogniska Pracy Pozaszkolnej oraz Janusz

| Śliwka.
16.1. W Katowicach chór „Ave” reprezentował diecezję bielsko 
- żywiecką podczas wieczoru kolęd chórów katedralnych 
województwa śląskiego.
20.1. Zebranie Zarządu Miejskiego Polskiego Stronnictwa

j Ludowego.
21.1. Koncert karnawałowy uczniów Ogniska Muzycznego w 
Muzeum Hutnictwa i Kuźnictwa.
22.1. Tłumy klientów PSS „Społem” obserwowały przed barem 
„Wrzos” na losowanie nagród dla osób, które zrobiły 
przedświąteczne zakupy w sklepach tej sieci. Główną nagrodą 
był komputer.
22.1. Czwarte miejsce w boarder crossie Krzysztofa Cimka 
podczas Mistrzostw Europy w Kreischbergu, Austria.
22.1. Spotkanie 50 ambasadorów i przedstawicieli placówek 
dyplomatycznych w hotelu „Jaskółka” na Zawodzili.
23.1. X Bieg N arciarski D oliną Wisły z udziałem 59 
zawodników i 12 zawodniczek, w tym olimpijki, reprezentantki 
Polski Doroty Kwaśny - Lejawa.
23.1. Dwóch reprezentantów Klubu Sportowego Psich 
Zaprzęgów „Ustronia” stanęło na podium podczas Mistrzostw 
Europy, rozegranych w Arłamowie w Bieszczadach.
28.1. Powołano Koło Terenowe w Ustroniu Stowarzyszenia 
na Rzecz Rozbudowy Szpitala Śląskiego w Cieszynie. Jego

' U  2 0 0 0 r .
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Dyrekcje Szkoły Podstawowej nr 2 i Gimnazjum nr 2 serdecznie dzię­
kują wszystkim rodzicom , którzy poświęcili swój czas i pracę przy 
zorganizowaniu Balu Rodzicielskiego 6.01.2001 r. w DW „Malwa”

imn

Rada Rodziców i Dyrekcja Szkoły Podstawowej N r 2 
oraz Rada Rodziców i Dyrekcja Gimnazjum N r 2

SERDECZNIE ZAPRASZAJĄ 
Sz. P.

Na tradycyjny

< B A L  < R P < D Z IC I< E L S K J

Który odbędzie się w dniu 6 stycznia 2001 r 
o godzinie 1900

w DW  „M A LW A ” w Ustroniu.

mś





EKOLODZY W STOLICY

Laureatki konkursów (od lewej): Grażyna Rusok, Maria Mar- 
col i Jadwiga Kłapa. W środku ich opiekunka Edyta Knopek

Kilka szkół naszego powia­
tu realizuje program ekologicz­
ny „Czysta Wisła i rzeki Przy­
morza”. Prowadząca go Funda­
cja Centrum Edukacji Ekolo­
gicznej Wsi z siedzibą w Krośnie 
ogłosiła konkursy, w których 
uczestniczyli uczniowie Gimna­
zjum nr 2 w Ustroniu.

Do konkursów zgłoszono w 
sumie 1106 prac z całego kraju. 
9 stycznia w M inisterstw ie 
Ochrony Środowiska i Gospo­
darki Wodnej w Warszawie roz­
dano dyplomy i wręczono zwy­
cięzcom cenne nagrody rzeczo­
we. Pierwsze miejsce w katego­
rii „Zielników roślin leczniczych 
i przyprawowych” zajęła Jadwi­
ga Kłapa, zaś trzecie Grażyna 
Rusok. W konkursie fotograficz­
nym pt. „Ginące krajobrazy” na 
trzeciej pozycji znalazła się Ma­
ria Marcol. Opiekunką progra­
mu w ustrońskim gimnazjum jest 
Edyta Knopek. (gk)

OCuemu,
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Na zdjęciu przed Ministerstwem Środowiska stojąod lewej: Maria 
Marcol, Jadwiga Kłapa i Grażyna Rusok

DOCENIONE ZIELN IK I
Fundacja Centrum Edukacji Ekologicznej Wsi w Krośnie zor­

ganizowała w ubiegłym roku kolejną edycję konkursu artystycz­
nego. Konkursy te odbywają się w ramach programu ekologicz­
nego „ Czysta Wisła i Rzeki Przymorza”. Rozdanie nagród odby­
ło się w Warszawie. Tym razem napłynęła rekordowa liczba prac, 
łącznie 1106 w tym 909 ze szkół podstawowych i gimnazjalnych
oraz 197 ze szkół średnich. Rywalizacja była więc olbrzymia 
Trzem--------!
\ć bar
w kategorii „Zielników roślin leczniczych i przyprawowych Jadw>"- «z»— . . .

__________
Trzem uczennicom z Gimnazjum nr 2 w Ustroniu uda o się 
jąć bardzo dobre miejsca.

iga Klapa zdobyła 1 miej^e. Wykon J a  ẑ‘J ę f s S  rośfn.^est 
cenione, zadeptane, niezauważone , składają y' . ^ ó ż n ie -
tojej ponowny sukces, gdyż w ub!e8 >''Jj r^  7â ta praca^G raże ­
nie 1 stopnia. W tej samej kategorii 111 miejsc F Równi­
ny Rusok pt. „Rośliny lecznicze i przyprawowe Masywu1Re>w
cy w Beskidzie Śląskim”, złożona z 70 roślin. 
kursie fotograficznym pod tytułem Gmące kraj brazy uroWiwe 
sce zajęła Maria.Marcol, której zdjęcia P ™ Cg uczennice 
zakątki Beskidu Śląskiego. W nagrodę za swój P j bardzo 
otrzymały w gmachu Ministerstwa Środowiska yp ;sterstwo 
cenne nagrody rzeczowe. Fundatorem nagród by środowi- 
Ochrony Środowiska oraz Narodowy Fundusz Oc y . \
ska i Gospodarki Wodnej. Program ekologiczny ,, y rea|j.Rzeki Przy morza” z uczniami w Gimnazjum nr 2 v (mk)
żuje nauczycielka Edyta Knopek.

4

u a m m
Trójka uczennic Gimnazjum 

nr 2 w Ustroniu znalazła się w gro­
nie laureatów ogólnopolskich kon­
kursów zorganizowanych przez 
Fundację „Centrum Edukacji Eko­
logicznej Wsi” w Krośnie. Napły­
nęło aż 1106 prac z 909 podsta­
wówek i.gimnazjów.

'Jadwiga Kłapa zajęła I miej­
sce w kategorii zielników roślin 
leczniczych i przyprawowych. Jej 
praca pt. „Niedocenione; zadepta­
ne, niezauważone”, zawierająca 80 
rozmaitych roślin, zyskała najwięk­
sze uznanie u jurorów. W tej kate­
gorii III miejsce przypadło Graży­
nie Rusok za zielnik „Rośliny lecz­
nicze i przyprawowe masywu Rów­
nicy w Beskidzie Śląskim”.

W konkursie fotograficznym 
pt. „Ginące krajobrazy” III lokata 
przypadła Marii Marcol, która 
zaprezentowała urokliwe zakątki 
Beskidu Śląskiego.

Podsumowanie konkursów 
zorganizowanych w ramach pro­
gramu ekologicznego „Czysta 
Wisła i rzeki Przymorza” odbyło 
się w Ministerstwie Środowiska w 
Warszawie. Gimnazjalistki otrzy­
mały dyplomy i cenne nagrody 
rzeczowe. Wszystkie uczestniczą 
w realizacji wspomnianego pro­
gramu pod kierunkiem nauczyciel­
ki Edyty Knopek. (rar
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NAJLEPSI W REJONIE
Szkoła Podstawowa nr 2 w Ustroniu jest od kilku lat gospoda­

rzem Turniejów Wiedzy o Bezpieczeństwie Drogowym. Celem tur­
niejów jest podnoszenie wiedzy o przepisach ruchu drogowego i 
podnoszenie kultury na drogach już u uczniów szkół podstawo­
wych i gimnazjów. Zamierzonym efektem turniejów jest też popra­
wa bezpieczeństwa młodzieży szkolnej na drogach. W elimina­
cjach uczestniczą uczniowie klas 1V-VI szkół podstawowych i I-II 
gimnazjów. Ostatnio rozegrano etapy miejskie i rejonowe, podczas 
których uczestnicy rozwiązywali testy i pokonywali tor przeszkód 
na rowerze. Testy są dość trudne i wymagają solidnej wiedzy. Po­
dobnie z jazdą na rowerze - tor przeszkód bez treningu jest nie do 
pokonania.

W Ustroniu w eliminacjach miejskich, podobnie jak w latach 
ubiegłych bezkonkurencyjne okazały się drużyny Szkoły Pod­
stawowej Nr 2 - opiekunka Ewa Gruszczyk i Gimnazjum Nr 2 - 
opiekun Sławomir Krakowczyk. Turniej rozgrywano razem dla 
szkół podstawowych i gimnazjów, a kolejność była następująca: 
1. G-2 - 322 pkt., 2. SP-2 - 315 pkt., 3. G-ł -140 pkt., 4. SP-5 -100 
pkt. Indywidualnie również dominowali reprezentanci SP-2 i G-2: 
1. Piotr Misiuga SP-2 -114 pkt., 2. Mateusz Malina G-2 - 112 
pkt., 3. Łukasz Szkaradnik G-2 -111 pkt., 4. Michał Śliwka SP- 
2-111 pkt.

Eliminacje rejonowe szkół podstawowych odbyły się również w 
SP-2 w Ustroniu, a drużyna „dwójki” nie dała żadnych szans swym 
rywalom, o czym najlepiej świadczy przewaga ponad dwustu punk­
tów nad następną drużyną. Jeden zawodnik z Ustronia zdobywał 
tyle punktów co czteroosobowa reprezentacja rywali. Klasyfika­
cja końcowa: 1. Ustroń SP-2 - 322 pkt., 2. Wisła Czarne -105 pkt., 3. 
Cisownica - 80 pkt., 4. Puńców - 75 pkt., 5. Jaworzynka - 56 pkt., 6. 
WisłaGłębce-35 pkt., 7. Koniaków-21 pkt., 8. Skoczów - 18 pkt.

C ja 'x d c L  u S r o S a

Cztery pierwsze miejsca indywidualnie zajęli zawodnicy z Ustro­
nia: 1. Paweł Ferfecki - 112 pkt., 2. Mateusz Dyrda -106 pkt
3. Piotr Misiuga -105 pkt., 4. Michał Śliwka -99 pkt.

W turnieju rejonowym gimnazjów walka byłajuż bardziej wy­
równana, ale i tu drużyna ustrońskiego G-2 wygrała bezapelacyj­
nie. Turniej rozegrano w Wiśle a kolejność była następująca: 
1. Ustroń G-2 -310 pkt., 2. Wisła-233 pkt., 3. Goleszów - 143 pkt,
4. Istebna - 140 pkt. Indywidualnie trzy pierwsze miejsca zajęli za­
wodnicy z Ustronia: 1. Michał Pilch -108 pkt., 2. Mateusz Malina 
-106 pkt., 3. Łukasz Szkaradnik - 96 pkt. Czwartym członkiem 
zwycięskiej drużyny G-2 był Mateusz Darmstaedter.

24 lutego w Szkole Podstawowej nr 2 w Ustroniu rozegrany 
zostanie etap powiatowy Ogólnopolskiego Turnieju BRD. (wsj

(ZNOWU DROGOMYŚL?]
Kilką tysięcy uczniów z podstawówek i gimnazjów powiatu cie­

szyńskiego brało udział w szkolnych eliminacjach Turnieju Bezpie­
czeństwa Ruchu Drogowego. Z najlepszych zostały wyłonione re­
prezentacje, stając do rywalizacji w turniejach gminnych i miejskich 
oraz regionalnym.

III Finał Powiatowy odbędzie się 24 II w sali gimnastycznej SP 
2 w Ustroniu, która po raz kolejny gościć będzie najlepsze drużyny. 
Wystąpi ich 13. W grupie podstawówek zakwalifikowały się SP 
Dębowiec, SP Marklowice Górne, SP 2 Ustroń, SP 5 Ustroń Lipo­
wiec, SP 2 Wisła Czarne, SP Drogomyśl i SP 7 Pogórze. W grupie 
gimnazjów są natomiast placówki z Dębowca, Strumienia, Górek 
Wielkich, Wisły oraz G-2 z Ustronia i G-3 z Cieszyna.

Uczestników czeka rozwiązywanie testu pisemnego, a następnie 
jazda na rowerze po torze przeszkód i miasteczku ruchu drogowego 
Zwycięzcy z obu grup będą walczyć dalej w turnieju okręgowym. Czy 
uznawane za faworytów drużyny SP Drogomyśl i Gimnazjum Stni- 
mień-Drogomyśl obronią tytuły najlepszych zdobyte przed rokiem?

Patronat nad imprezą sprawuje "Głos Ziemi Cieszyńskiej". Or­
ganizatorem jest Sekcja Ruchu Drogowego KPP w Cieszynie we 
współpracy z dyrekcją SP 2 i G-2 w Ustroniu. (marki

UCZESTNIKÓW jłł(TURNIEOU BRD

Ojjmi
09. OH. Ajooir.
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Dzwonek obwieścił początek pierwszej sesji demokratycznie 
wybranej Młodzieżowej Rady Ustronia. Przewodniczący obrad 
odczytał skład Rady, stwierdził prawomocność obrad i przyjął przy­
rzeczenie radnych wg roty autorstwa Magdaleny Cieślar. Dalsza 
część sesji to ciężka praca młodych samorządowców. Przeanalizo­
wano punkt po punkcie, wnosząc istotne poprawki. Regulamin 
Młodzieżowej Rady Ustronia. Odbyły się wybory przewodniczą­
cego. zastępców, a także przewodniczących komisji. Momentami 
na sali panowała gorąca atmosfera, a przewodniczący kilkakrotnie 
używał dzwonka i studząc emocje przywoływał spokój.

Przewodniczącym Młodzieżowej Rady Ustronia został Bartłomiej 
Czudek z G-2 jego zastępcami są: Adam Bogucki i Ewa Sikora.

Powołano komisje do spraw: kultury, sportu, ekologii i spraw 
uczniowskich. W czasie krótkiej przerwy radni zapisywali się do 
poszczególnych komisji. Wynikła tu pierwsza trudna dla nowej 
Rady sprawa, bowiem do powołanej chwilę wcześniej komisji ds. 
ekologii nie wyraził akcesu ani jeden radny. Zobaczymy jak Rada 
poradzi sobie z tym problemem w swojej dalszej pracy. Na czele 
obsadzonych komisji stanęli: komisja kultury - Magda Cieślar, ko­
misja sportu - Martyna Tomiczek, komisja spraw uczniowskich 
- Rafał Klimczak.

Po załatwieniu spraw proceduralnych i formalnych radni w dru­
giej części sesj i dyskutowali o tym co mogą zrobić dla siebie czyli 
dla młodzieży Ustronia, a także o stosunkach między ustrońskimi 
gimnazjami. Widać było, że te tematy sądla młodych ludzi ważne, 
bo dyskusja była długa i ciekawa. Konkluzja była jedna - trzeba 
się lepiej poznać nawzajem i być zauważonym w mieście przez 
osoby dorosłe, przez władze miasta. Jak to zrobić młodzi radni 
jeszcze do końca nie wiedzą ale pomysłów mają wiele. Miejmy 
nadzieję, że Rada nie będzie słomianym zapałem, a prawdziwą szko­
łą samorządności dla uczniów gimnazjów.

♦ ♦ ♦
Rozmowa z Bartłomiejem Czudkiem, 

przewodniczącym Młodzieżowej Rady Ustronia
Jak rozpoczęła się wasza działalność?
Pierwsza sesja próbna odbyła się 1 czerwca i wzięli w niej udział 
młodzi ludzie nie wybrani, ale ci, którzy chcieli zaangażować się w 
sprawy miasta. Spotkaliśmy się w sali sesyjnej Urzędu Miasta, obec­
na była przewodnicząca Rady Miasta Emilia Czembor, burmistrzo­
wie Jan Szwarc i Ireneusz Szarzeć, pani Danuta Koenig.
Czy była to wasza inicjatywa, czy ktoś podsunął wam pomysł na 
taką działalność?
Pomysł stworzenia młodzieżowej reprezentacji miasta podsunęła 
nam pani Danuta Koenig, ale młodzież bardzo chętnie to pod­
chwyciła. Osobiście jestem bardzo zadowolony, że powstał taki 
organ i z tego co wiem, moi koledzy również dobrze to oceniają. 
Jakie cele wam przyświecały, a co pokazało życie? 
Zamierzaliśmy wpływać na to, co dzieje się w Ustroniu, co nas 
również dotyczy. Praktycznie nie jest to jednak możliwe, bo nie 
istniejąprzepisy, zgodnie z którymi moglibyśmy formalnie wyrazić 
swój głos. Działać możemy na polu kultury, sportu, ale to też oka­
zuje się nie łatwe. Chcieliśmy na przykład stworzyć klub młodzie­
żowy, ale sami nic nie możemy. Nie mamy też żadnych funduszy. 
Czym miałby się zajmować ten klub?
To był ostatni punkt uchwały czerwcowej sesji i mówił o utworze­
niu Miejskiego Klubu Gimnazjalisty. Planowaliśmy stworzenie miej­
sca, gdzie spotykaliby się młodzi ludzie, dyskutowali, dokształcali 
się. Chcieliśmy połączyć tą działalność z kawiarenką internetową. 
Zależało nam, by być tam gospodarzem i promować życie bez 
używek.
Możecie chyba jednak działać opiniotwórczo, jako głos doradczy 
w sprawach was dotyczących. Czy były jakieś konkretne wystą­
pienia?
Na pierwszej sesji podjęliśmy kilka uchwał, między innymi o po­
trzebie współpracy z rówieśnikami z miast partnerskich. Postulo­
waliśmy ustawienie tablic nad Wisłą, informujących o stanie czy­
stości wody. Odczytaliśmy apel do mieszkańców Ustronia, w któ­
rym wyraziliśmy konieczność podjęcia szerokich działań eduka­

cyjnych na temat przystąpienia Polski do Unii Europę i 
ślę, że ważnym punktem tej sesji były zapytania do lej Nb- 
władz miasta. H eQstawic;e|,
Uważasz, że spotkania z burmistrzami, radnymi bvłvh 
ne i ciekawe dla młodzieży? 'P°tReł>-
Na pewno tak, o czym świadczyły tematy poruszane na te 
sesji. Moi koledzy pytali o wiele rzeczy: basen kąpie|0\ i Prot)nc 
porządek i czystość w mieście, chodniki, przejścia dla n 
My otrzymaliśmy odpowiedzi na pytania, a pani przew odą^ ' 
pan burmistrz dowiedzieli się o bolączkach i problemach 
ży. Nie chcemy jednak by dorośli pomyśleli, że MłodzieżowaR f  
istnieje tylko po to, żeby żądać. Na pewno jest nam potrz h 
pomoc dorosłych, ale chcielibyśmy robić coś sami dla mias; ° " 
Próbna sesja odbyła się w ubiegłym roku, teraz jesteście i u 
wyborach. Jaka młodzież włączyła się w te j uż konkretne d/t i 
nia organizacyjne? IJ
To jest różna młodzież. Nie można powiedzieć, że sami pr,m 
i wzorowi uczniowie. Raczej ci aktywni, którzy chcą działać U' 
Jaka jest wasza wiedza o funkcjonowaniu samorządu?Cn nr 
bujecie się dokształcać w tym kierunku?
O pracy samorządów dowiadujemy się przede wszystkim na lei,, 
cjach wychowania o społeczeństwie. Tam poznajemy kolejne szcze­
ble władz lokalnych, uczymy się o organach ustawodawczych 
wykonawczych.
To może w ogóle kogoś interesować?
Są uczniowie, którzy chcą wiedzieć w jakim społeczeństwie żyj a, 
na jakich zasadach ono funkcjonuje.
Mówiłeś, że nie udało się wam stworzyć klubu gimnazjalisty, a co 
już zrobiliście?
Przede wszystkim istniejemy już formalnie. Pierwsza sesja odbywa­
ła się na zasadzie, kto chce może wziąć udział. Teraz jesteśmy juz 
po wyborach, a 25 stycznia odbyła się pierwsza sesja robocza, na 
której uchwaliliśmy regulamin, zapoznaliśmy się z zasadami działa­
nia Rady. Powołaliśmy komisje problemowe, które zajmąsię różny­
mi dziedzinami życia. Myślę, że teraz rozpoczniemy już prawdziwą 
pracę. Warto dodać, że sami przygotowywaliśmy te wszystkie spra­
wy proceduralne - ordynację wyborczą, regulamin.
Do Młodzieżowej Rady Ustronia należą uczniowie z Gimnazjum 
Nr 1 i Gimnazjum Nr 2. Niema pomiędzy wami jakichś animozji? 
To też będzie nasze zadanie. Podczas pracy w Radzie nie ma po­
między nami żadnych konfliktów, współpracujemy zgodnie. Bę­
dziemy więc starać się, by tak było pomiędzy wszystkimi ucznia­
mi. Przyznam, że na pierwszej sesji dyskusja nad tym zajęła nam 
sporo czasu. Wiemy, że nie wszyscy się lubią, ale to przecież nie­
możliwe. Na pewno nie trzeba z tego robić konfliktu między dwo­
ma szkołami.
Dziękuję za rozmowę. Rozmawiała: Monika Niemiec

(mjucieb
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cfŴ/pmje m it (Ahędjzud A1̂ Z h ^b riL C L

ju  (rnTooLooue ciu w h o l  i id n ^ n ^ d c Ą ,.





‘jawfcl JWroiwfaz Kdn. 15 tulejo to t

WEEKEND NA SALI
- Szczególnie cieszy, że tak dużo młodzieży uczestniczyło w 

tym turnieju, tym bardziej, że nie ma śniegu. Na podkreślenie 
zasługuje fakt bardzo dobrej organizacji i efekt sportowy też 
bardzo dobry. Myślę, że ta impreza będzie nadal wspierana. Trud­
no sobie wyobrazić, by nie znalazły się środki na tak piękną 
imprezę - mówił radny powiatowy Karol Chraścina po zakończe­
niu VII Otwartego Turnieju Tenisa Stołowego o Puchar Starosty 
Cieszyńskiego, który odbył się 10-11 lutego w sali gimnastycznej 
Szkoły Podstawowej nr 2. Pierwszego dnia grały dzieci i młodzież, 
drugiego seniorzy.

Takiej frekwencji w sobotę nikt się nie spodziewał. Do rozgry­
wek zgłosiło się 133 dziewcząt i chłopców, którzy grali podzieleni 
na kategorie wiekowe, po raz pierwszy w tym roku oddzielono też 
zawodników zrzeszonych w klubach od pozostałych.

-130 dzieci na takiej sali trudno się mieści, a mimo to atmos­
fera była wspaniała - ocenia pierwszy dzień turnieju sędzia głów­
ny Jerzy Chojnacki. - Trzeba też podkreślić wysoki poziom roz­
grywek dzieci. Gdy je obserwuję myślę, że nie mam już z nimi 
szans, potem szczęśliwie okazuje się, że nie jest aż tak źle.

Wśród dzieci najmłodszych sporo było zawodników z Ustro­
nia. Niektórzy uczą się grać w TRS „Siła”, inni zupełnie amatorsko 
grają w szkołach, świetlicach.

- Tak liczne uczestnictwo dzieci spowodowało, że pierwsze me­
cze rozgrywano tylko do 11 punktów - mówi organizator turnieju 
Kazimierz Heczko. - 1 tak wręczenie nagród w ostatniej katego­

rii wiekowej odbyło się o godz. 17.30 - moim zdaniem stanowczo 
za późno, zwłaszcza, że niektórzy już przed 8 rano czekali przed 
salą.

Mimo wszystko K. Heczko nie krył zadowolenia z tak licznego 
udziału w turnieju dzieci i młodzieży.

Wyniki:
Dziewczęta do lat 18:1. Katarzyna Kędzior - Wisła, 2. Anna 

Gieca - Olkusz, 3. Marzena Wolak - MKS „Cieszko” Cieszyn, chłop­
cy do lat 11 niezrzeszeni: 1. Wojciech Łapuk - Górki Wielkie, 2. 
Łukasz Sztwiertnia - SP-1 Ustroń, 3. Bartłomiej Przybyła - Sko­
czów, chłopcy do lat 11 zrzeszeni: 1. Wojciech Markuzel - Leszna 
Górna, 2. Mateusz Zagajewski - Bielsko-Biała, 3. Piotr Klisz - 
Bielsko-Biała, chłopcy 12-14 lat niezrzeszeni: 1. Szymon Świer- 
kosz - G-ł Ustroń, 2. Mateusz Darmstaedter - G-2 Ustroń, 3. Ma­
teusz Duraj - G-l Ustroń, 4. Kamil Kędzior - Zebrzydowice, 5. 
Szymon Tomiczek - G-2 Ustroń, 6. Tomasz Legierski - G-l Ustroń, 
chłopcy 12-14 lat zrzeszeni: 1. Przemysław Szalbót-Leszna Gór­
na, 2. Marcin Cieślar - Leszna Górna, 3. Jerzy Wojnar - Skoczów, 
chłopcy 15-18 lat: 1. Bartłomiej Bojda, 2. Marek Tatar, 3. Da­
riusz Skrabka, 4. Piotr Cieślar - wszyscy z Ustronia.

W niedzielę rywalizowali seniorzy i seniorki. Tak jak przed ro­
kiem wśród kobiet najlepszą okazała się ustronianka Małgorzata 
Lasota wygrywając w finale po trzysetowym pojedynku z Jolantą 
Chłebicką z Bielska-Białej, trzecie miejsce zajęła Katarzyna Kę­
dzior z Wisły. Co ciekawe K. Lasota rywalizowała też z mężczyzna­
mi i sklasyfikowana została na 7 miejscu. Również bardzo zacięty 
był pojedynek finałowy seniorów. Piotr Pietrzak ze Skoczowa 
pokonał w nim Sylwestra Ruckiego zawodnika BUT „Ustronian­
ka”, przy czym o zwycięstwie w jednym secie decydowała gra na 
przewagi, w drugim było do 19. Trzecie miejsce zajął Marek Gracz
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z Bielska-Białej. Rywalizowali także zawodnicy powyżej 46 roku 
życia. Tu najlepszym okazał się ojciec zwycięzcy w kategorii se­
niorów Henryk Pietrzak. Drugi był Jan Pomiećko z Hażlacha. 
trzeci Stanisław Hajdusianek z Bielska-Białej. O głównąnaurode 
grali więc Pietrzakowie - ojciec Henryk i syn Piotr, przyczyni lep 
szy okazał się tym razem syn Piotr. On też otrzymał główną nagro­
dę - wczasy w Hiszpanii ufundowane przez Romana Macurę wła­
ściciela BUT „Ustronianka”.

- Chyba to jednak ojciec pojedzie do Hiszpanii - mówi! po ode­
braniu nagrody P. Pietrzak.

- Ttirniej przebiegł w sportowej atmosferze, nie można mieć do 
uczestników żadnych zastrzeżeń, a raczej trzeba im podzięko­
wać za sportową postawę - mówił po turnieju J. Chojnacki - Jak 
zwykle dorośli byli mniej zdyscyplinowani niż dzieci, ale obdo 
się bez żółtych kartek, nawet nikt się nie pokłócił. Był to turniej 
bardzo udany i rekordowy pod względem liczby grających dzieci 
Było ich ponad 130, a takich turniejów nie ma za wiele wcahm 
województwie. Tu trzeba chylić czoła przez Kazimierzem Hecz­
ko, bo to głównie jego zasługa.

W sumie w turnieju uczestniczyło 182 zawodniczek i zawodni­
ków, w tym 75 osób z Ustronia.

Zwycięzcy po turnieju powiedzieli:
Małgorzata Lasota: - Przed rokiem startowały tylko trą’ za­

wodniczki, teraz było już sześć i wszystkie na dobrym poziomie, 
wyższym niż przed rokiem. Grałam też z mężczyznami i byt to 
bardzo ciężki dzień, zagrałam dwanaście spotkań. Podczas fi­
nału kobiet prawie nie miałam już siły grać. Walka była ostra.

Piotr Pietrzak: - Było tu wielu kolegów z którymi dawniej gra­
łem w klubie. Znamy się więc dobrze i zawsze jest taka sytuacja, 
że każdy może wygrać. Najciężej mi się grało z ojcem w ostatnim 
spotkaniu. On to napędził mi najwięcej strachu, walczył jak 
i zaskoczył mnie swą formą. W ogóle nie twierdzę, że to ja fas 
byłem tak dobry, to chyba koledzy zagrali słabiej. Miałem te 
trochę szczęścia, bez którego trudno myśleć o zwycięstwie.

Tekst i zdjęcia: Wojsław Suehta

K. Lasota i P. Pietrzak.



Nagrodę odbiera K. Adamczyk. Fot. W. Suchta

SKROMNY WACHLARZ
20 lutego w MDK „Prażakówka” odbył się Miejski Konkurs 

Rccvtatorski. Jury w składzie: dyrektor teatru w Czeskim Cieszynie 
i Sceny Polskiej Karol Suszka, dyrektor MDK „Prażakówka” Bar­
bara Nawrotek-Żmijewska, naczelnik Wydziału Kultury UM Da­
nuta Koenig oceniało prezentacje uczniów ustrońskich szkół pod­
stawowych i gimnazjów.
-Wszyscy uczestnicy przystąpili do konkursu miejskiego przy­
gotowani -mówi D. Koenig. - Skromny natomiast jest wachlarz 
doboru repertuaru, który zamyka się w kręgu kilku autorów i 
kilku książek. Takie stałe pozycje programu powtarzają się co 
roku. Ponieważ recytatorzy oceniani są za kulturę słowa, ogólny 
wyrazartystyczny, ale też za dobór repertuaru, więc co roku jest 
problem z oceną doboru prezentowanego tekstu.

Recytatorami w szkołach zajmują się nauczyciele, dlatego też 
zaplanowano jeszcze w tym roku warsztaty dla nauczycieli poloni­
stów, które pomogą przygotować dzieci do konkursu recytator­
skiego. Poprowadzi je K. Suszka, a dotyczyć będą dykcji, kultury 
żywego słowa, interpretacji.
-Wielu wystąpiło bardzo poprawnie - ocenia konkurs D. Koenig. 
- Były też bardzo mile odkrycia, jak Karina Adamczyk. Pojawiła 
się po raz pierwszy i szkoda, że dopiero jako uczennica gimna­
zjum. Byliśmy bardzo pozytywnie zbudowani jej występem, tym 
że potrafiła z wielką swobodą i kulturą przekazać tekst. Dlatego 
chcemy powrócić do konkursów pięknego czytania dla uczniów 
najniższych klas, by dzieci zdradzające predyspozycje aktorskie 
można było ukierunkować jużwcześniej.

Przed rozdaniem nagród najlepszym K. Suszka szczegółowo 
analizował poszczególne prezentacje, a czynił to często z humo­
rem. Może dlatego jego uwagi przyjmowano życzliwie i bez urazy, 
choć często była to dość zasadnicza krytyka.

W śród uczniów szkół podstawowych pierwsze miejsce zdobyła 
Barbara Kaczmarzyk z SP-2, drugie Michał Rożnowicz z SP-6, a 
trzecie Katarzyna Tomiczek z SP-5. Wyróżniono Patrycję Kunc z 
SP-1 i Katarzynę Greń z SP-5, wśród uczniów gimnazjów pierwsze 
miejsce przyznano Karinie Adamczyk z G-2, drugie Paulinie 
Waleczek z G-1, wyróżniono Annę Mazur z G -l.
- Cieszymy się, że każda szkoła wytypowała swych przedstawi­
cieli - mówi D. Koenig. - Bardzo cenne jest to, że znajdują się 
uczniowie decydujący się na ocenę przez jury w konkursie miej­
skim, co jest bardziej stresujące niż recytacje na szkolnych uro­
czystościach. Dodam tylko, że przewodniczący jury K. Suszka 
był zauroczony występującymi i bardzo wysoko ich ocenił.

O dalszej drodze zwycięzców, a wiele wskazywało na to, że za­
kończy się ona na etapie miejskim, D. Koenig mówi:
- W tym roku niestety zapomniano o etapie powiatowym. Zdecy­
dowaliśmy się na zorganizowanie w Ustroniu konkursu mię­
dzyszkolnego i właściwie na tym moglibyśmy poprzestać. Chcie­
liśmy przygotować konkurs powiatowy od strony organizacyjnej 
w Ustroniu, jednak Starostwo Powiatowe odpowiedziało, że na 
ten cel nie ma pieniędzy. Nawiązaliśmy więc kontakt z Bielskim 
Centrum Wychowania Estetycznego Dzieci i Młodzieży, gdzie 
odbywa się konkurs rejonowy i postanowiliśmy pokryć koszty 
udziału naszych recytatorów i dlatego mogą oni brać udział w 
etapie na szczeblu rejonowym. Tak więc tylko dzieci z Ustronia 
wystąpią w eliminacjach rejonowych w Bielsku-Białej. (ws)

Po konkursie K. Suszka przekazywał swe uwagi recytatorom i czynił 
to z humorem. Fot. W. Suchta
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NAJLEPSZA DWÓJKA
- Mówiłam im, że nie mają szans na zwycięstwo, jeżeli nie będą 
sobie pomagać. Tłumaczyłam, że muszą między nimi panować 
przyjacielskie stosunki. Na początku nie bardzo rozumieli, o co 
chodzi. Dopiero ostatnio zaczęli sobie pomagać i jest też wynik-
mówi nauczycielka Szkoły Podstawowej nr2 wUstroniu Ewa Grusz­
czyk po zwycięstwie prowadzonej przez nią drużyny w Powiato­
wym Turnieju „Bezpieczeństwo w Ruchu Drogowym”, który zo­
stał rozegrany w sobotę 24 lutego w sali gimnastycznej SP-2.

Powiatowe turnieje BRD od kilku lat organizowane sąw ustroń- 
skiej „dwójce”. Tu można liczyć na sprawną organizację, a jest to 
bardzo ważne teraz, gdy równocześnie rywalizują gimnazja i szko­
ły podstawowe. W tegorocznym Turnieju Powiatowym BRD 
o zwycięstwo walczyły gimnazja z Ustronia nr 2, Wisły nr 1, Cie­
szyna nr 3, Górek Wielkich, Dębowca i Strumienia oraz szkoły pod­
stawowe z Ustronia nr 2 i nr 5, Drogomyśla, Wisły Czarnego, Dę­
bowca, Marklowic i Pogórza.

Wielu uczniów i nauczycieli „dwójki” stara się, by turnieje BRD 
wypadały w ich szkole okazale. Turniej otwierał dyrektor SP-2 
Zbigniew Gruszczyk, który witał wiceprzewodniczącego Rady 
Miasta Józefa Waszka, zastępcę burmistrza Ireneusza Szarca, 
członka Zarządu Powiatu Władysława Macurę.
- Jak co roku BRD odbywa się w „dwójce” w Ustroniu. Jak widać 
zawodnicy są dobrze przygotowani, co jest zasługą prowadzą-

Tor przeszkód to też miasteczko ruchu drogowego. Fot. W. Suchta
cych ich nauczycieli. Sala ładnie przygotowana, wszystko na wy­
sokim poziomie. Uważam, że możemy się poszczycić organizacją 
tego turnieju - mówi J. Waszek. - Co prawda drużyny składają się 
tylko z czterech zawodników, ale to ci najlepsi w szkole i aby ich 
wyłonić, wielu innych poznaje zasady ruchu drogowego.

W pierwszym etapie rozwiązywano testy z przepisów ruchu dro­
gowego. Wśród szkół podstawowych zdecydowanie najlepiej zro­
biła to drużyna SP-2 z Ustronia w składzie: Mateusz Dyrda, Paweł 
Ferfecki, Piotr Misiuga i Michał Śliwka, wyprzedzając o 54 pkt. 
Drogomyśl. Taka przewaga pozwalała myśleć o pewnym zwycię­
stwie. Wśród gimnazjów najlepiej z testami poradziła sobie druży­
na ze Strumienia (219 pkt.), przed G-2 z U stronią (213 pkt.). Ustroń- 
scy gimnazjaliści startowali w składzie: Mateusz Malina, Michał 
Pilch, Łukasz Szkaradnik i Paweł Wantulok.

Jak twierdzi E. Gruszczyk testy na turnieju powiatowym są bar­
dzo trudne, gdyż przygotowujący je policjanci z Wydziału Ruchu 
Drogowego Komendy Powiatowej w Cieszynie chcą, by w zawo­
dach szczebla wyższego nasz powiat reprezentowały drużyny fak­
tycznie dobrze przygotowane.

Drugi etap to jazda na rowerze po torze przeszkód. Chłopcy 
z SP-2 w Ustroniu pojechali bardzo dobrze i zwyciężyli uzyskując 
210 pkt, drugie miejsce zajęła drużyna Drogomyśla -152 pkt., trze­
cie Pogórza-136 piet. Chłopcy z „dwójki” zajęli też cztery pierwsze 
miejsca w klasyfikacj i indywidualnej: 1. P. Misiuga - 74 pkt., 2. M. 
Śliwka-70pkt., 3. M. Dyrda-66 pkt.,4. P. Ferfecki -62 pkt..
- Nieważne miejsce. Chcieliśmy jedynie osiągnąć najlepszy wy­
nik -mówią chłopcy wzorem Adama Małysza, a zwycięzca P. Mi­
siuga dodaje, że trenują razem, w grupie.

Ekwilibrystyczne popisy. Fot. W S »
- Jak chcemy wygrywać, sami musimy się mobilizować - 

dzi M. Śliwka.
Wśród gimnazjalistów zwyciężyła drużyna ze Strumieni : 

skując 164 pkt, druga była drużyna z ustrońskiego Ginina.
- 144 pkt., trzecia z Dębowca - 104 pkt. Indywidualnie wśród 
nazjalistów: 1. Mikołaj Krukowski(Strumiń)-58pkt..2.(,r/( 
gorz Pilch (Strumień)-55 pkt., 3. M. Mai ina (G-2 Ustroń)-5 T«- 
5. M. Pilch (G-2 Ustroń)-47 pkt.
- Chłopcy w tej drużynie chodzą w większości do piątej klas\ i nu 1 
jeszcze szansę w przyszłym roku. Ich obecne wyniki to efekt dh 
giej pracy. Od początki roku w każdy wtorek spotykaliśim 
dwie godziny oraz codziennie przygotowaniom poświęcaliśmy r 
na dużą przerwę. Dodatkowo w czasie ferii zimowych chlopo pot; 
tydzień trenowali podwie godziny dziennie. Wysiłek duży. a 
opłacało. Włożyli w to wszystko też dużo własnej pracy Obem* 
nabór robimy już pod koniec roku szkolnego w czwartych kb 
sach. Jest to nabór kilkunastu chłopców i oni oczywiście ni po­
czątku maja dużo zapału. Gdy później przychodzi dowkuv.ru 
wiadomości kilku się wykrusza. Na dzień dzisiejszy mam wdre­
zynie ośmiu zawodników - mówi E. Gruszczyk.

Na prowadzenie drużyny BRD nie przewidzianododatke 
godzin. Po dobrych wynikach może w drugim półroczu bęc/1" 
jedna godzina zajęć pozalekcyjnych.

Turniejowi BRD bacznie przyglądał się również komenisi 
ustrońskiej policji Janusz Baszczyński, który powiedział:
- Miło, że takie imprezy odbywają się w Ustroniu i cieszą»'"ł 
świadczące o tym, że młodzież zna przepisy ruchu drogowi? 
Pozostaje sobie życzyć, by takich turniejów było więcej
uczestniczyły w nim wszystkie szkoły z naszego miasta.

WrazzTurniejem Powiatowym BRD odbył się konkurs płat­
ny, w którym zaproponowano dwa tematy: „ B e z p ie c z n a  -  9 
szkoły” i „Policjant w oczach dziecka” . Spośród prac nadeW: 
z gimnazjów najwyżej oceniono malunek Anny Agac zGimn- 
nr 3 w Cieszynie. Prace uczniów ze szkół podstawowych yw  - 
no na dwie kategorie wiekowe. W pierwszej - klasy MU PrT . 
nagrody: 1. Alicja Cieślar SP-2 Ustroń, 2. Karolina Obra w 
ki Wielkie, 3. Maria Kania SP-3 Skoczów, 4. Anna Man«? v„ 
Ustroń. W kategorii klas IV-Vł przyznano nagrody: 1 ■ (
ka Pogwizdów, 2. Anna Klima SP-3 Cieszyn, 3. Alicja ł ■ 
Ustroń, 4. Marzena Polaczek Iskrzyczyn.

Wystawa prac konkursu plastycznego.
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p  drużyn ze szkół podstawo-
'  d rnnaziów 24 U wzięło 

■ > f  Powiatowym Turnieju 
J / ' f  \  Bezpieczeństwie Ruchu 
'V,edZy I n  Uczestników po raz progowego. t podstawo-

< * * * »
" 1 ' nTiwody do radości.

C Porozwiązaniu trudnych testów
S  uczn.owie pokonywał.

ri Mnnieinndny rowerowy tor prze-
kód Drużyna SP 2 (opiekunka 

r w a Gruszczyk) wygrała obie tury 
. /usłużenie wywalczyła miano naj- 
Lr^zejw powiecie, gromadząc 210 
‘u Na drugim miejscu uplasowała 
\,ę SP Drogomyśl - 152 pkt., a na 
ir/ecimSP Pogorze - 136 pkt. Ko- 
leine miejsca zajęli reprezentanci 
SP Wisła Czarne -123 pkt., SP Dę­
bowiec - 71 pkt. i SP Ustroń Lipo­
wiec - 19 pkt.

W rywalizacji gimnazjów, 
podobnie jak rok temu, zwycię­
żyła czwórka zawodników ze 
Strumienia (opiekunka Renata 
Piórkowska) - 164 pkt. przed 
Gimnazjum nr 2 z Ustronia - 144 
pkt. i Gimnazjum w Dębowcu - 
104 pkt. Dalsze lokaty przypa­
dły Górkom Wielkim - 94 pkt, 
Wiśle - 15 pkt. oraz Gimnazjum 
nr 3 z Cieszyna - minus 5 pkt.

Indywidualnie wśród uczniów 
szkół podstawowych dominowali 
ustronianie. Wygrał Piotr Misiu- 
ga - 74 pkt. przed Michałem Śliw­
ką - 70 pkt. Mateuszem Dyrdą - 
66 pkt, Pawłem Ferfeckim - 62 
pkt. i Arkadiuszem Korzonkiem 
(SP Pogórze) - 61 pkt. W grupie 
gimnazjalistów najlepszy był Mi­
kołaj Krukowski - 58 pkt. przed 
Grzegorzem Pilchem - 55 pkt. 
(obaj Strumień), M ateuszem  
Maliną (G-2 Ustroń) - 53 pkt, 
Dawidem C zakonem  (S tru ­
mień) - 51 pkt. i Michałem Pil­
chem (G-2 Ustroń) - 47 pkt.

- Ć w iczyliśm y tes ty  i ja z d ę  na  
torze p rzeszk ó d  p r a w ie  k a żd e g o  
dnia o d  po czą tk u  roku szk o ln e ­
go S p o ty k a liśm y  s ię  r ó w n ie ż

i c ie szy m y  s ię  ogrom nie , ż e  w y ­
gra liśm y. S ku p iliśm y s ię  - ta k ja k  
A d a ś M a ły sz  - na osiągn ięciu  ja k  
n a jlep sze g o  w yn iku  n ie  ka lku lu ­

ją c ,  c zy  w ygram y,, c zy  n ie  - usły­
szałem od Piotrka Misiugi. Jako 
jedyny z blisko 50 zawodników 
bezbłędnie rozwiązał test i "za­
robił" tylko 1 punkt karny na to­
rze rowerowym.

Najlepsze drużyny otrzyma­
ły puchary, a zawodnicy nagro­
dy rzeczowe. Wręczali je m. in. 
wiceburmistrz Ireneusz Szarzeć 
i zast. komendanta powiatowe­
go policji kom. Józef Hanzel. 
Drużyna SP 2 otrzymała nadto 
puchar starosty cieszyńskiego za 
największy dorobek punktowy.

Organizatorem powiatowych 
zmagań byli Automobilklub Cie­
szyński, Sekcja Ruchu Drogo­
wego KPP w Cieszynie i dyrek­
cja ustrońskiej "dwójki", a sędzią 
głównym zast. naczelnika SRD, 
Ireneusz Korzonek. Organiza­
torów wspomogli sponsorzy z 
cieszyńskiego regionu.

Teraz pora na turniej okrę­
gowy, którego gospodarzem  
będzie w m arcu także SP 2 
Ustroń. (mark)
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szego miasta. Pozwolę sobie przedstawić państwu informacje o 
powstającej od 1995 roku monografii. Przypomnę, że jej realizacja 
wynika z uchwały Rady Miasta, a inicjatorem tego poważnego 
przedsięwzięcia, jest przewodniczący RM pierwszej kadencji pan 
Zygmunt Białas. Monografia realizowana jest w ścisłej współpra­
cy z cieszyńskim Oddziałem Polskiego Towarzystwa Historyczne­
go, a redaktorem wydawnictwa jest profesor Idzi Panic. Pracę ko­
ordynuje Muzeum Hutnictwa i Kuźnictwa oraz Wydział Oświaty, 
Kultury, Sportu i Turystyki UM. Monografię zamierzamy opubli­
kować w roku 2005, w roku jubileuszu 700-lecia naszego miasta.

Następnie D. Koenig przedstawiła dotychczasowy dorobek 
wydawniczy związany z pracami nad monografią i najnowsze jubi­
leuszowe opracowania. Poprosiła także zebranych o współudział 
w tworzeniu, udostępnianie informacji, dokumentów, fotografii.

(pojęta % dsn. Xl.ob.Hoo1

Sesja w „Prażakówce”. Fot. W. Suchta

RADZĄ OD 1861 ROKU
16 marca odbyła się w „Prażakówce” uroczysta sesja Rady Mia­

sta, zorganizowana z okazji 140. rocznicy powstania Wydziału 
Gminnego w Ustroniu. Obrady prowadziła przewodnicząca RM 
Emilia Czembor, która przywitała gość i - przewodniczących Miej­
skiej Rady Narodowej: Zbigniewa Nawrotka, Zdzisława Pokor­
nego, naczelników miasta: Włodzimierza Gołkowskiego, oraz 
Benedykta Siekierkę, pierwszego burmistrza miasta Andrzeja 
Georga, burmistrza Kazimierza Hanusa, profesora Idziego Pani­
ca, który kieruje pracami nad monografiąUstronia, zastępcę pre­
zydenta Rudy Śląskiej Jana Krawczyka, burmistrza Wisły Jana 
Poloczka, księży: Henryka Czembora i Antoniego Sapotę, by­
łych radnych i wszystkich, którzy byli zaangażowani w życie na- . .  ,
szego miasta, a także radnych obecnej kadencji, przewodniczą- Ociffł&kj (jZUxitK finj& WOWIU 
cych Rad Osiedli, burmistrzów Jana Szwarca i Ireneusza Szarca, 
skarbnika i sekretarza miasta, naczelników wydziałów oraz człon­
ków Młodzieżowej Rady Miasta - uczniów Gimnazjum Nr 1 i 2.

Piątkowa sesja miała odświętny charakter jednak odbywała się 
zgodnie z porządkiem obrad, który zawierał referaty: Danuty Ko­
enig, Lidii Szkaradnik - „Wydział Gminny w latach 1861-1939”,
W. Gołkowskiego - „Lata kształtowania się władzy terenowej w 
specyfice państwa realnego socjalizmu”, E. Czembor - „Kształto­
wanie się i regulacje idei samorządowej w latach 1990 - 2001 ”, J .
Szwarca - „Perspektywy rozwoju miasta u progu XXI wieku”, wy­
stąpienia Bartłomieja Czudka, Katarzyny Szkaradnik, Adama 
Boguckiego pod tytułem „Młodzież w samorządzie”, dyskusję, 
podjęcie uchwały o podpisaniu umowy partnerskiej ze słowackim 
miastem uzdrowiskowym Pieszczany.

Do zagadnień poruszanych na sesji wprowadziła zebranych D.
Koenig, która powiedziała między innymi:

-Zamysł zorganizowania dzisiejszej uroczystej sesji Rady Mia­
sta zrodził się z dwóch powodów. Powód pierwszy to przypadają­
ca na bieżący rok 140. rocznica powstania Wydziału Gminnego w 
Ustroniu. Powód drugi to kontynuacja prac nad monografią na-
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to BYŁ WIELKI DZIEŃ...
Środa, 21.03.01. Co za ulga! Nareszcie wiosna! Chociaż 
warunki atmosferyczne na to nie wskazują ta wspaniała pora 
roku już zawitała w naszej szkole. Z okazji pierwszego dnia 
wiosny zeszyty i książki zostały rzucone w jeden kąt. Wszyscy 
zajęci byli przygotowaniami do występów. Bowiem każda 
druga klasa miała przedstawić jedno europejskie państwo. 
Pomysłów było mnóstwo. Wesoła zabawa w odgadywanie 
danego kraju przerodziła się we wspaniałą lekcję 
krajoznawczą. Klasa 2 a przedstawiła Grecję, w sposób 
bardzo nietypowy. Wczuli się w rolę starożytnych bogów i 
bohaterów. Uczniowie klasy 2 b przenieśli się bardzo daleko 
na północ naszego kontynentu, w mroźne klimaty Finlandii. 
Następna w kolejności, klasa 2 c przedstawiła najnowszą 
zdecydowanie najbardziej interesującą i wyzywającą modę 
francuską zarazem reprezentując owy kraj. Natomiast 2 d 
wystąpiła z reklamą ciepłej i tajemniczej Grecji, cytując 
wiersze i przedstawiając ciekawe życie współczesnych 
bogów... Na końcu 2 e zaprezentowała Wielką Brytanię z 
wszystkimi jej cechami i sensacjami. Jak widzimy program był 
bardzo bogaty, ale to nie koniec.
Przed przedstawieniami drugie klasy zostały zaproszone do 
kina na film pt. "Granice wytrzymałości” produkcji 
amerykańskiej. Wszystkich wzruszyły himalajskie przygody 
Petera i jego siostry, Annie. Niesamowita akcja, cudowne 
widoki i zawsze wygrywająca miłość to tylko trzy z wielu cech 
tego filmu. Pokazuje on jak ważne jest życie oraz jak łatwo jest 
je stracić przez chciwość, pieniądze, ale także ratowanie życia 
innym. Film pozwolił mi zwrócić uwagę na to, czego tak często 
mi brakuje, prawdziwego okazywania miłości i przyjaźni 
względem siostry, brata, kolegi, nauczyciela, a nawet osoby, 
za którą nie przepadam i nie darzę sympatią. A kto wie, czy 
może kiedyś jej życie będzie zależało ode mnie...???

S(ł)ÓWKA

Cpecja - jpcre/zeniuje H oacl Z a



rr
jrrcom ącL  -  

Uoaxx Z c

GhLnxLouTijoljucL -  

jporeoLenoiiiye 

fcbOUbCL 2>b

-  ^rfWZrn}. u j e



WAKACJE W STANACH
Z ogromną radością informujemy, iż uczennica naszego Gim­

nazjum Nr 2 M aria Marcol została zwyciężczynią konkursu na 
letni obóz Camp Rising Sun (CRS) organizowany przez The Lo­
uis August Jonas Foundation z USA. Tym samym jako jedyna 
gimnazjalistka w Polsce spędzi wakacje w Stanach Zjednoczo­
nych na zaproszenie Fundacji.

Gimnazjum Nr 2 znalazło się w grupie stu gimnazjów w kraju, 
które zostały wytypowane przez Fundację do wzięcia udziału w 
eliminacjach. Każda szkoła miała prawo wytypować jedną uczen­
nicę i jednego ucznia na wyjazd do USA oraz jedną uczennicę na 
wyjazd do Danii.

Fundacja określiła surowe kryteria wyboru kandydatów. Premio­
wano przede wszystkim stopień znajomości języka angielskiego i 
umiejętność skutecznej komunikacji. Ponadto kandydaci musieli 
wykazać się określonymi zdolnościami i zainteresowaniami.

Wybrani przez nas uczniowie charakteryzowali się także ponad­
przeciętnym poziomem inteligencji, wrażliwością na drugiego czło­
wieka, szacunkiem dla odmienności, otwartością i uczciwością w 
stosunku do innych. Zgodnie z wymogami Fundacji wybrano uczniów, 
którzy nie przebywali wcześniej w Stanach Zjednoczonych.

Wśród wytypowanych przez nas trzech uczniów, którzy wysła­
li napisane przez siebie aplikacje w języku angielskim, do ścisłe­
go finału zakwalifikowano ucznia klasy pierwszej Mateusza Capę 
i uczennicę klasy drugiej M. Marcol.

Eliminacje konkursowe odbyły się w Ministerstwie Edukacji 
Narodowej w Warszawie, 29 marca dla chłopców i 30 marca dla 
dziewcząt. Dla Marysi eliminacje zakończyły się sukcesem.

Obóz Camp Rising Sun leży koło Rhinebeck w stanie Nowy Jork. 
Przeznaczony jest dla chłopców, powstał w 1930 r. i od tamtej pory 
odbywa się corocznie. Od 1989 r. działa też odległy o 16 km obóz 
dla dziewcząt w Clinton Corners. Pierwszy Polak uczestniczył w 
obozie w 1947 r., a pierwsza Polka w 1990. Koszt pobytu na dwu­
miesięcznym obozie (czerwiec - sierpień) pokrywany jest w pełni 
przez Fundację The Louis Jonas Foundation w USA i Fundację 
George E. Jonas Foundation w Danii (obózten zainauguruje swoją 
działalność w tym roku). Koszty przelotu pokrywane są z dobro­
wolnych składek członków Stowarzyszenia Polskich Wychowan­
ków Camp Rising Sun. Maria Kaczmarzyk
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OSP w Ustroniu Polanie uży­
czyła sali w swojej strażnicy, gdzie 
zorganizowano miejski finał kon­
kursu pod hasłem „Młodzież za­
pobiega pożarom”. W szranki sta­
nęli uczniowie miejscowych szkół 
podstawowych i gimnazjów oraz 
drużyna ZSZ z Istebnej.

Dziewczęta i chłopcy najpierw 
łamali głowy nad pytaniami z za­
kresu ochrony przeciwpożarowej, a 
następnie zdawali egzamin prak­
tyczny. Najwyższe noty otrzymali 
Michał Pilch i Łukasz Sikora 
(obaj Gimnazjum nr 2) oraz Dawid 
Łakomski (Gimnazjum nr 1). W 
klasyfikacji drużynowej wygrała 
ekipa Gimnazjum nr 2 przed Gim­
nazjum nr 1 i SP 5 Ustroń Lipowiec. 
Wszyscy otrzymali nagrody.

Przebieg konkursu obserwo­
wał i gratulował uczestnikom bur­
mistrz Jan Szwarc, a komisji kon­
kursowej przewodniczył prezes 
Zarządu Miejskiego ZOSP, Tade­
usz Duda. (mrc)

Cjlos Tumi  

% cU. W.05. %ooln

Konkurs otwierał J. Szwarc. Fota W. Suchta

MŁODZIEŻ ZAPOBIEGA
19 kwietnia w strażnicy Ochotniczej Straży Pożarnej w Polanie 

odbył się finał miejski konkursu „Młodzież zapobiega pożarom”. 
Oprócz reprezentacji szkół podstawowych nr 3,6 i 5 oraz obu gim­
nazjów wystąpiła też reprezentacja Szkoły Zawodowej z Istebnej.
- Cieszę się bardzo, że mogę tu być z wami, gdyż moim zdaniem 
ten konkurs ma na celu nie tylko sprawdzenie wiedzy i wyłonie­
nie najlepszych, ale także to, że zdobyta przez was wiedza będzie 
dalej przekazywana waszym koleżankom i kolegom - mówił bur­
mistrz Jan Szwarc otwierając turniej. - Pożar to żywioł niszczący 
mienie prywatne i wspólne, to największe nieszczęście gdy nas 
dotyka. Aby temu zapobiegać organizuje się ten konkurs, co 
sprzyja poszerzaniu wiedzy przeciwpożarowej.

Burmistrz dodał także, że za tych, którzy będą startowali w tym 
konkursie na etapach wyższych, będzie trzymał kciuki. Warto tu 
przypomnieć, że w konkursie „Młodzież zapobiega pożarom” re­
prezentant Ustronia brał udział w finale ogólnopolskim.

W Ustroniu szkołami opiekują się jednostki OSP. Przed konkur­
sem dostarczono młodzieży niezbędne materiały. Konkurs wiedzy 
pożarniczej ma w Ustroniu wysoką rangę: otwiera go burmistrz, są 
obecni przedstawiciele wszystkich jednostek, jest prezes Zarządu 
Miejskiego OSP Tadeusz Duda, sekretarzZM OSP Czesław Glu­
za, a jury przewodniczy wiceprezes ZM OSP Józef Balcar.

W strażnicy w Polanie uczestnicy konkursu najpierw odpowia­
dali pisemnie na pytania, a następnie zdawali egzamin praktyczny. 
Najwyżej oceniono Michała Pilcha zG-2 (OSP Centrum), drugie 
miejsce zajął Łukasz Sikora teżzG-2 (OSP Centrum), trzecie Da­
wid Łakomski zG-l (OSP Kuźnia Ustroń). Rywalizowano również ! 
drużynowo: l . G-2,2. G-l, 3. SP-5. Wszyscy uczestnicy konkursu 
otrzymali nagrody.

Po konkursie T. Duda powiedział:
- Widoczna była różnica pomiędzy przygotowaniem gimnazjów
i szkól podstawowych. Patrząc na nazwiska zauważyłem tam 
wśród gimnazjalistów uczestników poprzednich edycji. Im było 
prościej się przygotować. Myślę, że ten konkurs przygotowuje 
przyszłych strażaków. To nasz narybek. Na pewno nie wszyscy 
trafią do naszych jednostek, ale jak z dziesięciu będzie jeden 
strażak, to też dobrze. (ws)

Część pisemna konkursu. Fot: W. Suchta

Cjamztdi W/JmyńM,a cg dm. ZG.Ob. Z001 r.
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W piątkowe południe, 27 IV, nad stadionem KS Kuźnia w Ustro­
niu fruwały dziesiątki kolorowych latawców. Większe i mniej­

sze, różnych kształtów, o prostej i złożonej konstrukcji. Były dziełem 
dzieci z miejscowych szkół. W budowaniu pomagali nauczyciele i 
rodzice, a wykonanie zajmowało od kilkunastu godzin do kilku dni.

Startowali debiutanci i zaprawieni modelarze. Rywalizacja to­
czyła się w dwóch kategoriach konstrukcyjnych z podziałem na 
grupy wiekowe. Jury oceniało budowę latawca i osiągi w powie­
trzu. Dopisała pogoda.

W kategorii latawców skrzynkowych w grupie młodszej (9 - 
13 lat) wygrała Anna M ichalak (SP 2 Centrum) przed Aleksan­
drą Papaj i Pawłem Zającem (oboje SP 6 Nierodzim), zaś w gru­
pie starszej (14 - 18 lat) zwyciężył Łukasz Szkaradnik (Kółko 
Modelarskie MDK Prażakówka) przed Szymonem Sikorą (SP 6).

W kategorii latawców płaskich najwyższe noty zebrała Karolina 
Filipczak, wyprzedzając Iwonę Chmiel i Przemysława Miecha 
(wszyscy SP 6), natomiast w grupie starszej ponownie najlepszy był 
Ł. Szkaradnik przed Pawłem Kuhiciusem (obaj MDK) i Sz. Sikorą.

Nad całością czuwał Ryszard Szymkiewicz, instruktor prowa­
dzący zajęcia w "Prażakówce", a puchary i nagrody rzeczowe ufun­
dował Urząd Miejski w Ustroniu. (m ark)

'mm

FRUWAJĄCE SKRZYNKI

Najwięcej nagród zdobyli uczniowie ze Szkoły Podstawowej nr 6 w Nie 
•  Fot. Krzysztof Marciniuk.
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Latawce nad stadionem. Fot. W. Suchta

SKRZYNKOWE I PŁASKIE
27 kwietnia na stadionie Kuźni Ustroń królowały latawce. Za­

wody zorganizował Ryszard Szymkiewicz prowadzący kółko 
modelarskie przy MDK „Prażakówka”. Najpierw oceniano wy­
konanie latawców, później modele oceniano w powietrzu. Wiał 
umiarkowany wiatr, więc konstruktorzy musieli pomagać sobie 
biegiem, by latawce wznosiły się odpowiednio wysoko. Najlep­
szym okazał się Łukasz Szkaradnik zwyciężając w kategorii 
latawców skrzynkowych i płaskich. Uczęszcza on do pracowni 
modelarskiej MDK „Prażakówka”, gdzie pracuje pod okiem R. 
Szymkiewicza. Modelarstwo jest dość czasochłonne - zajęcia 
trwająnawet3 godziny. Młody modelarz twierdzi jednak, że do­
skonale wyrabia to cierpliwość, a poza tym w kółku modelar­
skim panuje wspaniała atmosfera.

Wyniki: latawce skrzynkowe: kategoria 9-13 lat: 1. Anna Mi­
chalak SP-2,2. Aleksandra Papaj SP-6,3. Paweł Zając SP-6,4. 
Karolina Ząbek SP-6, 5. Adrian Copija SP-6, kategoria 14-18 lat: 
1. Łukasz Szkaradnik MDK, 2. Szymon Sikora SP-6, latawce 
płaskie: kategoria 9-13 lat: 1. Karolina Filipczak SP-6,2. Iwona 
Chmiel SP-6,2. Przemysław Miech SP-6,4. Żaneta Miech SP-6, 
5. Adrian Copija SP-6,6. Anna Michalak SP-2, kategoria 14-18 
lat: 1. Łukasz Szkaradnik MDK, 2. Paweł Kubicius MDK, 3. 
Szymon Sikora SP-6,4. Sylwia Gutman G-l, 5. Joanna Krop SP- 
2,6. Tomasz Kubicius MDK. (ws)

WSPOMNIENIA MŁODYCH
Od 10 do 15 maja 2001 roku uczestniczyłam w festynie miast 

partnerskich w Neukirchen - Vluyn. Moim zadaniem była opieka 
nad młodzieżą - Pawłem Kubiciusein, Łukaszem Szkaradni- 
kiem - modelarzami, Ewą Dubiel i Adrianem Makucem - parą 
taneczną oraz Edytą Gogółką i Bartoszem Derewniuk - uczest­
nikami obozu integracyjnego sprzed roku. Młodzież miała przy­
gotować sprawozdania z pobytu w partnerskim mieście dla Rady 
Młodzieżowej Ustronia. Szczegóły obchodów rocznicy podpisa­
nia umowy partnerskiej między Ustroniem i Neukirchen-Vluyn 
opisano w „Gazecie Ustrońskiej” z 24 maja, a poniżej fragmenty 
wypowiedzi młodych ludzi. Maria Derewniuk

„(...) Początkowa ostrożność związana z przyjazdem do nowe­
go miejsca dzięki przyjaznemu przyjęciu, szybko zmienił się 
w żywiołowość w nawiązywaniu coraz to nowych międzynaro­
dowych kontaktów. Bariera narodowościowa powoli zanikała. Po­
rozumiewaliśmy się bez większych problemów. (...) Na ulicy 
Ustrońskiej w dowód dobrych stosunków pomiędzy Ustroniem 
a Neukirchen rośnie drzewo zasadzone przez burmistrzów obu 
miast, które pnie się coraz wyżej, w przeciwieństwie do drzewka 
ffancusko-niemieckiego, które uschło... (...) Swoją wiedzą na te­
mat partnerów popisywali się burmistrzowie Neukirchen, Mo- 
uvaux i Ustronia. Najlepszy okazał się ustroński burmistrz Jan 
Szwarc, który wygrał butelkę wina. (...)” Bartosz Derewniuk

Cjo^atoL UbłfrtynAlóa % o(/n 10-05. 2001 r.

Pobyt w partnerskim Neukirchen-Vluyn był także okazją do zwie­
dzania miasta i udziału w licznych imprezach. Na zdjęciu ustrońska 
młodzież na festynie partnerskim.
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O  £ ° k s15 hroniska na Soszowie spotkali się uczestnicy XV 
w  Górskiego Rajdu Młodzieżowego "Powitanie Wiosny" 

zorganizowanego 12 V, tradycyjnie przez działaczy cieszyń­
skiego Oddziału PTTK "Beskid Śląski". Po wędrówce trud­
niejszymi i łatwiejszymi szlakami turystycznymi, na mecie 
pojawiło się blisko 850 dziewcząt i chłopców ze szkół pod- 
stawowych, gimnazjów i szkół średnich cieszyńskiego po­
wiatu. Było słonecznie, ale dokuczał lodowaty wiatr.

W rajdzie wzięli udział ucznio- nić dopiero p o  kilku dogrywkach.
wie 28 szkół, w tym z 11 podstawó­
wek, 12 gimnazjów oraz 5 liceów i 
zawodówek. Najliczniejsze grupy 
przybyły z SP 1 Wisła (141 osób), 
SP Strumień (99 osób), SP Kończy­
ce Małe (89 osób), Gimnazjum nr 2 
Ustroń (34 osoby), Gimnazjum Stru­
mień (30 osób) oraz z LO im. Osu­
chowskiego w Cieszynie (29 osób), 
LO Wisła (14 osób) i ZSZ Skoczów 
(12 osób). Z samego Cieszyna było 
ponad 150 uczestników.

- Tradycyjnie m łodzież m iała  
okazję wykazać się znajom ością zie­
m i cieszyńskiej, topografii, g w a ry  i 
historii. Tak j e s t  o d  początku tej raj­
dow ej imprezy. Tym razem w  szranki 
konkursu turystyczno-kra jozn aw ­
czego prow adzonego p rzez  Jana Ci­
chego i Janusza Kożusznika z K o­
m isji Turystyki Górskiej stanęło 36  
osób z poszczególnych  szkół. O d­
dzielna była  klasyfikacja d la  szkół 
podstaw ow ych  i p on adpodstaw o­
wych. Z w ycięzców  udało się  wyło-

co  św ia d czy  o  dobrym  p o zio m ie  
w iedzy uczestników rajdu - infor­
muje Alojzy Szupina, sekretarz 
Oddziału PTTK "Beskid Śląski", 
jeden z inicjatorów i organizatorów 
rajdowych spotkań młodzieży.

W grupie I wygrał M arek 
W roński (SP Strumień) przed 
Dariuszem Wisełką (SP 1 Wisła), 
Waldemarem Kajsturą (SP Stru­
mień) i Konradem Szalbotem (SP 
1 Wisła). W grupie II zwyciężyła 
Katarzyna Hussar (LO im. Osu­
chowskiego) przed Janem Malicz- 
kiem (Gimnazjum Strumień) oraz 
Adamem Pilchem i Iloną Wito- 
szek (oboje LO im. Osuchowskie­
go). Wszyscy otrzymali wartościo­
we nagrody. Były to aparaty foto­
graficzne , karimaty i książki.

Na zakończenie dokonano 
podsumowania rajdowego współ­
zawodnictwa. Puchary otrzymały 
szkoły, które były najliczniej repre­
zentowane (stosunek procentowy

rXwrnjL Cce/̂ TiA-lagj t, c(/n. Z5.05.ZOOlr.

uczniów uczestniczących w impre­
zie do ogólnej liczby uczniów w 
szkole). Po raz pierwszy puchary 
przyznane zostały osobno szkołom 
cieszyńskim i z powiatu. To efekt 
wsparcia finansowego przez Urząd 
Miejski i Starostwo Powiatowe. 
Puchary z rąk prezesa Oddziału 
PTTK "Beskid Śląski" Ryszarda 
Mazura otrymali przedstawiciele 
Alternatywnej Szkoły Podstawo­
wej, Gimnazjum Towarzystwa 
Ewangelickiego i Liceum Ogólno­
kształcącego im. Osuchowskiego 
oraz Szkoły Podstawowej nr 1 w 
Wiśle, Gimnazjum nr 2 w Ustro­
niu i Zasadniczej Szkoły Zawodo­
wej w Skoczowie. Prezes wręczył 
także legitymacje PTTK nowym 
członkom Szkolnego Koła Tury­
styczno-Krajoznawczego z wiślań- 
skiej "jedynki".

Maria i Paweł Murzynowie 
- gospodarze schroniska na Soszo­
wie, uraczyli wszystkich pyszną ' 
grochówką. W gronie sponsorów 
była także Cieszyńska Drukarnia 
Wydawnicza. Na pożegnanie obie­
cano sobie, iż wszyscy stawią się 
jesienią na Trzech Kopcach Wi- 
ślańskich.^dzie 29IX będzie meta 
XVI Górskiego Rajdu Młodzieżo­
wego "Pożegnanie Lata". (mark)
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t>wa w y ja z d y  ed 
Oba przypadły nam na maj. Pier­
wszy z  nich miał na celu odwie­
dzenie Akademii Górniczo -  
H utniczej, gdzie zainteresowani 
fizy ką  jądrow ą uczniowie G2 u- 
czestniczyli na najprawdziw­
szych zajęciach o świetle. Przy 
okazji, zahaczono o Muzeum 
Narodowe, gdzie nasi koledzy o- 
bejrzeli wspaniałą wystawę. Za  
szybami znajdowały się bowiem 
mumie, naczynia, sarkofagi, oz­
doby, meble itp. starożytnych  
Egipcjan (przedmioty te  wynie­
siono z odkrytych grobowców).

u.feac.yjwe do Krateowa
Drugi wyjazd zorganizowano 
specjalnie dla uczniów utalen­
towanych plastycznie, lub tą  
sztuką zainteresowanych. W  je ­
go programie było obejrzenie  
przepięknej wystawy oryginal­
nych obrazów impresjonistów. 
N iestety , nie dla wszystkich 
starczyło miejsc...
Rzeczą, która łączyła oba cało­
dniowe "wypady" było wstąpienie 
do ukochanego Mc. Donald's. 
Wypełniło się więc .przesłanie" 
reklamy: W  Mc. Dona/d's spot­
kajm y się...
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Europejski Konkurs Szkolny "Europa w Szkole" 

Regulamin konkursu EUROPA W SZKOLE

25 maja 2001 r. o godz. 11.00. w Zamku Królewskim w Warszawie odbędzie się podsumowanie 
Europejskiego Konkursu Szkolnego "Europa w Szkole". W uroczystości udział wezmą Minister Edukacji 
Narodowej Edmund Wittbrodt, Minister Urzędu Komitetu Integracji Europejskiej Jacek Saryusz-Wolski 
Ambasador Przedstawicielstwa Komisji Europejskiej w Warszawie Bruno Dethomas i Dyrektor Ośrodka 
Informacji Rady Europy Hanna Machińska. Konkurs "Europa w Szkole" odbywa się pod patronatem Rady 
Europy, Wspólnoty Europejskiej i Europejskiej Fundacji Kultury. Organizatorem polskiej edycji jest 
Ministerstwo Edukacji Narodowej, Centrum Europejskie Uniwersytetu Warszawskiego wraz z Ośrodkiem 
Informacji Rady Europy, Młodzieżowy Dom Kultury im. W. Broniewskiego w Warszawie we współpracy 
z Zamkiem Królewskim. Honorowy patronat objął Prezydent Rzeczypospolitej Polskiej Aleksander 
Kwaśniewski.

Celem konkursu jest krzewienie idei zjednoczonej Europy, włączenie dzieci i młodzieży w kształtowanie 
ogólnoeuropejskich wartości, wykorzystanie kultury jako uniwersalnego środka porozumienia.

W bieżącym roku szkolnym hasłem, który ustalił dla wszystkich państw europejskich Komitet Europejski, 
jest "Lepsze środowisko - lepsza Europa".

W konkursie wzięli udział uczniowie wszystkich typów szkół w zależności od wieku 4/5-21 lat, którzy 
przygotowali pracę indywidualnie, bądź w grupach (np. klasa, zespół lub koło zainteresowań). Warunkiem 
uczestnictwa było wykonanie pracy: plastycznej w różnorodnych technikach i rozmiarach; pisemnej, 
w dowolnym rodzaju i gatunku literackim, publicystycznym; fotograficznej, filmowej i komputerowej. 
Tematy cząstkowe dla poszczególnych grup wiekowych i dziedzin opracowało Ministerstwo Edukacji 
Narodowej we współpracy z kuratorami oświaty i wojewódzkimi ośrodkami metodycznymi, a zatwierdził je 
Komitet Narodowy Konkursu.

W  48 edycji konkursu w Europie, a dziesiątej w Polsce wzięło udział na różnych etapach eliminacji ok. 
80 000 uczniów ze wszystkich województw. Z tego do etapu ogólnopolskiego nadesłano 7.811 prac 
plastycznych, pisemnych, komputerowych, filmowych i fotograficznych.

Specjalnie powołane jury, w skład którego weszli artyści-plastycy, plastycy-pedagodzy, dziennikarze, 
nauczyciele, fotograficy, filmowcy, informatycy nagrodziło 196 uczniów, 6 placówek oświatowych 
i 32 nauczycieli. Laureaci otrzymają: 30 skierowań na zgromadzenia europejskie w różnych państwach 
Europy oraz 12 medali przesłanych przez Radę Europy. Wszyscy dostaną cenne nagrody rzeczowe 
ufundowane przez sponsorów.

Laureaci Europejskiego Konkursu Szkolnego "Europa w Szkole" - 2001 

WOJEWÓDZTWO ŚLĄSKIE

1. Agnieszka Wojtoń PSP 9, Olbrachcice
2. Anna Broda SP 2, C ieszyn____.
3. Przemysław Strzelczyk SP, Opatów
4. Aleksandra Gniadkowska PSP 2, Blachownia

PSP 2, Blachownia 
SP, Lipie
Gimnazjum 2, Ustroń 
SP, Lindów 
SP 3, Żywiec 
SP 62, Katowice 
SP 9, Wodzisław Śląski 
Szkółka Plastyczna Studio "Marta", Gliwice 
PM, Katowice
Gimnazjum 5, Częstochowa 
II LO, Rybnik 
II LO, Rybnik
I LO, C ieszyn_____
Gimnazjum 2, Będzin 
SP 50, Częstochowa 
SP 9, Wodzisław Śl.
Gimnazjum 8, Tychy 
ZS Kolejowych, Gliwice 
Zespół Szkół Ekonomicznych, Zawiercie 
SP 3, Żywiec 
PM, Katowice 
SP 8, Myszków
Zesp. Szkół Ogólnokształ. I LO, Racibórz
II LO, Rybnik 
LO, Rydułtowy
Zesp. Szkół Ekonom., Dąbrowa Górnicza 
Zesp. Szkół Techn.. i Handl., Bielsko-Biała 
LO I, Cieszyn

5. Katarzyna Kandora
6. Marcin Pierz
7. Maria Marcol
8. Katarzyna Kasprzak
9. Agnieszka Jucha

10. Tomasz Rotko
11. Martyna Sieradzka
12. Marta Ozga
13. Nina Kempa
14. Olga Muskała
15. Sabina Brzezinka
16. Joanna Grzonko
17. Paweł Kucypera
18. Olga Szulczyk
19. Joanna Pyrkowska
20. Dawid Oczadły
21. Jakub Janik
22. Szymion Wypior
23. Iwona Luboń
24. Hubert Skorupa
25. Paulina Knapik
26. Marcin Firkowski
27. Adam Rokosz
28. Kinga Kieś
29. Marzena Postawka
30. Aldona Michalska
31. Teresa Kramarz
32. Paweł Paprota



Kolejne sukcesy w sporcie
Ostatni tydzień maja ob­
fitował w wiele ważnych 
wydarzeń. Poza egzami­
nem konfirmacyjnym i 
konfirmacją, masą spra­
wdzianów i kartkówek, 
odbyło się kilka imprez 
sportowych.

Mecz siatkówki w Skoczowie

W środę (23 maja ) i czwartek 
(24 maja) na skoczowskich 
Bajorkach został zorganizowa­
ny mecz piłki siatkowej. W śro­
dę dziewczyny nie odniosły su­
kcesów, chociaż bardzo się 
starały i włożyły w grę dużo 
wysiłku. Był to ich pierwszy taki

turniej. W czwartek chłopcy 
pokazali na co ich stać. Duet 
Tomek Lasoń i Mateusz Malina 
zajęli 3 miejsce, zaś Grzegorz 
Chlebek i Konrad Cholewa byli 
drudzy.

Półfinał wojewódzki siatkówki

W piątek reprezantacja dziew­
czyn pojechała do Katowic na 
półfinał województwa. Wyjąt- 
okowo towarzyszyła im grupa 
kibiców, którzy okazali się nie- 
zastąpieni! Dziewczyny grały 
najpierw z Chorzowem. Wyda­
wało się, że miały szanse, na­
wiązały równa walkę. Ale nies­
tety przegrały 0:2. W czasie fi­
nału, w którym zmierzyły się 
dwa kluby: Chorzów i Tychy, 
trwała naprawdę zacięta wal­
ka. W końcu zwyciężyły Tychy. 
W meczu o trzecie i czwarte 
miejsce nasz drużyna zmierzyła 
się z Katowicami. Mecz nie 
przebiegał w przyjaznej atmos­
ferze. Dziewczyny miały na­
dzieję na wygraną, zwłaszcza, 
że miały większe szanse. Jed­
nak mimo wskazówek pana 
Gruszczyka oddały trzecie 
miejsce...

Impreza „Powiat bez granic"
W sobotę w Cieszynie odbyła 
się po raz pierwszy impreza 
„Powiat bez granic". Na sta­
dionie „Pod Wałką" oraz w 
kilku innych halach rozgrywa­
ne były mecze. Reprezentacja 
dziewcząt z naszej szkoły zaję­
ła II miejsce w siatkówce po 
przegranej z Dębowcem i wy­
granej ze Skoczowem. Rozda­
nie dyplomów, pucharów i na­
gród odbyło się na stadionie. 
Sztafeta z Ustronia zajęła rów­
nież niezłe miejsce.

Zmagania sztafet z dwunastu gmin powiatu cieszyńskiego 
rozpoczęli radni biegnący na pierwszej zmianie

POWIAT NA SPORTOWO
Kilkaset osób aktywnie uczestniczyło w imprezie sportowo- 

rekreacyjnej „Powiat bez granic”, która zorganizowana została 
26 V na boisku pod Wałką w Cieszynie. Dopisała pogoda. Premie­
rowa impreza pokazała, że można połączyć sport z rekreacją i za­
bawą, a przy tym zaangażować liczne grono uczestników. Zmaga­
nia dzieci, młodzieży i dorosłych dostarczyły wielu emocji.

Sięgnęły one zenitu, gdy wystartowały sztafety z dwunastu 
gmin powiatu cieszyńskiego. Nie stawiły się niestety ekipy z 
Czeskiego Cieszyna, Frydka M istka i Czadcy. Na I zmianie bie­
gli radni przekazując pałeczkę pierwszoklasistom. Z każdą zmia­
ną (było ich 18) rósł wiek uczestnika. Na ostatnich 2 km ścigali 
się gimnazjaliści, a finiszowe 250 m należało do przedstawi­
cieli władz samorządowych.

GŁOS ZIEMI C IESZYŃSKIEJ NR 22 1 VI 2001

POWIAT BEZ GRANIC
W rocznicę powołania samorządu terytorialnego 26 maja w Cie­

szynie na boisku Pod Wałką odbyła się impreza rekreacyjno-spor­
towa „Powiat bez granic”. Była piękna pogoda, a w imprezie 
wzięło czynnie udział kilkaset osób z gmin powiatu cieszyńskie­
go, głównie dzieci i młodzieży.
- W Komisji Kultury Fizycznej Rady Powiatu zastanawiali­
śmy się, jaką zorganizować imprezę integrującą wszystkie 
gminy naszego powiatu - mówi przewodniczący tej Komisji 
Karol Chraścina. - Postanowiliśmy zorganizować festyn spor­
towo-rekreacyjny i zaprosiliśmy do współpracy wszystkie gmi­
ny powiatu. Festyn miał się odbyć rok temu, ale ze względu 
na Turniej Cieszyn - Puck przełożyliśmy go na rok następny.

Założeniem organizatorów jest przeprowadzanie imprezy „Po­
wiat bez granic” co roku w innej gminie. K. Chraścina zdradził, 
że za rok impreza odbędzie się w Skoczowie, a kto wie, czy za 
dwa lata nie w Ustroniu.

Pod Wałką przed południem odbyła się rywalizacja młodzieży 
w grach zespołowych. Zaproszono najlepsze drużyny szkolne z 
powiatu, przy czym mogły one swoje składy uzupełniać zawod­
nikami z innych szkół swej gminy. Dobrze wypadły drużyny z 
naszego miasta. Pierwsze miejsce przed Haźlachem i Skoczo­
wem zajęła ustrońska drużyna piłki nożnej w składzie: Paweł 

ztefek, Piotr Sztefek, Daniel Ciemała, Damian Brodacz, Piotr 
Balcar, Adam Głuchowski, Szymon Sikora, Gabriel Wawro- 
nowicz, Rafał Duda, Michał Bobek, Tomasz Nowak, Paweł 

owak, Marek Górniok, Tomasz Kral, Mateusz Górniok, 
rzegorz Studnicki, Dariusz Brachaczek. Nagrody i puchar 

pitKarz°m wręczył burmistrz Jan Szwarc.
. . siatkówce dziewcząt nasz zespół uległ tylko Skoczowowi
1 zajął drugie miejsce. Dziewczęta grały w składzie: Magdalena

Janota, Magdalena Szela, Magdalena Cieślar, Martyna To­
miczek, Przybysława Tomiczek, Luiza Haratyk, Sylwia Szlaur, 
Justyna Trybalska, Natalia Kubala, Edyta Rymaszewska, 
Dorota Milaniuk.

Kulminacyjnym punktem imprezy był bieg sztafetowy. Regu­
lamin przewidywał, że na pierwszej zmianie pobiegnie radny 
a na ostatniej członek zarządu miasta. Pozostałych 16 zmian to 
na przemian chłopak i dziewczynka biegnący od pierwszoklasi­
stów do uczniów gimnazjów. Emocji było co nie miara. Na pierw­
szej zmianie w Ustroniu wybiegł radny Wiktor Pasterny, tracąc 
nieco dystansu na starcie. Później biegli uczniowie i niestety straty 
do rywali pogłębiły się. Niewiele w tej sytuacji mógł wskórać 
zastępca burmistrza Ireneusz Szarzeć, który wybiegł na ostatnią 
zmianę. Walczył ambitnie i w rezultacie udało się sztafetę skoń­
czyć przed Skoczowem i Dębowcem. Wygrał Goleszów.

Ustroń w sztafecie reprezentowali uczniowie: kl. I - Anna Mo- 
jeścik i Patryk Miech zSP-5, kl. II - Dorota Twardzik i Dawid 
Molek zSP-5, kl. III - Natalia Leśniak i Dawid Madzia zSP-3, 
kl. IV - Lucyna Reguła i Ginter Jenkner z SP-1, kl. V - Karo­
lina Cieślar i Łukasz Kolonkowski z SP-2, kl. VI - Daria Cie­
ślar z SP-3 i Kamil Macura z SP-6, kl. I gimnazjum - Urszula 
Podżorska zG-2 i Tomasz Kral zG-1, kl. II gimnazjum- Nata­
lia Podżorska z G-2 i Marek Górniok z G-l.
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K. Szkaradnik i K. Sikora. Fot. W. Suclita

ORTOGRAFIA I POLITYKA
Uczennica Gimnazjum nr 2 Katarzyna Sikora dostała się do 

Sejmu Dzieci i Młodzieży, który obraduje w Warszawie w gma­
chu Sejmu przy ul. Wiejskiej. Młodych parlamentarzystów jest 
tylu ilu dorosłych, czyli 460. Kilkudziesięciu najlepszym zapro­
ponowano prace w komisjach. Wśród nich znalazła się K. Siko­
ra, która mówi:
- Na razie mieliśmy posiedzenia w komisjach, a ja dostałam 
się do komisji zajmującej się samorządnością w szkole. Przy­
gotowaliśmy uchwalę, a także pytania, które będziemy zada­
wać podczas obrad Sejmu I czerwca.

Młodzieżą opiekowali się pracownicy Sejmu - przede wszyst­
kim pomagali prowadzić obrady. Podczas przerw zwiedzano 
gmach Sejmu, a że jest tam wiele zakamarków, niektórzy młodzi 
parlamentarzyści po prostu się zgubili. Województwo śląskie re­
prezentowane było przez siedem osób. Najważniejsze było jed­
nak spotkanie z rówieśnikami.
- Piewszy raz widziałam takich ludzi. Wszyscy genialni, wybit­
ni - mówi K. Sikora. - Czwartoklasista Michał z Olsztyna jest 
marszałkiem wojewódzkiego sejmiku młodzieży. Gdy usłysza­
łam co oni tąm robią stwierdziłam, że my też musimy spróbo­
wać. Możeńa początek warto zorganizować młodzieżową radę 
powiatu.

Istnieje natomiast Młodzieżowa Rada Ustronia, w której dzia 
ła K. Sikora wraz ze swą koleżanka Katarzyna Szkaradnik któri 
z kolei startowała w ósmej edycji Ogólnopolskiego Konkursu Or 
tograficznego. K. Szkaradnik zajęła siódme miejsce w kategorii 
gimnazjów. W sumie było 1300 uczestników z gimnazjów i szkól 
podstawowych. Do ścisłego finału zakwalifikowało się pięćdzie­
sięciu najlepszych z gimnazjów i szkół podstawowych.
- Pisaliśmy w Pałacu Młodzieży w Katowicach, gdzie równo­
cześnie odbywały się inne konkursy, np. z fizyki, więc był tam 
spory ruch i można się było pogubić - mówi K. Szkaradnik - 
Ogólnopolskie dyktanda słynęły z wyrazów rzadkich, których 
się nie używa na co dzień. W tym roku było inaczej, ehoćza- 
wsze są słowa, co do których trzeba się zastanawiać. Ja mia­
łam problem z napisaniem „z powrotem”. „Spod” pisze się 
przez „s” i ja niestety napisałam „spowrotem”. To było w 
pierwszym etapie. W drugim miałam problemy z wyrazem 
„otchłań”. Poprawiana jest też interpunkcja, a ja mam ten­
dencje do stawiania zbyt wielu przecinków. W ogóle to nie 
jestem jakąś pasjonatką ortografii.

Obie Kasie działają w Młodzieżowej Radzie Ustronia. Najbliż­
sze plany to koncert Dzieci-Dzieciom, Dzieci - Rodzicom 2 czerw­
ca w amfiteatrze.
- Po rozmowie z przewodniczącą RM Emilią Czembor włą­
czyliśmy się w tę imprezę - mówi K. Sikora. - Chcemy popro­
wadzić stoiska, na których będzie malowanie koszulek, twa­
rzy, farbowanie włosów. Poza tym chcemy przygotować cos 
specjalnie dla dzieci niepełnosprawnych, może też konkursy 
dla dzieci sprawnych i niepełnosprawnych. Planujemy posta­
wić dużą planszę, na której dzieci będą obrysowywały swoje 
rączki.

Kasie należą do Komisji Kultury MRU. 19 czerwca ma się 
odbyć sesja. Ta działalność pochłania czas, nie zawsze też wszy­
scy pracują z równym zaangażowaniem, nie wszystkie pomysły 
udaje się zrealizować.

Przy tym wszystkim K. Szkaradnik jest finalistką wojewódz­
kiego konkursu z biologii. Obie Kasie natomiast zdobyły wyróż­
nienia na Ogólnopolskim Konkursie Prac Literackich.
- Właściwie to obydwie pisałyśmy na ten sam temat: „Nic dwa 
razy się nie zdarza - czy słowa W. Szymborskiej radują czy 
smucą człowieka” - mówią Kasie. - Były to w większym stop­
niu rozmyślania na dany temat.

Przed Kasiami kolejne konkursy, kolejne pomysły, kolejne dzia­
łania w Młodzieżowej Radzie Ustronia. Na razie same cieszą się 
z tego co robią, cieszą też tym swe otoczenie.

Wojsław Suchta



Sejm Dzieci i Młodzieży ,V’''rT ^T-r̂ r,- ’::: ̂ -n -r

Sejm Dzieci Młodzieży jest kontynuacją podjętej przed siedmiu laty inicjatywy, aby z okazji 
Międzynarodowego Dnia Dziecka, przedstawiciele dzieci i młodzieży z całego kraju, zasiedli w 
ławach poselskich i wypowiedzieli swoje opinie na temat spraw dotyczących kraju i własnego 
środowiska.

Sejm Dzieci i Młodzieży, podobnie jak Sejm RP składa się z 460 posłów. W latach 1994 -1997 byli to 
uczniowie szkół podstawowych i średnich, w 1997 r. uczniowie starszych klas szkół podstawowych i 
szkół średnich, a w 2000 r. uczniowie szkół ponadpodstawowych. Należy podkreślić, iż wybór posłów 
Sejmu Dzieci i Młodzieży spośród uczniów starszych klas pozwalał na bardziej wnikliwą dyskusję 
zarówno podczas prac komisji, jak i w czasie obrad plenarnych. Posłowie wybierani są przez 
specjalnie w tym celu powołane w Kuratoriach Oświaty Wojewódzkie Zespoły Organizacyjne Sejmu 
Dzieci i Młodzieży spośród autorów najlepszych prac na tematy związane z wiodącym hasłem danej 
Sesji.

Mamy przyjemność zapowiedzieć siódme obrady młodych parlamentarzystów. 
Młodzi posłowie obradować będą w dniu 1 czerwca 2001 r.

Motywem przewodnim Sejmu Dzieci i Młodzieży 2001 będzie: 
"SZKOŁA - PRZYJAZNYM I BEZPIECZNYM ŚRODOWISKIEM".

Sejm dzieci i 
Młodzieży
Odbył się ] czerwca br. 
Udział w nim wzięła 
Katarzyna Sikora, która 
po wygraniu konkursu 
kwalifikacyjnego zosta­
ła jedng z posłów. Pra­
ce na ten konkurs wys­
łało też kilku innych u- 
czniów naszego G2. 
Niestety tym razem ich 
prace nie zostały wyb­
rane Z tego osiągnięcia 
możemy być napraw­
dę dumni!
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Śląskie
t f  Ł

Aktualności

T e m a ty k a  
edukacja 

*  ekologia 
'a finanse 
fundusze 

europejskie 
^  gospodarka 

inwestycje 
komunikacja 

M kultura 
1̂ polityka społeczna 

*  rolnictwo 
ii rynek pracy 

ii sport 
ii spotkania 
uroczystości 

ii strategia rozwoju 
ii turystyka 

ii zagospodarowanie 
przestrzenne 
ii zagranica 

ii zarząd 
ii zdrowie

_____ Szukaj:

Gimnazjaliści z Ustronia u Marszałka Województ\ 
Śląskiego

1 czerwca 2001 M arszałek W ojew ództw a Śiąskiego dr Jan Olbrycht gości 
Katowicach m łodzież z G imnazjum nr 2 w  Ustroniu

Marszałek zapoznał gości z pracami Sejmiku i Zarządu Województwa oraz zadaniar 
poszczególnych szczebli samorządu. W czasie spotkania uczniowie zadawali wiele p 
dotyczących bieżącej sytuacji w regionie, tempa przygotowań do wstąpienia Wojev 
szeregi regionów europejskich oraz perspektyw dla młodzieży. Po spotkaniu ucznio 
Gmach Sejmu Śląskiego.

I
I

Wizyta u Marszałka Województwa była dla uczniów lekcją demokracji -  wielu z gim 
działa aktywnie w Młodzieżowej Radzie Ustronia.

J.



N ietypowo spędziła Dzień 
Dziecka M łodzieżow a R ada  
Ustronia i uczniow ie G im n a­
zjum n r 2. Był to  dzień nauki 
sam orządności, bo w łaśnie w 
tym dniu w yjechali do Sejm u 
Śląskiego. Uczniowie zwiedzili 
sejm ik, ich p rze w o d n ik iem  
był ustroński rad n y  i p racow ­
nik Urzędu M arszałkow skie­
go Tomasz S zk arad n ik , spo ­
tkali się też z m arszałk iem  J a ­
nem O lbrychtem . S po tkan ie  
pokazało, że sp raw y  sam orzą­
du interesują młodzież, duża 
w tym zasługa m arszałka, k tó­
ry cierpliw ie odpow iadał na 
ko le jne p y ta n ia  uczn iów . 
Trzeba też zauw ażyć, że ucz­
niowie pytali o w ażne sp raw y  
dla w o jew ódz tw a ś ląsk iego  
pokazu jąc, że nie są to  d la  
nich rzeczy obce, a  ich p y ta ­
nia wskazywały na duży za­
sób wiedzy o sam orządzie .

Iw ona W erpachow ska  
nauczyciel wiedzy o społe­

czeństwie w Gimnazjum nr 2 
♦ ♦ ♦

Uczniowie po powrocie do 
Ustronia opisali swe wrażenia. 
Prawie wszyscy podkreślali, że 
marszałek poświęcił im dużo 
czasu, co poczytywano sobie za 
sukces. Poniżej fragmenty ich 
wypracowań:

■ Pan marszałek ma zawsze 
bardzo mało czasu, lecz po wie­
lu telefonach udało się i zosta­
liśmy umówieni.

■ Nie była to typowa wy­
cieczka krajoznawcza lecz pro­
gramowa - w zakresie materia­
łu z lekcji WOS-u.

■ Podróż trwała godzinę, 
którą bardzo mile spędziłem.

■ Około godziny 10.40 we­
szliśmy do budynku admini­
stracji wojewódzkiej, którego 
wygląd urzekł mnie od same­
go progu.

■i Żartowaliśmy nawet, że 
teraz już wiemy na co idą pie­
niądze podatników, ponieważ 
budynek jest imponujący.

■ Po wejściu znaleźliśmy się 
w sali sejmowej, zasiedliśmy w 
lawach tak jak prawdziwi po­
litycy. Bardzo podobała mi się 
ta sala, a najbardziej cztery 
rzeźby wokół niej i olbrzymia 
kopuła, dzięki której można 
było zobaczyć jaka pogoda 
panuje na dworze. Niezbyt 
przypadły mi do gustu fotele.

M W sali pan Tomasz Szka- 
'adnik opowiedział nam o hi­
storii budynku. Po zadaniu kil­
ku pytań panu Szkaradnikowi 
ukazała się postać marszałka 
dana Olbrychta. Na początek 
opowiedział nam znowu o hi­
storii budynku.

® Osobiście pan Tomasz 
wywarł na mnie nieciekawe

wrażenie. Nie odpowiadał do­
kładnie na nasze pytania i cią­
gle usprawiedliwiał marszałka, 
że ma dla nas tak mało czasu. 
Pan Olbrycht, jak każdy pol­
ski polityk wywyższał się swo- 
imi osiągnięciami spośród in­
nych polityków.

■  Następnie przyszedł pan 
marszałek z fotografem i obie­
cano nam, że będziemy w in- 
ternecie.

■ Gdy go zobaczyłem, roz­
poznałem w nim człowieka za-

Uczniowie z J. Olbrychtem.

bieganego, ale bardzo ustatko­
wanego oraz eleganckiego. Już 
po kilku zdaniach upewniłem 
się, że jest to człowiek oczyta­
ny, miał bogate słownictwo, i 
niezwykle inteligentny.

■ Podczas zadawania pytań 
panu marszałkowi dwóch 
uczniów zaczęło się niemal li­
cytować pytaniami, co w koń­
cu wywołało powszechny 
śmiech wśród zgromadzonych. 
Bardzo podobały mi się ławy 
dla dyskutujących radnych.

■ Od razu zauważyłam, że 
nie jest nudnym urzędnikiem, 
który przyjdzie do nas i będzie 
mówić o nudnych rzeczach. Gdy 
padło pierwsze pytanie, a było 
to chyba pytanie o drogi, które 
mają powstać w najbliższym 
czasie, to pan marszałek skru­
pulatnie wymienił wszystkie 
drogi bez jednego zająknięcia.

■ Podczas tego spotkania 
dowiedziałam się dużo cieka­
wych rzeczy na temat powoła­
nia do życia samorządu woje­
wódzkiego i powierzenia mu 
prowadzenia polityki regional­
nej. Dzięki temu rzeczywistym 
gospodarzem województwa 
stało się społeczeństwo, które 
poprzez wybranych radnych 
decyduje o najważniejszych 
sprawach i przyszłych losach 
regionu. Jedynym minusem, 
moim zdaniem, są niewygodne

krzesła-siedzenia, które to być 
może specjalnie zachowano, 
aby radni podczas posiedzeń 
nie zasypiali.

■  Doświadczyłem wielu po­
zytywnych i negatywnych wra­
żeń. Nie podobało mi się to, że 
pan marszałek umówił się z 
nami na godzinę 11.00, ale się 
spóźnił 15 minut, lecz spodo­
bało mi się to, że potrafiliśmy 
zatrzymać Jana Olbrychta o 
wiele dłużej niż było zaplano­
wane.

■ Najbardziej zainteresowa­
ły mnie pytania dotyczące edu­
kacji i możliwości znalezienia 
pracy w naszym województwie. 
Zdanie pana marszałka na te 
tematy trochę mnie pocieszyło. 
Sądzi on, iż województwo ślą­
skie już teraz staje się bardzo 
atrakcyjne, a za kilka lat będzie 
przodować w kraju.

■ Bardzo chciałam wyje­
chać z Ustronia i zamieszkać z 
dala gdy dorosnę. I teraz wła­
śnie pan marszałek uświadomił 
mnie, że u nas w Ustroniu bę­
dzie najwięcej ofert pracy. To 
właśnie nasze miasto rozwija 
się wielkimi krokami. Teraz już 
sama nie wiem, czy kiedykol­
wiek stąd wyjadę.

■ Po jego odpowiedziach 
można było wywnioskować, że 
jest człowiekiem wykształco­
nym i doświadczonym w spra­
wach politycznych. Ogółem 
pan Olbrycht zrobił na mnie 
dobre wrażenie.

■ Moje wyobrażenie o panu 
marszałku Janie Olbrychcie 
sprawdziło się w 100%. Jest to 
człowiek stateczny i rozważny. 
Sprawia wrażenie poważnego, 
ale ma bardzo miły uśmiech.

■ Miał spędzić z nami 15 
minut lecz zadawaliśmy mu bar­
dzo dużo ciekawych, a niekiedy 
zabawnych pytań, więc nasza 
rozmowa przedłużyła się o po­

nad pół godziny. Chcieliśmy 
jeszcze porozmawiać z marszał­
kiem, ponieważ jest on w moim 
odczuciu człowiekiem bardzo 
interesującym, pogodnym i we­
sołym, ale miał bardzo ważne 
zebranie z radnymi, którzy już 
zaczynali niecierpliwić się ocze­
kiwaniem na niego.

■ Dopiero gdy przyszła po 
niego pani skarbnik, ze smut­
kiem nas opuścił.

■  Dalsze wątpliwości rozwie­
wał pan Szkaradnik. Następnie 
oprowadził nas po niektórych 
pięknych salach gmachu.

■ Gdy wszyscy zaczęli się 
nudzić i rozpraszać nawzajem, 
pan, który nas oprowadzał po 
sejmiku zauważył to i nie mę­
czył nas jeszcze bardziej, tylko 
skończył dyskusję i wracaliśmy 
do domu.

■ Było bardzo miło, a pan 
Olbrycht jest inteligentnym i 
mądrym człowiekiem.

■ Takie wycieczki uczą. Po­
dobało mi się także to, że każ­
dy byl na luzie, ubrany w dżin­
sy, bluzę - nie trzeba było się 
stroić. Marszałek również, 
moim zdaniem, był na luzie. 
Uważam, że jest to bardzo roz­
rywkowy człowiek i takich wła­
śnie brakuje w polskim rządzie.

■ Interesujące wypowiedzi 
na długo zostaną w mojej pa­
mięci tak samo jak wspomnie­
nie o sympatycznym człowieku, 
który poświęcił swój cenny 
czas, aby spotkać się z młodzie­
żą i narazić się na grad pytań.

■ Fajnie było zobaczyć 
prawdziwego marszałka. By­
łam zdziwiona, że jest normal­
nym człowiekiem.

■ Dowiedziałam się bardzo 
dużo ciekawych i interesują­
cych rzeczy, których do tej pory 
nie wiedziałam i były to rzeczy, 
nad którymi zastanawiałam się 
od lat. Zawsze czekałam na 
taką okazję, żeby zobaczyć 
pana marszałka Jana Olbrych­
ta nie tylko w telewizji, ale na 
żywo, jak gdyby na wyciągnię­
cie ręki. Myślę, że taka okazja 
już nigdy mi się nie trafi.

■ Moim zdaniem cała wy­
cieczka do Katowic była udana 
z wielu względów. Jednym z nich 
było miłe towarzystwo pana 
marszałka.

■ Wsiadaliśmy do autobusu 
w rzęsistym deszczu, który wy­
wołuje we mnie nieprzyjemne 
wspomnienia.

■  No a na pamiątkę z wy­
prawy w Dzień Dziecka pozo­
staną uczestnikom zdjęcia licz­
nie robione przed gmachem 
Sejmu Śląskiego. O ile oczywi­
ście je dostaną.

Fragmenty wypracowań 
wybrał: ws

U MARSZAŁKA

Fot. 1. Werpachowska
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Występy 
naszych kółek

1 czerwca 2001 roku, grupy 
kółka teatralnego i wokalnego 
pojechały do Skoczowa, aby 
wystąpić wraz z innymi szkoła­
mi na XXIV Dniach Skoczowa. 
Wszystkie grupy spotkały się 
przed jednym z budynków 
szkolnych tego miasta. Stamtąd 
wszyscy delegaci ruszyli koro­
wodem na rynek, gdzie przed­
stawiciele naszego Gimnazjum 
przedstawili sztukę pt. „Stwórz­
my lepszy świat”. Po występie, 
wszystkie grupy poczęstowano 
grochówką i wodą gazowaną. 
„Największą atrakcją była chy­
ba wielka ulewa, która zasko­
czyła nas po posiłku...”- śmieje 
się jedna z uczestniczek obcho­
dów. Następnego dnia, 2 czer­
wca, tym samym ludziom przy­
szło wystąpić z tym samym 
pro-gramem tym razem w 
Ustroniu, na festiwalu DZIECI 
DZIECIOM 2001. Mamy 
nadzieję na i życzymy naszym 
kolegom dalszych sukcesów!

W sobotę 2 czerwca w amfiteatrze występowali młodzi wyko­
nawcy podczas tradycyjnej imprezy „Dzieci - Dzieciom, Dzieci
- Rodzicom”. Przed wejściem można było zaopatrzyć się w sto­
iskach gastronomicznych, była loteria fantowa. Koncerty „Dzie­
ci - Dzieciom” od kilku lat organizuje Towarzystwo Opieki nad 
Niepełnosprawnymi. W tym roku w organizację włączyła się Mło­
dzieżowa Rada Ustronia prowadząc dwa stoiska. Wszystkich 
witała prezes TONN Emilia Czembor:
- Ten Ośrodek istnieje w naszym mieście już 10 lat. Wdzięcz­
ni jesteśmy wszystkim, którzy nam pomagali: Państwu, że 
wspieracie nasze imprezy, samorządowi naszego miasta, któ­
ry wspiera naszą działalność, pomaga utrzymać Ośrodek, 
wszystkim wykonawcom.

Uroczystego otwarcia koncertu dokonał burmistrz Jan Szwarc, 
który powiedział: - Spośród imprez artystycznych w naszym 
mieście, „Dzieci-Dzieciom” jest jedną z piękniejszych. Więk­
szość z was przychodzi tu po to, aby oglądać swoje pociechy. 
Myślę, że nawet dobry artysta nie da tylu odczuć co oglądane 
na scenie własne dziecko. Świat staje się piękny, kiedy jest 
w wymiarach serca.

Po otwarciu przedstawiciel Konsorcjum Handlowego „Stofarb" 
z Chorzowa przekazał E. Czembor 3.000 zl na rzecz działalności 
TONN. Później scena należała do młodych artystów. Jako pierw­
sze wystąpiły dzieci z Ośrodka w Nierodzimiu wraz z uczniami 
Gimnazjum nr 2. Następnie prezentowali się uczniowie ze Szko­
ły Muzycznej dla Dzieci Niewidomych w Krakowie, taniec no­
woczesny wykonały dzieci z Przedszkola nr 1, natomiast Przed­
szkole nr 3 przedstawiło „Jasia i krasnoludki”, a program ryt- 
miczno-muzyczny Przedszkole nr 4. Nie zabrakło zespołu akro­
batycznego ze Szkoły Podstawowej nr 2 i zespołu tańca towarzy­
skiego i tańca nowoczesnego z MDK „Prażakówka” oraz mło­
dych piosenkarek ze Studia Muzyki Rozrywkowej w Cieszynie. 
Z partnersftiego miasta Luhaćovice w Czechach przyjechał ludo­
wy zespól'^Małe Zalesie”. Specjalny program „Spróbujmy stwo­
rzyć lepszy świat” zaprezentowali uczniowie Gimnazjum nr 2. 
W sumie przez scenę amfiteatru przewinęło się 260 wykonaw­
ców. Tegoroczny koncert „Dzieci-Dzieciom” odbył się dzięki 
sponsorom - firmom: Art-Chem, Mokate, Haro, Madex, Ustro- 
nianka, Tamara, Prompol, Fotoland, Wytwórnia Lodów Wolanin. 
DW Mazowsze, Kolej Linowa „Czantoria”, kwiaciarniom: Ry­
nek, Na Targowisku, Róża, Konwalia, Stokrotka, Fenix, sklep 
Cieślar-Karchut, sklepom: Zibi-Hit, Beskidy, Optyk Winter, Alek­
sandra, Zoologiczny, Ewex, Farmal, Max oraz dzięki Annie Dyr- 
dzie, Annie Markuzel, Urszuli Konderli, Irenie Pyrze, Teresie 
Witoszek, Lidii Mieszek i Państwu Milianiukom. (ws)

S9

DROGOWE SHOW
Około 600 dzieci z całego powiatu cieszyńskiego zdobyło upraw­

nienia do kierowania rowerem i motorowerem podczas VII Ogólno­
polskich Dni Kultury, Ratownictwa i Bezpieczeństwa Ruchu Drogo­
wego - imprezy towarzyszącej tegorocznym Dniom Skoczowa. Kiedy 
młodzież rywalizowała na rynku, w parku za strażnicą i boisku Szko­
ły Podstawowej nr 1, dorośli konkurowali na Starym Targu. Na placu 
manewrowym kierowcy musieli pokonać z piłką do tenisa na masce 
auta kilka przeszkód ustawionych przez instruktorów jazdy. Odbył 
się również pokaz i instruktaż udzielania pierwszej pomocy.

W konkursie wystartowało 16 szkół z naszego regionu. Ucznio­
wie walczyli na rowerowym torze przeszkód i w miasteczku ruchu 
drogowego, w konkursie znajomości przepisów ruchu drogowego, 
udzielania pierwszej pomocy oraz wiedzy z zakresu „bezpieczne 
miasto”. Młodzież zaprezentowała się skoczowianom w barwnym 
korowodzie oraz w przygotowanych specjalnie na tę okazję scen­
kach rodzajowych.

Po konkursie jurorzy nie kryli zadowolenia. - T egoroczn y  p o ­
zio m  b y ł  b a rd zo  w ysoki. Z w y c ię zc y  r e c y to w a li w rę c z  k o d ek s  d ro g o ­
w y  - stwierdziła Janina Żagań.

P o d o b n e g o  zd a n ia  b y li  c ie szy ń sc y  p o lic ja n c i.  - N a jle p s ze  s z k o ­
ły  p r z y g o to w a ły  u c zn ió w  na b a rd zo  w ysok im  p o z io m ie . M ożn a  p o ­
w ied z ieć , ż e  s ą  to  j u ż  za w o d o w c y . N a s c ie s z y  je d n a k , ż e  im p reza  
te g o  typ u  j e s t  c o ra z  b a rd z ie j  p o p u la rn a  i w id a ć , ż e  n a sza  p r a c a  n ie  
id z ie  na m a rn e  - mówił zastępca naczelnika Wydziału Ruchu Dro­
gowego Komendy Powiatowej Policji w Cieszynie, aspirant sztabo­
wy Ireneusz Korzonek.

Gimnazjaliści i dzieci z Ośrodka.



„Poezja i proza w języku 
Shakespeare’a”?
Nazwa w tytule to nic inne­
go jak logo IV W ojewódz­
kiego Konkursu Recytator­
skiego. Jest to jednak wy­
jątkowy konkurs, bo utwory 
wykonywane są w języku 
angielskim. W tym konkur­
sie, Karina Adam czyk zo­
stała laureatką III miejsca.
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(T firuĵ sca ram <ęyrxyom/xnruo).

4 Z  c / ^ e w c c u

( \ j A n o a I  U r I M H ) a ^ A t y n r r i  

Ł m u u t - o J i  l a w r t a J t ó j t f

% b A ra n im i hynMjJUi

I r k e t h j i j  t r y b a m i .

^ C a ^ w a  ona ŁcmJajfh uî oLol £Jbecmjc/r fyutłef
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S ukces za sukcesem odnoszą dziewczęta z Gimna­
zjum nr 2 w Ustroniu. Satysfakcji z osiąganych wy­

ników nie kryje dyrektor Maria Kaczmarzyk i grono na­
uczycielskie. A jest naprawdę, z czego się cieszyć.

- 2  M in is te r s tw a  E d u k a c ji  
N a ro d o w e j w  W arszaw ie  o tr zy ­
m a liśm y  w ia d o m o ść, ż e  M a rysia  
M arcol, uczenn ica  d ru g ie j k lasy  
n a sze j szkoły, zo s ta ła  zw y c ię żc zy ­
n ią  konkursu  k w a lifik a cy jn eg o  
na o b ó z  C am p R isin g  Sun ko lo  
m iejsco w o śc i R h in ebesk  w  stan ie  
N ow y Jork. Jako  je d y n a  g im n a-  
z ja lis tk a  z  P o lsk i s p ę d z i  n a jb liż ­
sze  w a k a c je  na dw u m iesięczn ym  
o b o z ie  w  USA, o rg a n izo w a n ym  
o d  1 9 8 9  r. d la  d z ie w c z ą t p r z e z  
The L ou is  A u gu st J o n a s F oun­
d a tio n  z  USA. K o s z t  p r z e lo tu  
p o k r y w a  S to w a r z y s z e n ie  P o l ­
sk ich  W ychow anków  C am p R i­
s in g  Sun. F un dacja  określiła  su ­
ro w e  k ry ter ia  w yboru  k a n d yd a ­
tów. P rem io w a n o  p r z e d e  w szys t­
kim  s to p ie ń  z n a jo m o ś c i  j ę z y k a  
a n g ie lsk ie g o  i  u m ie ję tn o śc i sk u ­
te c z n e j  k o m u n ik a c ji. P o n a d to  
k a n d y d a c i m u sie li w yk a za ć  s ię

określonym i zd o ln o śc ia m i i za in ­
te r e so w a n ia m i o r a z  w r a ż liw o ­
śc ią  na d ru g ie g o  c złow ieka . Wy­

bran a  m ło d z ie ż  z  c a łe g o  św ia ta  
s p ę d z a  w a k a c je  n a  w sp ó ln y c h  
za ję c ia c h  m u zyczn ych , te a tr a l­
nych, fo to g ra fic zn y c h  o ra z  o rg a ­
n izow an ych  w ycieczk a ch  k ra jo ­
zn a w czych  - mówi dyrektorka.

To nie koniec sukcesów uta­
lentowanej nastolatki. 25 V na 
Zamku Królewskim w Warszawie 
M. Marcol odebrała, jako jedyna 
gimnazjalistka z powiatu cieszyń­
skiego, wyróżnienie w ogólnopol­
skim konkursie pod hasłem „Eu­
ropa w Szkole”. Nagrodzono jej 
pracę fotograficzną w formie albu­
mu. Laureatką szczebla woje­
wódzkiego tegoż konkursu za pra­

cę plastyczną jest też Jadwiga 
Klapa. Dyplom otrzymała w sali 
Sejmu Śląskiego w Katowicach.

1 VI posłem do Sejmu Dzieci 
i M łodzieży 2001 była inna 
uczennica gimnazjalnej „dwójki” 
Katarzyna Sikora. Reprezenta­
cję młodych posłów wybrano w 
wyniku konkursu nadesłanych

prac pisemnych na jeden z trzech 
podanych tematów. Kasia wybra­
ła temat „ S am orządn ość  szkolna  
- z a ło ż e n ia  a r z e c z y w i s to ś ć ”. 
Uczniowie, którzy napisali naj­
lepsze prace, zostali zakwalifiko­
wani do prac w komisjach. Ten 
zaszczyt spotkał Kasię, która 19 
maja br. pracowała na ulicy Wiej­
skiej w Sejmie RP w komisji d/s 
samorządności szkolnej. K. Siko­
ra otrzymała też wyróżnienie w V 
Ogólnopolskim Konkursie na 
Pracę Literacką. Takie samo wy­
różnienie przyznano Katarzynie 
Szkaradnik, która nadto w VIII 
Ogólnopolskim Konkursie Orto­

graficznym zajęła siódme miejsce 
w kraju. Kasia jest również fina­
listką Wojewódzkiego Konkursu 
Przedmiotowego z biologii.

N atom iast Magdalena 
Korcz z klasy I może pochwalić 
się udziałem w finale Wojewódz­
kiego Konkursu Biblijnego „Ty 
j e s te ś  M e s ja s z ”. Ostatnim kon­

kursem, który przyniósł sukces 
Karinie Adamczyk, był IV Wo­
jewódzki Konkurs Recytatorski 
pt. „ P o ez ja  i p ro za  w  ję zyk u  Sha- 
kespeare'a  ", który odbył się 21 V 
w Zabrzu. Karina została laureat­
ką III miejsca i czekają udział w 
koncercie laureatów.

- N a ta k  w yso k ie  wyniki za ­
p r a c o w a ły  u czen n ice  razem  ze  
sw o im i n a u czyc ie la m i. W tych  
konkursach  lic zy ła  s ię  n ie tylko  
w iedza , a le  ró w n ież um iejętno­
ś c i  p o n a d p r z e d m io to w e , które  
p r z y d a d z ą  s ię  w  życ iu  tym zdo l­
nym dziew czętom  - podkreśla dyr. 
M. Kaczmarzyk. (mark)

C p j ó ,  fh jL t]nau % c W  • ^ 5  CfUfrijJOCL lh o < y \r .

Od lewej: Kasia Sikora, Jadwiga Kłapa, Marysia Marcol, 
Karina Adamczyk, Kasia Szkaradnik



Młodzi radni. Fot. W. Suchta

MŁODZIEŻOWA SESJA
19 czerwca w sali sesyjnej Urzędu Miasta odbyła się sesja Mło­

dzieżowej Rady Ustronia. Obrady prowadził Bartłomiej Czu- 
dek, a gośćmi młodych radnych byli: przewodnicząca Rady Mia­
sta Emilia Czembor i zastępca burmistrza Ireneusz Szarzeć.

Podczas obrad Katarzyna Sikora podzieliła się wrażeniami 
z pobytu w Warszawie na obradach Sejmu Dzieci i Młodzieży. 
Zaproponowała powołanie w naszym województwie sejmiku 
młodzieżowego, w czym swą pomoc zadeklarował marszałek Jan 
Olbrycht. Zaproponowała również , by sesje Rady M łodzieżo­
wej Ustronia odbywały sie częściej. Następnie prowadzący obra­
dy przekazał E. Czembor Statut MRU. O powołanie klubu spor­
towego dla dziewcząt apelowała Luiza Haratyk, która mówiła o 
sporcie w szkole. Magdalena Cieślar podsumowała roczną dzia­
łalność MRU. Jej zdaniem głównym celem było polepszenie sto­
sunków między uczniami dwóch ustrońskich gimnazjów. Orga­
nizowano wspólne dyskoteki, wspólnie też włączono się w po­
moc w organizacji imprezy „Dzieci-Dzieciom”. Wniosek o po­
wołanie Klubu Młodego Europejczyka złożyła Jadwiga Klapa, 
zaś o współpracy z młodzieżą z partnerskich miast Ustronia mó­
wi! Rafał Klimczak. Łukasz Szkaradnik opowiedział o ostat­
nim pobycie modelarzyw Neukirchen-Vluyn, gdzie mieli okazję 
zaprezentować swoje dokonania. Prawdziwą sensację budził 
model samolotu messerschmitt.

Młodzi radni podjęli też dwie uchwały: o dążeniu do powoła­
nia młodzieżowych rad na szczeblu powiatu i województwa oraz 
o zwiększeniu ilości pozalekcyjnych zajęć sportowych.

Na zakończenie do młodych radnych zwróciła się E. Czembor, 
która stwierdziła, że sukcesem jest już samo działanie MRU. Co 
do uchwał młodzieży, to zapewniła, że zajmie się nimi Rada Mia­
sta. Klub Młodego Europejczyka to cenna inicjatywa, tym bar­
dziej że Ustroń ma swe miasta partnerskie i to właśnie z nimi 
można rozwijać współpracę, poznawać się wzajemnie. Dla mło­
dzieży uczącej się języków nie powinno być to trudne. (ws)

, P°tycie modelarzy w Neukirchen-Vluyn mówił podczas mło- 
az|eżowej sesji Ł. Szkaradnik. Fot. W. Suchta
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Co w tym roku udało się 
radnym MRU ?

Ponad rok temu, kiedy zbliżała się pierwsza w historii sesja 
Młodzieżowej Rady Ustronia, większość zaangażowanych w 
pracę przy poszczególnych komisjach osób nie miała ża­
dnego pojęcia na czym polega taka praca. Dlatego w 
olbrzymim stopniu zdani byliśmy na pomoc nauczycieli 
WOS-u, panie: Iwonę Werpachowską i Helenę Cebo. Dziś 
jednak, sytuacja uległa dużej zmianie.

Pierwsze wybory
Na początku tego roku, spośród 
kilkudziesięciu kandydatów wy­
brano dwudziestu czterech rad­
nych, na których czele stanął 
Bartłomiej Czudek. Już na pier­
wszych spotkaniach młodzi poli­
tycy doszli do wniosku, że w tym 
roku mamy być bardziej samo­
dzielni i wydać więcej owoców. 
Utworzono dwie komisje: Ko­
misję ds. Kultury i Komisję ds. 
Sportu. Od początku zaczęto 
intensywnie działać.

Plan działania
Nasi koledzy wybrali kilka waż­
nych pomysłów, nad którymi 
mieli pracować przez ten rok 
szkolny. A były to: większe usa­
modzielnienie MRU umożliwie­
nie dziewczynom lepszego roz­
woju w sporcie, rozpoczęcie ne-
wującą tegoroczne dokonania, 
którą poprowadził przewodniczą­
cy Bartłomiej Czudek. Tematem 
sesji były doświadczenia i pers­
pektywy młodzieży jako samo­
rządu. Po powitaniu i przyjęciu 
zaproponowanego porządku ob­
rad, przyszedł czas na wystąpie­
nia. Pierwsza głos zabrała Ka­
tarzyna Sikora, która opowie­
działa o pełnym wrażeń pobycie 
na Sejmie Dzieci i Młodzieży. 
Przedstawiła również potrzebę 
powołania reprezentacji młodzie­
ży na szczeblu powiatu i woje­
wództwa. Po jej przemówieniu, 
w oparciu o Konstytucję, Bartło­
miej Czudek przekazał Pani 
Przewodniczącej RM Emilii 
Czembor regulamin MRU, który 
mają wspólnie rozpatrzyć człon­
kowie RM. Następnie na mów­
nicy stanęła Luiza Haratyk, któ­
ra mówiła o dużej potrzebie wy­
budowania centrum sportowego 
oraz jeszcze raz przedstawiła 
problem zbyt małej ilości zajęć 
sportowych dla dziewcząt. Trze­
cią osobą z referatem była Mag­
dalena Cieślar, która jako prze­
wodnicząca Komisji ds. Kultury 
podsumowała tegoroczne jej 
działania. Mimo, że festyn G1 i 
G2 się nie udał, to jednak radni 
wzięli udział w organizacji festi­
walu „Dzieci Dzieciom, Dzieci 
Rodzicom 2001”. Doszedł rów­
nież do skutku pomysł wspól­
nych dyskotek G1 i G2. W dys­
kusji głos zabrała Jadwiga Kła-

gocjacji o wybudowanie centrum 
sportowego w Ustroniu, nawią­
zanie lepszego kontaktu z mło­
dzieżą szkół miast partnerskich, 
zorganizowanie wspólnego festy­
nu G1 i G2 na rynku naszego 
miasta, a także wspólne dysko­
teki Gł i G2. Członkowie MRU 
zaczęli więc działać.

Uroczysta sesja razem z Radą 
Miasta

O tej sesji pisaliśmy w ostatnim 
numerze Krasuli. Przypomnę 
krótko, iż nie uchwalono na niej 
żadnej ustawy związanej z MRU 
dlatego, że jej członkowie byli na 
tej sesji gośćmi.

III Sesja MRU
19 czerwca br. w budynku Urzę­
du Miasta, zebrała się Młodzie­
żowa Rada na sesję podsumo-
pa. Krótko przedstawiła radnym 
pomysł stworzenia Klubu Mło­
dego Europejczyka. Taki klub 
polegałby na atrakcyjnym pozna­
waniu kultury innych państw po­
przez zabawy, filmy, taniec, dys­
kusje itp. Wystąpienie radnego z 
Gl, dotyczyło współpracy szkół 
ustrońskich z partnerami zagrani­
cznymi. Gimnazjum 1 udała się 
wizyta uczniów z Węgier, warto 
więc organizować następne! Jako 
ostatni wystąpił gość sesji Łu­
kasz Szkaradnik, który opowie­
dział nam o swojej wizycie w 
mieście partnerskim w Niem­
czech. Po tym punkcie programu 
przejęto uchwałę w sprawie po­
wołania reprezentacji młodzieży 
na szczeblu powiatu i wojewódz­
twa. Uchwała przeszła większo­
ścią głosów. Przed zakończe­
niem, obrad, głos zabrała jeszcze 
p. Emilia Czembor. Powiedziała, 
że wkrótce rozpoczną się rozmo­
wy w sprawie wybudowania cen­
trum sportowego. Spodobał jej 
się pomysł stworzenia Klubu 
Europejczyka. Natomiast p. Koe­
nig zapowiedziała koncert i fes­
tyn Ustronia z udziałem miast 
partnerskich. P. Czembor poch­
waliła radnych za czynny udział 
w sprawach miasta i zachęciła do 
dalszej pomocy. Sesję zamknął 
Bartłomiej Czudek. Zadowoleni 
z tego roku pracy, pełni nadziei 
na następne sukcesy, ruszyliśmy 
w drogę powrotną do domu. 
R a d n a  J a d w ig a  K la p a
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*T,

{ t f '  i ś m k a £ .  n m x ^ c ^ t d A c i  w y & t ą j o L L  r f j u ^ o l  p r c y k a A i y ,  ł & y t y ,  
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4dtcym̂  0̂ /u/v%oxj0̂  (namz <̂K>m£> |?ecLcufto(jc<yvrie -  jotmće 
% o n n a > o u r i^  % a y r ] x J j z L o r r ^  f ' j j o r c a o i t  l  ' f ó / i ę ó j

ę/fli(roAbou*>iX %dajOftykji£(£c> ( %yq/mu(rrią S&mAmaufrfauz/̂ ęr; 0 ,5yhjuAa- 
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Osiągnięcia Gimnazjum nr 2 w Ustroniu 
Rok szkolny 2000/2001:

OGÓLNOPOLSKIE:

- I miejsce w Ogólnopolskim konkursie w ramach programu „ Czysta Wisła i 
Rzeki Przymorza” w kategorii zielnik -  Jadwiga Klapa

- III miejsce w Ogólnopolskim konkursie w ramach programu „ Czysta Wisła i 
Rzeki Przymorza” w kategorii zielnik -  Grażyna Rusok

- III miejsce w Ogólnopolskim konkursie w ramach programu „ Czysta Wisła i 
Rzeki Przymorza” w kategorii fotografia -  Ginące krajobrazy -  Maria 
Marcol

- VII miejsce w VIII ogólnopolskim Konkursie Ortograficznym- Katarzyna 
Szkaradnik

- Wyróżnienia w V Ogólnopolskim Konkursie na Pracę Literacką dla 
Katarzyny Sikory i Katarzyny Szkaradnik

- Maria Marcol- laureatka ogólnopolska konkursu „ Europa w szkole”,
- Maria Marcol - jedyna reprezentatka Polski wśród dziewcząt na obozie

międzynarodowym Camp Rising Sun w USA ( wygrała 
eliminacje ogólnopolskie)

- Mateusz Cap - uczestnik eliminacji ogólnopolskich na obóz CRS w USA,
( uczestniczyło tylko 12 chłopców z Polski zakwalifikowanych 
do tych eliminacji w drodze konkursu)

- Katarzyna Sikora -  została w drodze konkursu Posłem na obrady VII Sesji
Sejmu Dzieci i Młodzieży w Warszawie w dniu 1 czerwca 200 lr., 
zakwalifikowana również do pracy w komisji

Wojewódzkie:
II miejsce w konkursie rejonowym „ Ty jesteś Mesjasz”- Magdalena Korcz

- Magdalena Korcz -  finalistka konkursu wojewódzkiego „ Ty Jesteś 
Mesjasz”

- Laureaci w konkursie wojewódzkim „ Europa w szkole”- Maria Marcol
i Jadwiga Kłapa

- III miejsce w IV Wojewódzkim Konkursie Recytatorskim „ Poezja i proza 
w języku Shakespeare'a "

Powiatowe:
- I miejsce w konkursie Starostwa Powiatowego „ Młodzież a AIDS”

- Jadwiga Kłapa
- III miejsce w konkursie Starostwa Powiatowego „ Młodzież a AIDS”- 

Katarzyna Szkaradnik



I miejsce Łukasza Sikory w konkursie o Beskidzie Śląskim w czasie rajdu 
„ Pożenanie Lata”

- II miejsce w I Powiatowym Konkursie Recytatorski „ Poezja i proza w 
języku Shakespeare'a”- Karina Adamczyk

- kwalifikacja do zawodów rejonowych konkursu ekumenicznego: Magdalena 
Korcz, Diana Szajwa, Michał Górka

Miejskie:
- I miejsce drużynowe w konkursie „ Młodzież Zapobiega Pożarom”
- I miejsce - Michał Pilch , II miejsce - Łukasz Sikora indywidualnie w 

konkursie „ Młodzież Zapobiega Pożarom”-udział w zawodach powiatowych
- I miejsce w Miejskim Konkursie Niepodległościowym na motto pomnika- 

Łukasz Szkaradnik
- Wyróżnienie w Miejskim Konkursie Niepodległościowym na motto 

pomnika - Małgorzata Heller
- I miejsce w Miejskim Konkursie Recytatorski - Karina Adamczyk
- Łukasz Szkaradnik-1 miejsce w Miejskich Zawodach Latawcowych w 

kategorii latawców skrzynkowych i płaskich- reprezentował MDK

Sportowe:

• II miejsce w powiecie drużynowo w zawodach kolarstwa górskiego
• I miejsce indywidualnie w powiatowych zawodach w kolarstwie górskim -  

Natalia Kubala
• III miejsce indywidualnie w powiatowych zawodach w kolarstwie górskim 

-  Sławomir Plinta
• I miejcse w biegach przełajowych
• I miejsce drużynowo w Biegu Legionów
• Bieg Legionów -  miejsca indywidualne:dziewczęta :

I miejsce Sylwia Kaczmarczyk
II miejsce Justyna Trybalska
III miejsce Domonika Czepczor 

chłopcy:
II miejsce Łukasz Roman
III miejsce Dariusz Węglarz

• I miejsce w mieście w piłce siatkowej chłopców i dziewcząt
oraz piłce koszykowej dziewcząt

• I  miejsce w powiecie i rejonie dziewcząt w piłce siatkowej- 
P Ó ŁFIN A LISTK I W OJEW ÓDZKIEJ G IM N A ZJA D Y - IV  miejsce

( Magdalena Cieślar, Justyna Trybalska, Martyna Tomiczek, Sylwia 
Szlaur, Luiza Haratyk, Przybysława Tomiczek, Edyta Rymaszewska, 
Magdalena Milaniuk, Magdalena Szela, Magdalena Janota, Natalia 
Kubala



• Puchar „ Sportowej Jedynki” ( Skoczów) dla drużyny dziewcząt w piłce 
siatkowej

• I miejsce w mieście , w rejonie i II miejsce w powiecie w zawodach BRD 
-miejsca induywidualne w pierwszej trójce

• II miejsce wśród chłopców w „ 15 Mistrzostwach Cieszyna Szkół podst. i 
Gimnazjów”- snowboard- slalom gigant -  Szymon Tekielak

• II miejsce wśród dziewcząt w „ 15 Mistrzostwach Cieszyna Szkół podst. i 
Gimnazjów”- narty- slalom gigant- Edyta Kłósko

• II drużynowo wśród gimnazjum - w „ 15 Mistrzostwach Cieszyna Szkół 
podst. i Gimnazjów

• Piłka plażowa - zawody powiatowe
• Zawody lekkoatletyczne powiatowe:

Aneta Gaj dacz -  2 miejsce w rzucie dyskiem 
Martyna Tomiczek -  3 miejsce w pchnięciu kulą 
Malina Mateusz— 3 miejsce w pchnięciu kulą
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EUROPA 
W GIMNAZJUM

W gimnazjach-obok nauczanych przedmiotów - zostały wpro­
wadzone ścieżki edukacyjne, których treści nauczyciele włącza­
ją do realizowanego programu nauczania.

Jedną z takich ścieżek jest „Edukacja europejska” . Każdy 
z uczących realizuje wybrane treści. Organizowane są również 
zaplanowane na początku roku szkolnego przedsięwzięcia ponad- 
przedmiotowe, takie jak: uczenie się kolęd w różnych językach w 
okresie przedświątecznym, obchody Pierwszego Dnia Wiosny w 
formie zabawy polegającej na przedstawianiu zwyczajów jedne­
go z krajów Unii Europejskiej przez poszczególne klasy, przygo­
towanie spektaklu teatralnego (w tym roku „ Małego Księcia” wy­
stawionego dwa razy dla szkół Ustronia 2 kwietnia w MDK „Pra- 
żakówka”), wykonywanie projektów dotyczących różnych aspek­
tów życia w krajach europejskich oraz przez uczestnictwo naszych 
uczniów w konkursach związanych z Unią Europejską.

W poprzednim roku Mateusz Malina został laureatem na 
szczeblu wojewódzkim w konkursie „Europa w Szkole” za pracę 
komputerową, a w tym roku laureatkami są Jadwiga Kłapa za 
pracę plastyczną oraz za pracę fotograficzną w formie albumu 
z opisami -  Maria Marcol.

Praca M. Marcol otrzymała wyróżnienia ogólnopolskie dzię­
ki czemu Marysia jako laureatka szczebla krajowego razem ze 
swojąopiekunkąpaniąmgrIwonaWeipachowskąodbierała na­
grodę na Zamku Królewskim w Warszawie 25 maja br. z rąk

przedstawiciela MEN. Była wśród 196 uczniów szkół podstawo­
wych, gimnazjów i szkół średnich, którzy otrzymali to bardzo 
ważne i znaczące wyróżnienie ogólnopolskie. Liczba wszystkich 
prac, które nadesłali uczniowie przekraczała 80. 000, do elimi­
nacji ogólnopolskich zakwalifikowano w komisjach wojewódz­
kich 7. 811 prac.

W tym roku odbyła się już X edycja konkursu pod hasłem „Lep­
sze Środowisko - Lepsza Europa”. W powiecie cieszyńskim M. 
Marcol jest jedyną laureatką w gronie uczniów gimnazjalnych.

W konkursie „Poezja i Proza w Języku Shakespeare’a” rów­
nież sukces odniosła uczennica Gimnzjum nr 2 Karina Adam­
czyk, zdobywając 2 miejsce w eliminacjach powiatowych w Ze­
brzydowicach (1 miejsca nie przyznano), a w eliminacjach wo­
jewódzkich w Zabrzu zajęła 3 miejsce.

12 czerwca brała udział w uroczystym koncercie laureatów z 
udziałem konsula Wielkiej Brytanii.

Zbliżają się wakacje. Uczniowie będą poznawać różne kraje 
Europy. Siatkarki (czwarta drużyna w Turnieju Półfinałowym Wo­
jewódzkiej Gimnazjady) wyjadą wspólnie do Hiszpanii na obóz 
kondycyjny dzięki wsparciu finansowemu BUT „Ustronianka”, 
a szczególnie jego dyrektora pana Romana Macury. Mamy nadzieję, 
że inni pójdą w jego ślady i utalentowaną młodzież oraz działania 
szkoły będą wspomagać.

Dzięki pomocy kierownictwa DW „Gwarek” zrealizujemy plany 
wymiany partnerskiej między naszą szkołą, a młodzieżą z Wę­
gier, z Budapesztu. Na siedmiodniową wycieczkę do Soltvard- 
kert wyjedzie 38 uczniów, a nasi przyjaciele z Budapesztu będą 
odpoczywać w tym samym czasie w Jaszowcu.

dyrektor Gimnazjum nr 2 
Maria Kaczmarzyk

( '̂łłyłoJy % %strcyn,/śfce| , Hora U&axala /Ą

cd̂MCtcci 1001 r.

ZDOLNE DZIEWCZYNY
Trzecie miejsce w wojewódzkim konkursie „Poezja i Proza 

w Języku Shakespeara” zajęła uczennica Gimnazjum nr 2 Kari­
na Adamczyk. W konkursie tym uczniowie recytują w języku 
angielskim - Karina wybrała prozę Eleonor Porter oraz wiersze 
Glorii Blue i Quintona Barkera. Na co dzień uczy się języka wy­
łącznie w szkole, zaczęła w piątej klasie, nie korzystała 
z korepetycji.
- Z gramatyką nie radzę sobie tak dobrze, ale jeśli chodzi 
o wymowę, to ponoć jestem dobra - mówi Karina. - Trochę się 
obawiałam, bo w polskim mogę w razie czego nawet impro­
wizować, w angielskim jest to niemożliwe. Z moją nauczy­
cielką Dorotą Knisler ćwiczyłam wymowę. Spotkałyśmy się 
parę razy po dwie, trzy godziny. Są takie dźwięki w angiel­
skim, których się nie wymawia, ale je słychać. Wiadomo, że 
nigdy nie będę tak wymawiać jak rodowici Anglicy.

W konkursie tym biorą udział uczniowie zaawansowani w na­
uce angielskiego, często uczący się tego języka od dziecka.
- Było tam sporo osób z wyszlifowanym angielskim, mówiły 
idealnie - twierdzi Karina, która jednak została oceniona wyżej. 
A oceny dokonywała m.in. rodowita Angielka.

K. Adamczyk. Fot. W. Suchta

M. Marcol. Fot. W. Suchta
Druga uczennica G-2 Maria Marcol wyróżniła się w konkur­

sie „Europa w szkole”.
- Pierwsze pisaliśmy prace w szkole, pani Iwona Werpachow- 
ska je poprawiała, mówiła co uzupełnić, a potem je wysyłali-

i śmy do Katowic, tam je znowu oceniano i wybrane wysyłano 
i do Warszawy - informuje Marysia, której praca została właśnie 

zakwalifikowana do Warszawy, a tam otrzymała wyróżnienie. Jej 
I praca to album przedstawiający różne kraje europejskie. Na ostat­

niej stronie umieściła zdjęcie małych dzieci cygańskich z Ukra­
iny i podpisała: „Czy tak ma wyglądać 30 kilometrów od Zjedno­
czonej Europy?”
- Moim celem było pokazanie, że wszystkie kraje Europy, także 
wschodnie, powinny się zjednoczyć i dążyć do polepszenia sy­
tuacji każdego człowieka - mówi Marysia.

Uroczyste wręczenie nagród odbyło się na Zamku Królewskim 
w Warszawie w obecności ambasadora Unii Europejskiej, sekre­
tarza stanu z Kancelarii Prezydenta, wiceministra MEN.
- Był spory tłok, tak że musiałyśmy z panią Werpachowską 
stać - mówi Marysia. - Każdy otrzymał nagrodę, a mnie się 
trafiły książki o Europie i cywilizacji egipskiej, śpiwór, torba, 
słodycze, kosmetyki. To był dla mnie szok, że spośród tak wielu 
prac, moja została wyróżniona.

Prace laureatów zaprezentowano na wystawie w skarbcu Zam­
ku Królewskiego. (ws)
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tiriwcaz *W  (jtymajtuyruj \>Ulc i  ^ la ^ A r n u  a{£ *  iluumimmi
cALu  ̂ ^uta/r i dlo/inaeTU Howj ofahyumk /ą  niajmi & owjm całego
\potyt\x- dk^/mcd od /Wuxil pn^ią^Jisnruj do />Uxnecizoorwx ‘̂ /udaj^eAfdu.

bmcnuyr&rri ddoLrtfyicrwj do SoUwutkaft i Oto^nde/ro^tdtAn^ M£ 
ter oJtt/u ł  cl (ruv> / m a W a  /już o bmtwrwoub
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BARDZO UDANY OBÓZ
Od I do 7 sierpnia br. Gimnazjum Nr 2 w Ustroniu gościło 

grupę uczniów z pięciu szkół z XI dzielnicy Budapesztu. W tym 
samym czasie grupa gimnazjalistów przebywała na obozie w Sol- 
tradkert. O pobycie w Ustroniu w imieniu grupy napisała Ara- 
brus Andrea, a z języka węgierskiego tekst przetłumaczyła Ka­
tarzyna Torda. Zamieszczamy go poniżej.

„ N asz o bóz b y ł bardzo udany. C zu liśm y  s ię  tu w spaniale. O r­
g a n izow ane  d la  nas p ro g ra m y  p o d o b a ły  s ię  nam  i ch ę tn ie  bra li­
śm y  w nich  udział. F a n ta s tyczn y  b y ł p r z e ja z d  w yc iąg iem  krzese ł­
kow ym  na  C zan torię  oraz z ja z d  le tn im  to rem  saneczkow ym . Wie­
le  z  nas p ie rw szy  raz w życ iu  je c h a ło  w yc iąg iem  i saneczkam i. 
C ałodzienna  w ycieczka  by ła  trochę  m ęcząca , a le  in teresująca. 
M ieliśm y o ka zję  obe jrzeć  p ię k n e  o ko lice  o ra z  zw iedzić  w ie le  c ie­
kaw ych  o b iek tó w  turystycznych , p rzyro d n iczych  i ku ltu ry  ludo ­
w ej tego  regionu. M ieliśm y bardzo  dobrego  p rzew odn ika . R zeka  
W isła je s t  ła d n a  i n a  szczęśc ie  w  tych  o k o lica ch  łagodna.

Jeszcze  d ługo  będziem y p a m ię ta ć  g o śc in n o ść  naszych  m iłych  
gospodarzy, serdeczność  tu te jszych  ludzi, p o ra n n y  jo g g in g , ką ­
p ie le , g ry  i dysko tek i. N ie s te ty  d e szc z  „z m y l ” nam  w ieczo rn e  
w ystęp y  ze sp o łó w  m ia st p a r tn e rsk ic h , le c z  p o p o łu d n io w y  p ro ­
g ra m  i p rzem a rsz  p rze z  m ia sto  tych  ze sp o łó w  bardzo  nam  się  
podobał. K o n cert ze sp o łu  „ B ra th a n k i"  n a to m ia st b y ł super!!!  
Zakup iliśm y naw et ich nagran ia  n a  kasetach. Z organ izow ana  n a ­
s ła n e g o  dn ia  w ypraw a  p ie s za  na  R ó w n icę  b y ła  trochę  m ęcząca, 
a le  udana. L o d y  pyszne , a  w idok  kra jo b ra zu  cudow ny.

N a  w ieczo rku  p o że g n a ln y m  w  p r zy je m n y m  n a s tro ju  w sp o ­
m in a liśm y  m ile  sp ę d zo n e  tu ta j  dni. Z a kw a te ro w a n ie , w y ży w ie ­
n ie  i o b s łu g a  b y ła  w sp a n ia ła . D z ię k u je m y  z a  to  w szy s tk o  n a ­
szym  m iłym  g o sp o d a rzo m . Ż e g n a j U s tro n iu !  D o z o b a c ze n ia !  ”

yawita  ^W ń^ka. cu da. 06.09. Zoo1
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Gimnazjum Nr 2 w Ustroniu dziękuje gorąco właścicielowi, 
kierownictwu i pracownikom DW „Gwarek” w Jaszowcu za wspa­
niałe przyjęcie młodzieży węgierskiej z Budapesztu i pomoc w or­
ganizacji tej wymiany. Dziękujemy sponsorom, którzy uświetnili 
ten pobyt: BP„Gazela”, Kolej Linowa na Czantorię, „Chata Zbój­
nicka” na Równicy, Muzeum Hutnictwa i Kuźnictwa, Miejski 
Dom Kultury „Prażakówka”, Urząd Miasta w Ustroniu.


